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Tygodnik abonować można na w szystkich  
pocztach w  Państw ie Polskiem.

Ceny ogłoszeń i inne warunki zam ieszczone 
____________ są na stronie ostatniej.

Z  okazji Świąt Wielkanocnych składamy wszystkim naszym Szanownym  
Czytelnikom, Inserentom i Przyjaciołom najszczersze życzenia
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da polsfzicgo przemysłu i handlu
„W obec tendency] św iatow ych  sfer gospodarczych burzenia granic celnych oraz zbliżającej sie  

chwili zaw arcia dalszych now ych traktatów handlowych przez Polskę, jedynym  środkiem utrzymania 
i rozszerzania d otychczasow ych  rynków zbytu jak rów nież zdobycia now ych, jest niedopuszczenie do 
zdystansow ania w łasnej produkcji przem ysłow ej w pokazach, jakiemi sa bezwątpienia Targi i W y ­
staw y, różniące sie jednakow oż od siebie zasadniczo w zakresie sw ych  celów  i zadań.

W y sta w y  sa pokazem szczytu  w ytw órczości, a objekty w y sta w o w e  przeznaczone na podziw  
laików i fachow ców , trwają d łuższy czas, w ym agają kosztow nej dekoracji i propagandy oraz w ysokich  
opłat za stoisko. Za zasługi na polu produkcji i jakości towaru W y sta w y  udzielają dyplom ów i medali.

Targi natomiast koncentrują przem ysł, handel i rolnictwo, dając pole wolnej konkurencji i pozo­
stawiając ocene tow arów  pod względem  praktyczności, jakości i ceny w yłączn ie fachow com . Nie w y ­
magają specjalnych w ydatków  na dekoracje i pobierają niskie opłaty za stoiska. Jednem słow em  Targi 
przyczyniają sie do w zm ożenia produkcji i poszerzenia w arsztatów  pracy.

M iędzynarodow e Targi w  Poznaniu doceniając potrzeby przem ysłu polskiego w ciągu 10-lecia 
sw eg o  istnienia, prow adziły stale propagandę w kierunku pogłębienia rynku w ew nętrznego i ekspansji 
gospodarczej Polski zagranice: w tym roku specjalnie rozw inęły  ja do n iebyw ałych dotąd rozm iarów, 
zapraszając indywidualnie; z kraju —  w szystk ich  pow ażniejszych kupców i p rzem ysłow ców  oraz rol­
ników i sam orządy — z zagranicy natomiast, te w szy stk ie  firmy, które w  ciągu J0-lecia istnienia Tar­
gów  Poznańskich okazały cheć do nawiązania stosunków  gospodarczych z Polską.

Dzięki tego rodzaju propagandzie przeprowadzonej z całą celow ością  P. T. W ystaw cy  na tego­
rocznych M iędzynarodow ych Targach w Poznaniu, odbyw ających sie od 27 kwietnia do 4 maja 1930, 
osiągną niew ątpliw ie bardzo dodatnie rezultaty oraz pozyskają now ych odbiorców.**

M. K R Z Y Ż A N K I E W 1 C Z ,  dyrektor .
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Stwórzmy
Powszechną Służbę Gospodarczą!

Apel do  m iarodajnych czynników!
Najcenniejszym  objawem miłości O jczy zn y  jest 

P A T R J O T Y Z M  G O S P O D A R C Z Y .  Nie zadowolą go 
bowiem usta, pełne pięknych  słów, lecz wymaga on 
pełnej ofiarności rąk.

Sam pa tr jo tyzm  gospodarczy jednak nie w ystar­
czy,  naw et w społeczeństwie najbardzie j uświadomio- 
nem, by zaradzić k ry zy so m  —  bo jest on oparty  na 
pierwiastkach uczuciowych  i dobrej woli. Życie zbio­
rowe  winno natom iast w chwilach niebezpieczeństwa  
opierać się przedewszystkiem  na intelektualnych, ro­
zum ow ych siłach społeczeństwa,  doprowadzonego nie- 
tylko do uświadomienia, ale i do P R Z Y M U S U  w yko ­
nawczego.

Przeżyw am y właśnie chwile, pełne krytycznego  
napięcia gospodarczego  i pełne wojennych  nastrojów  
ekonomicznych.

Nie można się łudzić, że sam en tuzjazm  do walki 
o naszą sam owystarczalność kra jow ą wystarczy, że 
sam  apel do serca  i rozumu O C H O T N IK Ó W  —  zw er­
buje dostateczną ilość bojowników na front produkcji,  
a dobrowolna milicja i pogotowie ratunkowe zmusi 
społeczeństwo do „W yścigu P ra cy" , —  zwłaszcza tych, 
k tórych położenie gospodarcze naszego k ra ju  ani ziębi 
ani grzeje, o ile się im takiego zainteresowania nie n a ­
rzuci. ,

Oto odzyw ają  się coraz częściej wołania o „wycho­
wanie gospodarcze społeczeństw a“ (W ładysław  G rab ­
ski, W arszaw a, 1929) jako środka zbawiennego, 
będącego zarazem  dzwonieniem na alarm. A le w chwi­
lach tak wojennego napięcia i tak fundamentalnych 
wstrząsów życia gospodarczego nie w ys tarczy  wołać 
o W Y C H O W A N I E ,  lecz trzeba myśleć i działać w sen­
sie wojskowego P R Z Y S P O S O B I E N IA  I SŁU ŻB Y.

Na łam ach ,,Polski G ospodarczej"  (zesz. 14 z br.) 
rozwija znany ekonomista Roger Battaglia  właśnie

4-ro i 6-cio kątne oraz karbowane 8380
Tkaniny metalowe - siatki rabicowe i t. p.
C e n y  k o n k u r e n c y j n e  D o s t a w i  t e r m in o w a .

„DRUTOW NIA - POZNAŃ”  S S U S S J
dawn. R. MATUSZEWSKI i S-ka.

P o z n a ń , św . M arcin  4 5  a, II. p tr ., tu ż  przy  u l. G w arn e j

myśl „wychowania gospodarczego społeczeństwa“ 
w sensie pokojowej pedagogji społecznej.  Nam  się jed­
nak zdaje, że najlepszy  naw et szko lny  plan nauczania 
ani nie wytworzy nowego typu  „homo oeconomicus", 
ani też nie zaradzi katastrofa lnem u brakowi zaintere­
sowania szerokich sfer problemami gospodarczemi —  
tak samo, jak nie na ławach szkolnych wyrabia się 
„homo politicus" i nie „profesorowie" tworzą kom- 
panje, idące na front.

Dostatecznie chyba wykazują „szkoły" party jne  
ideowców socjalistycznych  i cały kurs sowieckiej uto- 
pji  gospodarczego wychowania społeczeństwa rosy j­
skiego w kierunku solidaryzmu kolektyw istycznego  — 
że same ławy szkolne nie nauczą niczego, o ile 
S Z K O Ł A  Ż Y C IA  nie dopisze i o ile dyscyplina, wprost 
wojskowa,  nie zmusi do zastosowania  się w danym kie­
runku.

J a k  wszyscy teoretycy tak i nasi szanowni ekono­
miści myślą s ta le  w ka tegorjach  szkolnych, a zapomi­
nają, że najlepszą szkołą są  żyw e placówki gospodar­
cze.

Uświadomić społeczeństwa nie można zapomocą 
biurokracji lub drogą „wykładów centralnych i p ro­
wincjonalnych", bo lepszym od wszystkich uniwersy­
tetów jest pierw szy lepszy warsztat pracy, gdzie się 
nie w ychow uje  i „kształci", lecz SŁUŻY.

Jes t  bardzo charakterystycznem, że p. Rogerowi 
Battaglji zda je  się, iż „niema nigdzie na świecie sys te ­
matycznego wychowania gospodarczego społeczeń­
stwa",  —  bo pod wychowaniem społeczeństwa rozu­
mie zawsze społeczeństwo na ławach  szkolnych. Tym ­
czasem już od 1927 r. istnieje we F ranc ji  naśladowa­
nia godny S Y S T E M  P R Z Y S P O S O B IE N IA  M Ł O ­
D Z IE Ż Y  do niezbędnej —  na w ypadek  w ojny  — 
S Ł U Ż B Y  P R O D U K C Y J N E J .  Nie jest to wprawdzie 
„wychowanie", ale zato tern ważniejsze przysposobie­
nie młodzieży szkół paryskich w rozmaitych gałęziach 
przem ysłu  w ten sposób, że po ukończeniu szko ły  nor­
malnej ka żd y  chłopiec czy  dziew czynka  przechodzi  
przysposobienie kolejno w czterech gałęziach w y tw ó r­
czości krajowej.

*  *

Czy nie należałoby i w Polsce pomyśleć o takiem 
„Powszechnem Przysposobieniu Gospodarczem " nie- 
tylko młodzieży szkół normalnych, ale też szkół śred­
nich i szkól akademickich,  względnie osób w młodym,  
średnim i w yższym  wieku?

Czy nie nadszedł już czas, by zamiast blamowania  
się nierealnemi kursami  i etatystycznemi eksperym en­
tami szkolnemi zaprowadzić powszechne przysposo­
bienie gospodarcze całego społeczeństwa w sensie za­
poznania go z ca łokszta łtem  naszego życia p ro d u kcy j­
nego i handlowego?

Czy nie byłoby lepiej, zamiast tworzyć nowe typy 
szkół i nowe eksperym enty pedagogiczne, wysłać na­
szą  młodzież,  naszych młodzieńców  i ludzi dorosłych  
bezpośrednio do szkoły życia, wprost do naszych war­
sztatów pracy, by tam nabrali zainteresowania proble­
mami gospodarczemi i uświadomienia społecznego?

*  »  *
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Oto co rozumiemy pod powszechną służbą gospo­
darczą: Z A P R O W A D Z E N IE  OGÓLNEGO P R Z Y M U ­
SU, S T O SO W N IE  DO W IEKU I PŁCI, P R Z Y SP O ­
SO B IE N IA  W  ŻYCIU GOSPODARCZEM  CAŁEGO  
NARODU.

Młodzież szkolną, jeszcze w stanie dziecięcym, 
należy przysposobić w R ZE M IO SŁA C H , uczniów 
szkół średnich, względnie abiturjentów przysposobić 
obowiązkowo w krajowych F A B R Y K A C H ,  do p rak ­
tycznego zrozumienia i możności ewentualnego współ­
udziału w potrzebach gospodarczych kraju, zwłaszcza 
na wypadek W O JN Y,  zaś od wszystkich akademicko 
wykształconych żądać bezwzględnie przysposobienia 
O R G A N IZ A C Y JN E G O  w przemysłowo-handlowem  
tego słowa znaczeniu.

Brak takiego powszechnego przysposobienia go­
spodarczego, łatwiejszego do przeprowadzenia niżeli 
jakikolwiek inny pomysł „pedagogiczny", daje się 
wszędzie odczuć, nietylko u nas w Polsce.

Czy może się wyodrębnić gospodarcza opinja pu­
bliczna, jeżeli nasz świat dzieli się na T E O R E TY K Ó W  
I P R A K T Y K Ó W ,  a właśnie teoretycy narzucają życiu 
swe szkolne przekonania?

Czy może być zrozumienie dla tak niezbędnego 
w Polsce stanu rzemieślniczego i rolniczego, jeżeli 
MŁODZIEŻ opuszcza szkoły, niema jąc o tej podstawie 
krajowej wytwórczości ani zielonego pojęcia? Gdyby 
każdy chłopiec i każda dziewczynka po opuszczeniu 
szkoły normalnej mogła przejść przez kilka w arszta­
tów pracy i zapoznać się z kilkoma gałęziami ręko­
dzieła, choćby tylko przez przeciąg jednego półrocza 
— to w naszą młodzież wpojonoby nietylko poszano­
wanie dla P R A C Y  i stworzonoby nietylko zrozumie­
nie dla wyższych rodzajów produkcji, ale danoby też 
niejednej młodej istocie możność odpowiedniego w y­
boru zawodu, nie biorąc już pod uwagę nabycie przez 
młodzież takich wiadomości, które na całe życie wy­
warłyby swe piętno na młodych duszach.

A B IT U R JE N T Ó W  szkół średnich, zamiast odrazu 
pchać na wyższe ławy szkolne, należałoby przez prze­
ciąg pewnego czasu przysposobić w poszczególnych 
fabrykach i placówkach handlowych, gdzie naby­
liby nietylko wiadomości niezbędnych na wypadek ko­

niecznej wzmożonej produkcji w czasie wojny, ale 
gdzie przeszliby najlepszą szkołę gospodarczych wia- 
domoiści, przenosząc później ten ŚW IA T O P O G LĄ D  
społeczno-gospodarczy do swej ścisłej pracy i nauki 
zawodowej.

Nareszcie od naszych „A K A D E M IK Ó W “ wszel­
kiego rodzaju wymagać należałoby nawskroś praktycz­
nego zetknięcia się z dogmatyką i polityką gospodar­
czą, nie na jakichś dorywczych kursach, lecz bezpośre­
dnio W  K A N T O R A C H , B A N K A C H  1 URZĘDACH  
P A Ń S T W O W Y C H  — i tu nie trzeba przeszkolenia, 
lecz powszechnego przysposobienia i służby!

$  *

*

Oto będzie prawdziwa ,,Liga Pomocy Przem ysło­
w ej1’, nietylko frazesowa, ale czynna ,,Liga Samowy­
starczalności krajow ej", nietylko „psychotechniczna", 
ale Fordowska „Liga Pracy" — jeżeli każdemu oby­
watelowi Rzeczypospolitej będzie danem od młodego 
wieku i od najniższych warstw aż do najwyższych  
zetknąć się z życiem praktycznem i przysposobić do 
walki na froncie gospodarczym. Ochroniłoby to naszą 
Ojczyznę od niejednego eksperym entu etatystycznego, 
a całe społeczeństwo zbliżyłoby do siebie i uchroniło 
przed radykalizacją.

Naprawdę, mniej szkodliwym jest kominiarz na 
czele Urzędu Skarbowego (Górny Śląsk!), niżeli ,,w y ­
soce uzdolniony“ urzędnik, wymierzający podatki 
przemysłowi i handlowi, o których nie ma najmniej­
szego pojęcia

Takiemu stanowi rzeczy może zapobiec jedynie 
powszechne przysposobienie gospodarcze, umożliwia­
jące, bez uciekania się do nowych eksperymentów i re ­
wolucyjnych posunięć, obudzenie zmysłu gospodar­
czego narodu w przeciągu kilku lat —  o ile tylko 
spotka się z dobrą wolą i prawdziwym patrjotyzmem  
gospodarczym tych, na których spada odpowiedzial­
ność za brak tak niezbędnego zainteresowania gospo­
darczego całego naszego społeczeństwa, w chwilach 
tak krytycznych, jak obecnie.

ZA T E M  DO DZIEŁA! S T W Ó R Z M Y  P O W SZ E ­
C HNĄ  SŁUŻBĘ G O SPO D ARC ZĄ, DOPÓKI CZAS!

Henryk Grudziński

Międzynarodowe Tarsi w Poznaniu
potężnym czynnikiem propagandy gospodarczej Polski

M iasto Poznań z pośród szeregu większych miast 
w Polsce iwybija się na pierwszy plan pod względem 
ruchliwości w zakresie imprez, m ających na celu wy­
warcie wpływu na kształtowanie się stosunków gospo­
darczych Polski.

Już od długiego szeregu lat rokrocznie w Pozna­
niu odbywają się Targi Poznańskie, które już od lat 
czterech przekształciły się w Targi Międzynarodowe, 
Poza niemi zaś niema roku, aby w Poznaniu nie była 
zorganizowana jakaś wystawa o poważniejszem zna­
czeniu. W ystarczy tu wspomnieć Powszechną W ysta­
wę Krajową, tę  wielką rew ję sił gospodarczych Pol­
ski odrodzonej, pod wrażeniem której do dziś znaj­
duje się nietylko Polska, lecz i zagranica.

W roku bieżącym poza Targami Poznańskiemi, 
które odbędą się jak w latach ubiegłych zupełnie no r­
malnie, zorganizowana zostaje wielka M iędzynarodo­
wa W ystawa Komunikacyjna.

Międzynarodowe Targi w Poznaniu z roku na rok 
tężeją i zyskują coraz większe uznanie tak w  kraju, 
jak i zagranicą. Podczas gdy notuje się upadek T ar­
gów w Kolonji, Królewcu, W rocławiu i Gdańsku, T a r­
gi w Poznaniu wśród tych, które wykazują swój roz­
wój, jak Targi Lipskie, Lyońskie, czy Praskie, zajm u­
ją miejsce poczesne.

Dzięki W ystawie Krajowej, teren i zabudowania 
targowe rozszerzyły się znacznie, wskutek czego w ro ­
ku bieżącym eksponaty będą mogły być rozmieszczone 
znacznie lepiej: nieścieśliwie i przejrzyście.

Korzystne położenie geograficzne Targów Po­
znańskich — leżą one bowiem na lin ji północ—połud­
nie, na s zlaku Gdańsk— Praga—W iedeń—Trjest — 
zapewnia Targom powodzenie, tern większe, że odby­
wają się one w Wielkopolsce, k tóra poza Śląskiem i 
Pomorzem wykazuje stosunkowo najw iększą kon- 
sumcję.
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C h a r a k t e r y s t y c z n e  dla  T a rg ó w  Po znańskich ,  że 
w ys t a w c y  n ie ty lko  p o k r y w a j ą  sobie kosz t y  związane  z 
u d z ia ł em  w T a rga ch ,  lecz op u sz c z a ją  je z dużemi  n a d ­
wy żk am i  ,uzyskanemi  w  wyn iku  p r z e p r o w a d z o n y c h  na 
T a r g a c h  t r a n sa k c y j .  Nic więc dziwnego,  że zagran ica 
p r z e k o n a w s z y  s ię  o w y p ł y w a j ą c y c h  korzyśc iach  z 
ud z ia łu  w Targach ,  z ro ku  na  rok  co raz  l iczniej je ob- 
sy ła .  I tak,  gdy  w roku  1927 zag ra n i ca  b y ła  r e p r e z e n ­
to w ana  w 25 proc.  ogółu  wys tawców,  to w ro ku  1928 
ob es ł a ła  T a rg i  w wysokości  40 proc.,  n a  k tó r e  z łożyło 
się aż 18 k r a j ó w  obcych.

P o w s z e c h n a  W y s t a w a  K r a j o w a  w  roku  ubieg łym 
b y ła  p o k a z e m  doro b k u  gospo da rczego  Polsk i  w ciągu 
dziesięciu la t  sam odz ie ln e j  egzystenc ji .  W  W y s ta w ie  
tej  zagran ica  udz ia łu  nie b r a ł a  mimo, że w y k a z a ła  
si lne za in te re so w an ie  s a m ą  W y s t a w ą  jako taką.

Tegor oczne  T a rg i  P o z n a ń s k i e  o d b y w a j ą  się w ł a ­
ściwie w cieniu zesz łoroczne j  W y s t a w y  i w pr zed ed n iu  
M ię dz y n a ro d o w e j  W y s t a w y  K o m u n ik a c y jn e j .  Mimo 
to, jeżeli  chodzi o ich powodzenie ,  to wątp l iwośc i  pod  
ty m  w zględem  n iema żadnych .  Znam ie nne  jest  tutaj ,  
że zg łoszenia zagran icy ,  k tó r e  zaz wycza j  po czynały  
w p ły w a ć  dopie ro  gdzieś pod  koniec lutego,  w roxu  bie

Polska gospodarcza prz<
W  życiu g o sp o d a rczem  Polsk i  z ach o d zą  w chwili 

obecne j  p o w ażne  p rzeob rażen ia ,  w w y n ik u  k tórych  
p rzem ysł ,  ha nde l  i ro ln ic two z n a j d ą  s ię  wobec nowych 
w a ru n k ó w  istnienia.

P o l i t y k a  t r a k t a t o w a  pa ń s tw a ,  d o p r o w a d z a j ą c a  do 
f ina l izowania  cor az  n o w y c h  u k ł a d ó w  h a n d l o w y c h  z 
k r a j a m i  zagran icznemi ,  po dpi san ie  u m o w y  hand lowej  
z Niemcami ,  poza  tern zaś  sz e re g  z jawisk,  z a z n a c z a j ą ­
cy c h  się w e w n ą t r z  k r a ju ,  j ak  i wysi łk i  w k ie r u n k u  ro z ­
wiązania  zagadnie n ia  r e f o r m y  po da tk ow e j ,  k r y z y s  r o l ­
n iczy  i dążności ,  z m ie rza ją ce  do s t w o rze n ia  lepszych 
w a ru n k ó w  dla ro ln ic twa ,  widoki  na  uzysk an ie  nowego 
d o p ły w u  k a p i t a ł u  zagr an icznego  w związku  z t e n d e n ­
c ją  po tan ien ia  p ien iądz a  na  r y n k a c h  światowych,  s ta-  
w ia ją  życic gosp oda rc ze  Polsk i  na  prze łomie.  Z n a jd u  
jemy się wobec zupe łn i e  no wych  możl iwości  ekono 
micznych,  k tóre  jak s ię  u ł ożą  w na jb l iż sz ym  czasie, 
t r udno  w tej chwili  przewidz ieć .

M im o t r u d n e  w a r u n k i  gospodarcze ,  i s tn ie jące  z re ­
sz tą  n ie ty lko  u nas,  lecz i w k r a j a c h  innych,  P o ls aa  
z dobyw a  się na  p o w ażne  wys i łk i  w k i e ru n k u  u g r u n t o ­
wania  swej  mocy pol i tyczne j  i gospo da rcze j  w s tosun­
k a c h  m ię dzyn a ro do w yc h ,  równoleg le  zaś  do poczynań  
R ządu ,  s p o łe cz eńs tw o  w y k a z u j e  w ła sną  inic ja tywę,  
zm ie rz a ją c ą  do s two rzen ia  w e w n ą t r z  k r a j u  warunkó w,  
w k t ó ry c h  życie gos podar cze  mogłoby  się rozwi jać  jak 
na j lep ie j .  T u ta j  na  p lan  p ie rwsz y  w y su ną ć  na leży  P o ­
wszechną  W y s t a w ę  K r a j o w ą  w r o k u  1929 i M i ę d z y ­
n a r o d o w e  Ta rg i  w Poznan iu ,  k tó re  może  na jb a rdz ie j  
pozyty wnie  p rz yc zyn i ły  się do po dk re ś le n ia  wartośc i  
g o spoda rczyc h  Polski ,  z w r a c a j ą c  na  nią uwagę  
nicy, j ako  na  pow ażnego k o n t r a h e n t a .  T a k  P . W .K .  jax 
i T a rg i  w Pozna niu ,  to r ezu l ta t  s a m odz ie ln yc h  z u p e ł ­
nie p o c zynań  sp oł eczeńs t wa.  T e  os ta tn ie  już od la t  sze­
regu,  bez  żadne j  pomo cy  z zewnąt rz ,  w y t r w a le  p r a c u ­
ją  n ad  pogłęb ien iem ko ns um e j i  w ewnę t r zn e j  i ro z sz e ­
rzen iem s t o su n k ó w  h a n d lo w y c h  z k r a j a m i  obcemi.  W 
związku  ze. sp ec ja ln ie  s i lną  w ty m ro ku  p r o p a g a n d ą  
Targów,  oraz  z zak oń czen iem  p e r t r a k t a c y j  z N ie m c a ­
mi, zag ran ic a  w y k a z u j e  n i eby w a łe  do tą d  za in te r e s o ­
wanie  t o w a re m  polskim,  p y t a j ą c  o dos tawców.

ż ącym  w p ły n ę ły  już  w p i e rwszych  tygodniach  
stycznia .

W  roku  b ie żącym  sp o d z ie w a n y  jest  l iczny udz iał  
z zagran icy  i to tern l iczniejszy,  że w roku  ubieg łym 
zag ran ic a  n a  W y s t a w i e  r e p r e z en to w a n a  nie by ła  i wo- 
góle bezpośrednio  z życiem gos po da rc zem  Polski  nie 
ze tkn ę ł a  się, bowiem Targ i  Po z n a ń sk ie  ze względu na 
P. W.  K. —  jak  wiadomo —  wogóle nie  odby ły  się.

P r z e m y s ł  polski  mimo pew ne  pogorszenie  się s y ­
tuac ji  gospoda rcze j  i m im o ' l ic zny  udz iał  w W y s ta w ie  
K ra jo w e j ,  t egoroczne Targ i  p o p rz e  wybitnie.  W ią że  
się to ściśle z zaw a rc ie m  t r a k ta tu  h a n dl ow ego  z N i e m ­
cami.  M im o  bowiem niewątp l iwe  korzyści ,  jakie p r z y ­
niesie Polsce  podp isan ie  t r a k t a t u  handlowego,  z d r u ­
giej j ed nak  s t ro ny  p rz e m y s ł  nasz  zna jd z ie  również  
n iewą tp l iwie  poważnego k o n k u r e n t a  w p r odu kc j i  p r z e ­
mysłowej  niemieckiej .

M ię d z y n a ro d o w e  Targ i  w P o z n a n iu  s ą  w y p r ó b o ­
w a n y m  i skuteczn.  czynnik iem p r o p a g a n d y  g o s p o d a r ­
czej,  o tw ie ra jąc  dogodne  pole d la  wszelkiej  akcji ,  
zmie rza jące j  do zdobycia  n a s z e m u  przem ysł ow i  nowej 
kl ientel i  i no wyc h  r y n k ó w  ekspor towych.

i nowemi możliwościami
W  ciężkich  dla Polski  pod  względem go sp o d a r ­

czym chwilach,  dosz ed ł  do sk u tk u  t r a k t a t  h a nd lo w y  z 
Niemcami .  P od p is an i e  t r a k t a t u  s t w a r z a  dla k r a j u  n ie ­
wątp liwie szereg  k o rz y s tn y c h  możliwości ,  z drugiej  
j ednak że  s t ro n y  polski  p rz e m y s ł  zna jdz ie  się wobec 
nowej ,  groźne j  konkurenc j i .  J e s t  rzeczą  pewną,  że 
p rz em ys ł  niemiecki ,  k tó r y  dziś dusi  się w wie lu w y p a d ­
kach  z n a d m i a r u  produkcj i ,  p op row adz i  z ca łą  siłą ek s ­
p a n s j ą  na  rynki  polskie.  P r z e m y s ł  polski  musi  już dziś 
ewe ntu a lnoś ć  tę p rzewidz ieć  i p r zy go to wa ć  się o d p o ­
wiednio d o  przy jęc ia  walki  k o n kure nc y jne j .

P o z a  przem ys łem,  k tóry  w związku  z omówione-  
mi wyżej  zagadni en iami  zna jd z i e  się wobec nowych 
w ar u n k ó w  rozwoju,  oczekuje  zm iany  w ar u n k ó w  eg zy ­
s tencj i  rolnictwo,  k tóre  pr zy w ią z u je  wie lką  wagę  do 
za w ar t e j  ostatnio um ow y żytniej  z Niemcami  i d o r a ź ­
nego p r o g r a m u  pomoc y dla rolnic twa . Nie do p o m y ś le ­
nia jest, by  obecna  k a ta s t r o f a ln a  sy tuac ja ,  w jakiej  
z n a j d u j e  się obecnie wieś, mia ła  t rwać  d łuższy  okres 
czasu.  '

To wszystko,  o czem wyżej  by ła  mowa,  s tawia  ż y ­
cie gosp od a rc ze  Polski  p rzed  zupe łn ie  nowemi  możli ­
wościami,  wobec k t ó ry ch  nie wolno zachow yw ać  się 
biernie.  W  za chodz ąc yc h  w na sz y m  organiźmie  eko ­
nomic znym przeobrażeniach ,  z a in te re sowe s fe ry  m u ­
szą  brać  ż yw y i wybi tny udział ,  by czynnie  wp ły wać  
na  k ie runek  s tab il izowania  się k on ju nk tu ry .

I tu ta j ,  j ako  czynnik w y w i e r a j ą c y  w p ły w  n a  kon-  
s um e ję  wewn ęt r zńą ,  u ł a tw ia ją c y  wym ianę  tow arow ą 
tak w zak res ie  h a n d lu  wewnęt rznego ,  jak i z e w n ę t r z ­
nego, w y s tę p u ją  M ię d zy n a ro d o w e  Targi w Poznan iu .  
s ta nowi ąc  do skona ły  teren,  na k tó ry m  polski  p r zem ysł  
może sko nc ent ro w ać  swe siły, by pr zec iwstawić  się n a ­
porowi,  jaki  będz ie  n iewątp l iwie  wyw ie ra ł  p r z e m y s ł  
niemiecki  na  rynki  polskie.

W  chwili, gdy życie gospodar cze  Polsk i  z n a jd u je  
się na przełomie,  T a rg i  w P o z n a n iu  o d g r y w a j ą  rolę za ­
sadniczą .  P r z y  ich pomocy polski  p r zem y sł  i polskie 
rolnictwo,  jak i niemnie j ha n d e l  mogą  ak ty w ni e  w p ł y ­
nąć na k ie runek  k s z ta ł t o w a n ia  się nowych w a ru nków  
rozwojow ych dla życia gospodarczego  Polski .

K. Żakowski .
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Produkcja i rynek żelaza w Polsce
pod znakiem kryzysu

W numerze 13 z dnia 29 marca rb. zamieściliśmy 
już w streszczeniu ogólny pogląd na sytuację w prze­
myśle metalowym wytwórczym ciężkim, z uwzględnie­
niem niektórych ważniejszych działów przemysłu 
przetwórczego, biorąc za punkt obserwacji pierwsze 
dwa miesiące roku bieżącego. W uzupełnieniu rewe- 
lacyj tych, przytaczam y dziś garść dalszych szczegó­
łów, zaczerpniętych z informacyj i spraw ozdań wy­
bitnych znawców tej dziedziny, oświetlających rozmiar 
i przyczny kryzysu, przeżywanego przez hutnictwo 
polskie, jak wogóle przemysł metalowy.

Ogólny wynik produkcji naszego ciężkiego prze­
m ysłu górnośląskiego w miesiącu* lutym  rb., a w po­
równaniu ze styczniem, o ile chodzi o produkty pod­
stawowe hutnictwa, zatem  surówkę żelaza i stal su ­
rową, choć wykazuje dalszy ubytek, nie można nazwać 
tak bardzo niepomyślnym. Nieznaczny stosunkowo bo­
wiem ubytek produkcji doznaje w pewnej mierze wy­
równania przez ścieśnioną liczbę dni roboczych. W 
bezstronnej jednakże ocenie wziąć należy tutaj pod 
rozwagę fakt, że rezultaty  produkcji styczniowej są 
względnie niskie już to dla czasokresu międzysezono- 
wego, oraz niemniej ze względu ma przypadające w 
pierwszych dniach roku przerwy produkcyjne. Zrozu­
miałem jest, że poniżej przytoczone zestawienie nie 
ilustruje całokształtu współcześnie przeżywanego kry­
zysu, lecz wskazuje na zazębianie się przesilenia i je­
go kierunek.

P rodukcja żelaza na polskim Górnym Śląsku w 
miesiącach styczniu i lutym obliczona w tonach przed­
staw iała się następująco:

luty styczeń przeciętnie 
miesięcznie 

1930 1930 1929
Surówka żelaza 27 485 30014 39 671
Stal surowa 76 096 76 218 74 945

Gotowe wytwory:
W alcowni 54 187 53 141 51 803
Półfabrykaty 8 293 11 678 8 439

W yroby uszlachetnione:
Tłoczone i kute 3 137 3 423 3 317
Rury 4 297 5 323 6 242
Konstrukcje i wyr. kotl. 1 783 2 128 3 072

Jak  z powyższego zestawienia wynika, produkcja 
stali surowej w lutym utrzym ała się powyżej prze­
ciętnej miesięcznej roku zeszłego, podczas gdy wy­
twórczość surówki żelaza osiągnąć zdoła zaledwie 69 
proc. przeciętnej miesięcznej 1929 roku. Także wy­
twórczość gotowych fabrykatów walcownianych była 
około 2 400 ton wyższą, co tłumaczyć należy sobie bie­
żąc em wykonywaniem wielkiego zamówienia dla Rosji 
Sowieckiej. Tymczasem ogólna depresja gospodarcza 
odbiła się bardzo dotkliwie na przemyśle uszlachetnia­
jącym, bowiem na wyroby te istniała słaba tylko moż­
liwość eksportu. Produkcja więc wyrobów kutych i tło­
czonych, rur, konstrukcyj żelaznych, oraz wyrobów 
kotlarskich cofnęła się znacznie w porównaniu z prze­
ciętną miesięczną roku ubiegłego, oraz w przeciwsta­
wieniu z miesiącem styczniem.

Biorąc pod rozwagę wysoki stan eksportu wyro­
bów hutniczych jako czynnik wyrównawczy, oraz nie­
zmiernie niską konsumcję i tern samem bardzo ście­
śnioną możliwość zbytu na rynku wewnętrznym, przy­
znać trzeba, że ciężki przem ysł górnośląski mimo
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wszystko utrzym ał stosunkowo wysoki stan zatrudnie­
nia. Liczba robotników cofnęła się w lutym o około 
200 na ogólną liczbę 32 400 zatrudnionych. Na 1 kwiet­
nia przewidziane było zwolnienie 150 robotników z 
walcowni rur bez szwu w Hucie Laura, która dla b ra­
ku zatrudnienia zniewoloną była znieść trzecią zmianę. 
Fabryka wagonów w Królewskiej Hucie zamierza rów­
nież zwolnić około 300 robotników, zaproponowała 
jednakże dla uniknięcia dalszych redukcyj, by Rząd, 
względnie M inisterstwo Komunikacji przekazało zle­
cenie na 2 000 wagonów towarowych, które firma wy­
mieniona wykona na kredyt. Uregulowanie należności 
za dostawę tych wagonów nastąpić ma dopiero po ich 
wprowadzeniu w ruch kolejowy i użyciu do transportu 
towarów. — Niezależnie od redukcji liczby robotni­
ków, w różnych zakładach zaprowadzono przymusowe 
świętowanie.

Na rynku wewnętrznym, jak zresztą o tern już in­
formowaliśmy, trw ał w ciągu lutego dalszy zastój i 
brak było popytu, a wypłacalność odbiorców pozosta­
wiała nadal dużo jeszcze do życzenia. Po inne lata 
miesiąc luty był niejako wstępnym okresem do ruchu 
wiosennego, podczas gdy w tym roku na całej niemal 
linji panował zatrw ażający spokój i niczego wprost z 
przygotowań do zbliżającego się sezonu zaobserwować 
nie było można. Syndykat przekazał na miesiąc ten 
hutom zamówień na 25 700 ton, czyli o 3 000 ton mniej, 
aniżeli w miesiącu styczniu.

W  hurtowym handlu żelaza zaobserwować było 
można w ciągu lutego bardzo minimalne ożywienie o 
znaczeniu jedynie lokalnem, a niejednokrotnie dla pa­
nującego ścisku gotówkowego, oraz niepewności o trzy­
mywanych zamówień nie można było załatwiać. Po­
nieważ widoki na rychłe ożywienie rynku są bardzo 
małe, przeto hurtownicy nie spieszą się z kompleto­
waniem swych niezbyt przetrzebionych zapasów w ma­
gazynach i zajęte przez hurt stanowisko było jedną z 
głównych przyczyn martwoty na rynku.

O stanic zatrudnienia i katastroifalnem wprost po­
łożeniu przeważnej części działów przem ysłu m etalo­
wego przetwórczego rozwodziliśmy się w sprawozdaw­
czym artykule pod tytułem: „Sytuacja w przemyśle 
metalowym“, zamieszczonym w nr. 13 pisma naszego 
i dlatego ograniczamy się dziś do uzupełniającej rew e­
lację uwagi, że w ciągu lutego' zorganizowany prze­
mysł metalowy przetwórczy przekazał Polskiemu Syn­
dykatowi Hut zamówień na dostawę 5.100 ton surow­
ca, czyli zaledwie Yś część ilości zamówień dokona­
nych w styczniu. Porównanie powyższe bez wszelkich 
dalszych kbm entarzy najlepiej odsłania nam czasową 
grozę warunków, wśród których pracuje przem ysł me­
talowy przetwórczy jako główny konsument produktów 
hutnictwa krajowego i które to warunki w logicznej 
swej konsekwencji muszą napierać ujemnie na stan 
produkcji hutniczej. To też w lutym bieżącego roku 
wytwórczość trzech podstawowych produktów hutni­
ctwa w porównaniu z przeciętną miesięczną produkcją 
okresu przedwojennego wynosiła surówki żelaza za­
ledwie 49,5 proc., stali 73,4 proc., wyrobów walcowa­
nych 77 proc.

O rozmiarach i przyczynach obecnego kryzysu 
w hutnictwie dyrektor Syndykatu Polskich Hut p. Bo­
lesław Grodziecki wywodzi między innemi, że ogólne 
zapotrzebowanie rynku wewnętrznego w ostatnich 
miesiącach spadło o 50 proc. poniżej poziomu noto-
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T0W. AKC. BUDOWY TRANSMISJI, MASZYN i ODLEWNI ŻELAZA 1

J. JOHN W ŁODZII
Własne biura sprzedały w:

7515

Warszawie
Jerozolimska 51

Katowicach
Ks. Damrota 6

Krakowie
Basztowa 24

Poznaniu
Cieszkowskiego 8

Lwowie
Zyblikiewicza 39

Lublinie
Cicha 6 (tel. 313)

Gdańsku
Pahrenheibsfcr. 2

Adres telegraficzny dla biur i centrali: „Transmisja'’ 8508 m

P R Z E K Ł A D N IE  B U F 1
pociągowe, szybkotnące z wąt­li V R H K n l  kiem pociągowym do toczenia 

i śrubą pociągową do gw intów. Budowa mocna. W y­
konanie serjami bardzo dokładne. Wrzeciona szlifowane. 
Każda tokarka próbowana i kontrolowana protokularnie. 
% a i l B K 3 ) T k » i r i  kolumnowe ze skrzynką bie- 
W K  I K K  I  M I K R U S  gów (8 szybkości) i samo­
dzielnym posuwem wrzeciona (4 szybkości) dla wiercenia 
otworów do 32 i 40 mm.
fZtf A n 7 1 A D K T I  (KALANDRY) dla pne-

mysłu włókienniczego 
1 papierniczego, oraz walce do nich. Okładanie sta­
rych walców nowym papierem i jutą. Szlifowanie walców 
żeliwnych i stalowych na specjalnej szlifierce.

Dostawa za składów lub w krótkich terminach.
MiMttiHiimiiiittnimiiittiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiHigiiniffliiMiiiiiiiiKiiiiiiiiiiirMiimiimiiiiiiiniiiHiiiiiiiiHfflnii

B B V \ y i E  (transmisje). Łożyska, samosmary, 
r Ę I r l l l E  wieszaki. W ałki. Sprzęgła stałe i roz­
łączane: kłowe i ciernie. Koła pasowe i linowe. Naprę- 
żaoze pasów. K ierowniki pasowe. Wykonanie dokładne. 
Kontrola sprawdzianami różnicowemi. Produkcja masowa, 
na skład; terminy krótkie.

W M  zębate czołowe i stożkowe z zębami ob- 
I V a v m f G  rabianemi na specjalnych automatach.

STREBEL’A oryginalne do ogrzewań 
I Sb T centralnych.

(RADJATORY) do ogrzewania 
centralnego.

przedmioty żeliwne
GRZEJNIKI 
WALCE młyńskie 1 inne 

utwardzone.

P E R K U N
MOTORY SPALINOWE

NOWEGO TYPU
BEZ WYTRYSKU WODY ^

DO CYLINDRA ̂
WŁASNY PATENT =

REGULATORA F 8713a
MOTORY STAŁE DO 60 KM 

EE PRZEWOŹNE DO 10 KM
=  TYPU MORSKIEGO

H  AGREGATY o ś w ie t l e n io w e  

F  KOMPRESORY p o w ie t r z n e

Towarzystw o Fabryki M oto ró w

PERKUN Sp. A kc.
WARSZAWA. UL. GROCHOWSKA 46

BIURO SPRZEDAŻY TEL. 84-40

FABR. mm STOL.
A. WARDZIŃSKI
N A K I O  N. N O T E C IĄ

Telefon 54 . Adres telegraf.: Wardziński Nakło n. N.

Wykonuje narzędzia i warsztaty dla sto­
larzy, bednarzy, kołodziei, cieśli i wogóle 

dla przemysłu drzewnego
Wyroby moje zostały oa

Powszechnej Wystawie Krajowej w Poznaniu
złoląimm medalem

i przez Ministerstwo dla Przemy słu i Handlu
srebrnym meifialem

państwowym odznaczone.
8503m 8410
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wan ego w ro ku  1928. M im o  ten w ielce u je m n y ob jaw , 
h u ty  u trz y m a ły  p ro du kc ję  na dość w ysok im  poziom ie 
i narasta jące  w hutach zapasy zab iega ły  usunąć zw ięk ­
szeniem eksportu . W ys ta rcza  zrob ić  porów nanie , że 
eksport hu tn ic tw a  naszego w roku  1928 w yn o s ił za le d ­
w ie 10 proc. ogólnego stanu p ro d u k c ji, gdy tym czasem  
w s tyczn iu  r. b. osiągnął w yw óz b lisko  45 proc. P od ­
staw ą b y tu  i rac jona lnego  ro z w o ju  może dać p rze m y­
s ło w i hu tn iczem u jedyn ie  rynek  w ew nętrzny  w łasny ;  
obecny na tom iast stosunek zbytu  p rz y  deficy tow ych  
cenach eksportowych,  obniża w p ły w y  i ścieśnia sub­
s tanc je  ren tow nośc i za k ła dó w  p rzem ysłow ych , zagra­
ża jąc w  raz ie  p rzed łużen ia  się takiego stanu rzeczy, 
ru iną  s łabszych  w arsz ta tów  p racy, z d rug ie j zaś s tro ­
ny stan pow yższy w p ły w a  na uszczup lenie  zasobów 
m a ją tkow ych  p rzeds ięb io rs tw  ekonom icznie s ilnych .

Skoro zw ażym y jednak, iż  konsum cja  w ew nę trz ­
na w  Polsce w czasokresie pow o jennym  naw et w śród 
n a jśw ie tn ie jsze j ko in ju n k tu ry  n ie  p rze k ro czy ła  ilo ś c i 
32 kg. w y tw o ró w  w a lcow n ianych  na g łow ę ludności, 
gdy tym czasem  w N iem czech spożycie dochodzi do 
wysokości 165 kg., w  A n g l j i  179, a w A m e ryce  287 kg., 
os tra  fo rm a  obecnego k ryzysu  nie w inna nas zby tn io  
p rzerażać, bow iem  m ożliw ośc i rozw o jo w e  naszego za ­
po trzebow ania  są bardzo w ie lk ie  a m iędzy p ro d u kc ją  
h u tn ic tw a  oraz w chłonnością  ry n k u  k ra jow e go  nie is t­
n ie je  tak bardzo rażąca d ysp ropo rc ja . P rzesilen ie  
obecne n ie  jes t k ryzysem  n a d p ro d u kc ji, p rze m ys ł nasz 
h u tn iczy  op iera  się na zd row ych  zupe łn ie  podstaw ach 
i w yra z ić  można nadzie ję, że aż do ponownego p ow ro ­
tu  w a run kó w  n o rm a ln ie jszych  s fe ry  rządow e w spóln ie  
z gospodarczem i i  s tron  in teresow anych zna jdą  form ę 
u ła tw ia ją cą  p rze trw a n ie  te j now ej fa z y  obecnego k r y ­
zysu. *  + *

Ja k  się w  osta tn ie j c h w ili d ow iad u je m y i  co z za­
dow oleniem  s tw ie rdzam y, p rze w id yw an ia  nasze w k ie ­

run ku  w yna lez ien ia  d rog i odprężen ia  w  części z n a j­
d u ją  już  sw ój w yraz. Rząd p rzekaza ł w  osta tn ich  
dniach p rze m ys ło w i w iększych rozm ia rów  zam ów ie­
nia, co stanow ić będzie w  p rzeżyw anym  przez h u tn i­
ctwo k ryzys ie  z w ro tn y  p un k t k u  lepszemu, bowiem  
na jb liższe  już tygodnie  p rzyn iosą  w  zw iązku  z sezo­
nem rów n ież na ry n k u  pewne ożyw ienie. O dczuw a to 
już zresztą p rzem ys ł cyn kow y, na któ rego ry n k u  noto ­
wana obecnie tendencja  w zm acnia jąca  nie pozostanie 
bez pożytecznego w p ływ u  na zm ianę w ielce n iepo­
m yślnego dotychczasowego położenia .

D a lszym  wreszcie pom yśln ie  w różącym  na zm ia ­
nę s y tu a c ji w h u tn ic tw ie  w spó łczynn ik iem  są toczące 
się p e rtra k ta c je  m iędzy delegacja hand low ą R os ji So­
w ieck ie j w  W arszaw ie  a górnośląskim  przem ysłem  
h u tn iczym  o nowe w iększych rozm ia rów  zlecenie. —  
W spom n ie liśm y już  w yże j, że hu tn ic tw o  po lsk ie  o trz y ­
m ało z początk iem  r, b. zlecenie d la  R os ji i  to na do ­
stawę żelaza sztabowego i b lachy, a w artość zlecenia 
tego w ynos iła  50 m iljo n ó w  z ło tych . P rzem ys ł o trz y ­
m ał na p ok ryc ie  25 m iljo n ó w  z ło ty c h  w wekslach, 
k tó re  zd yskon tow a ł B ank P o lsk i oraz B ank G ospodar­
stw a K ra jow ego . —  D ruga  po łow a w  sum ie 25 m il jo ­
nów  z ło tych  rów n ież w  akceptach, p o k ry ta  ma być za 
ich zdyskon tow an iem  przez g rupę  banków  zagran icz­
nych bez obliga eksporte ra  i w ty m  k ie ru n k u  p rze p ro ­
wadzane są obecnie p e rtra k ta c je  z g rupą in s ty tu c y j 
bankow ych ho lende rsk ich  oraz angielsko-francu-skich.

B liższe szczegóły o dope łn ien ie  te j tra n sa kc ji oraz 
o rozm iarach  i w arunkach  nowego zlecenia są nam na- 
raz ie  nieznane, w yn ika  jednakże z tych  na jśw ieższych 
w ieści, że sytuac ja  w h u tn ic tw ie  w y jaśn ia  się i ulega 
już  polepszeniu, gdy tym czasem  górn ic tw o , w szcze­
gólności zaś p rzem ys ł m e ta low y p rze tw órczy , p ra cu ją  

. wśród w a ru n kó w  najcięższego jeszcze k ryzysu .
L. P.

Podwyższenie cen na żelazo i wyroby metalowe?
K o m ite t E konom iczny R ady M in is tró w  zgodz ił 

się zasadniczo na podwyższenie  cen na żelazo, m e­
ta le  i w y ro by  m etalowe. P odw yżka  trzym ana  jest 
jeszcze w  ta jem n icy , chociaż na leży  się spodziewać 
ta k ie j p od w yżk i, w  granicach od 5— 40 proc, dla po ­
szczególnych grup  p ro d u k c ji, p rzyczem  podobno 
uwzględniona jest m ożliw ość ko n ku re n cy jn a  k ra jo ­
wych w yrobów , by się ochron ić p rzed za lewem  zagra ­
n icznym . Z innych  s tron  jednak dochodzą nas już 
obecnie g łosy oburzenia  lub  rozpaczy zw łaszcza k u p ­

ców b ranży  że lazne j, k tó rz y  p od kre ś la ją , że chociaż 
ceny żelaza od pewnego czasu się nie podn ios ły , to 
w inno się je prócz tego w łaśn ie  obn iżyć ze w zg lędu na 
zupe łn ie  a no rm a lny  stan rozp ię tośc i nożyc pom iędzy 
cenam i p ro d u k c ji ro ln icze j, a cenami p ro d u k c ji p rze ­
m ys łow e j. N iem a dwóch zdań, że ze s tron y  kup iee tw a  
b ranży  żelaznej spotka  -się taka podw yżka  cen na w y ­
rob y  konsum cji w ew nętrzne j, tak i tak n iezm ie rn ie  
os łab ione j, z energ icznym  pro testem  s fe r za in te reso­
wanych.

WYTWÓRNIA PĘDNI, MASZYN

KRAWCZYK i t ka
W ZAWIERCIU

Własne biuro w Warszawie
ul. Krucza 16, tel. 105-17

PRZEDSTAWICIELSTWA
we wszystkich w iększych m iastach  

Rzeczypospolitej

I ODLEWNIA ŻELIWA
SPECJALNOŚĆ: i

Pędnie, odlewy maszynowe 
i budowlane 

SPRZĘGŁA CIERNE HILLA
Całkowite urządzenia do przeno- 
szenia materiałów: przenośniki 
(transportery) podnośniki (elewa­

tory) i t. d.
OKNA ŻELAZNE
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mm Wielkopolska . 
Centrala Żelazaisu

^  Esfereich i Kaczmarek

Poznań, ul. Św. Marcina 21

mm

TELEFONY BIURA: 
30 21, 33 57, 40 05.

TELEFON SKŁADN. 
33 48

Dostarcza ze składu we wszyst­
kich wymiarach i gatunkach:

Żelazo, b e d n a rk ę ,  d źw iga ry ,  s ta l  r e s o r o w ą  i n a ­
rz ę d z io w ą ,  blachy że la z n e ,  cyn k o w e ,  o cy n k o w an e  
i b ia łe ,  n a rz ę d z ia  rolnicze, buksy, o s ie ,  podkow y,  
podkow ce ,  rury  g a z o w e  i łączniki do tychże ,  g w o ź ­
dzie  z w y cza jn e  i f a s o n o w e ,  em a l ję ,  ga rnk i  że la zne ,  
o c y n k o w a n e  w ia d ra ,  szpad le ,  szufle ,  widły , g r a ­
bie, dz iabki,  kosy, s ie rp y  o raz  m a te r ja ły  b u d o ­
w la n e ,  j a k :  cement, wapno, gips, trzcinę itd. 
Św iderk i  sp i ra ln e  ze  stali  n a rz ę d z io w e j  i szyb­

k o tn ą c e j  „ B A I L D O N A ”  
Łańcuchy dla ce lów  gospodarczych  i w ę d z id ła .

li

immmmmm
M
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BIURO:
POZNAŃ, PODGÓRNA 10 a
Adres telegr.: „Linodrut" - Telefon nr. 4007;

FABRYKA w  C Z E R W O N A K U
P oleca w łasne  w yroby  ze s ta ra n n ą  ob słu g ą :.

LIN Y  konopne, w sze lk ie  w yroby  pow roźnicze.
S Z N U R Y , szpaga ty , s iec ie  do ryb , ś lec ie  do gry 

i sportów .
LIN Y  d ruc iane , że lazn e  i stalow e, sp ec ja ln ie  liny  

do p ługów  parow ych , lin y  m ied z ian e  do gro- 
m ochronów  i inne .

D R U T Y  że lazn e  c ien k ie  do 0,1 m m , d ru ty  kol­
czaste .

S IA T K I czw orokątne  su row e i ocynkow ane.
S IA T K I sześćk ą tn e  w  o g n iu  ocynkow ane.
T K A N IN Y  m eta low e surow e, lak ierow ane, o cyn ­

kow ane, m iedz iane , m osiężne  i t. p  8120

i

Oszczędności
■ • r z e z

ogrzewanie parą odlotowa
Wiele mniejszych i średnich zakładów 

z większem zapotrzebowaniem ciepła w  prze­
myśle tekstylnym, papierniczym, ceramicznym, 
drzewnym, itp. wytwarzają dzisiaj jeszcze 
z niestosunkowo wielkim nakładem kosztów 
osobno siłę i ciepło.

P rzy  zastosowaniu ogrzewania zapomocą 
pary odlotowej, można jednakże uzyskać siłę 
prawie bezpłatnie, jako produkt poboczny. 
Wspaniale wprost do tego nadające się ma­
szyny są W OLP a STACJONOW ANE LO- 
KOMOBILE, proste i niewymagające, które 
nie rzadko już się w 2—3 latach wypłacają. 
Nawet przy mniejszem lub zmiennem zapo­
trzebowaniu ciepła do ogrzewania, okazują się 
oszczędności przy zużyciu pary odlotowej, 
często bardzo pokaźne. W szystkie nasze lo- 
komobile są zastosowane do wykorzystania 
pary odlotowej na cele ogrzewawcze lub su­
szące i odpowiadają wszelkim wymaganiom 
ruchu w jaknajkorzystniejszy sposób.

L

M A S C H I N E N F A B R I K  
BUCKAU R. W OLF A. G.

Magdeburg
Prosimy zażądać przybycia naszego in­

żyniera specjalisty.

Fabryka  Maszyn Buckau R. Wolf Sp. Akc., M agdeburg.
GENERALNE PRZEDSTAW ICIELSTW A:

Inż. Marjan Rowecki, Poznań ,
PI. Wolności 3, II p. Tel. 53-71 

Inż. Kleniec i S. G oldbaum , Sp. z o. o.,
Warszawa, Aleje Jerozolimskie U . Tel. 521. 

Klug & H erbst.  Lwów
Jagielowska 22. 8308
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Międzynarodowe Targi w Poznaniu
od 27-go kwietnia do 5-go maja 1930 r.

Dosłowny tekst indywidualnych zaproszeń na Międzynarodowe
Tarsi w Poznaniu

'Poznań, dnia 4 kwietnia 1930 r.
Z A P R O S Z E N IE .

Ażeby nie być zdystansowanym, k ażd y  kupiec, 
przemysłowiec, rolnik i rękodzielnik powinien bystro 
śledzić przeobrażenia sy tuacji  gospodarczej, wyko­
rzystyw ać postęp czasu i dostosowywać swoje p rzed ­
siębiorstwo do nowych potrzeb i wymagań.

Przeglądem  postępu w dziedzinie ekonomicznej 
i technicznej są  coroczne M iędzynarodowe Targi w P o­
znaniu, k tó re  w roku bieżącym —  dziesiątym swego 
istnienia —  będą odzwierciedleniem przeobrażeń s y ­
tuacji gospodarczej, spowodowanych zmianami kon- 
junkturałnem i i nowemi warunkam i w spółpracy  z za ­
granicą. .

Dlatego też każdy kupiec, przemysłowiec, rolnik 
i rękodzielnik powinien zwiedzić tegoroczne 

M iędzynarodowe Targi w Poznaniu,  
które odbędą się w czasie od dnia  27. IV .— 4. V. 1930.

Z aprasza jąc  W P P . do zwiedzenia Targów, pozw a­
lamy sobie podać następnie wszelkie udogodnienia 
i ulgi dla posiadających niniejsze zaproszenie.

Łączym y w yrazy  prawdziwego szacunku 
i poważania 

M. K rzyżankiew icz ,  Dyrektor.
*

Imiennie zaproszeni goście korzysta ją  z następu­
jących ulg i udogodnień: 

i . z 50-proc. zniżki kolejowej w pociągach osobo-; 
wych i pospiesznych w drodze powrotnej z P o ­
znania. Zaświadczenia w ydaje  Biuro Zniżek Ko­
lejowych (Pawilon Obsługi Publiczności) Hala 4 
n a  terenie Targów;
z ulgowego jednorazowego biletu wstępu za 4 zł.
(cena norm alnego biletu  6 z ł . ) ;

2 .

z ulgowej k a r ty  stałego wstępu za 10 zł. (cena 
normalnej k a r ty  stałego wstępu 20 z ł . ) ;

4. z bezpłatnego wskazania mieszkania przez Biuro 
Kwaterunkowe na Głównym Dworcu.
K arty  stałego wstępu ważne są  tylko z fotografją 

lub łącznie z jakąkolwiek legitymacją osobistą zaopa­
trzoną w fotograf ję.

Członkowie rodziny oraz funkcjonariusze firmy 
otrzymać mogą dalsze ilości k a / t  stałego wstępu na 
zasadzie pisemnego zaświadczenia ze  szczegółami po- 
danemi w zaproszeniu.

B ilety  kolejowe do Poznania sprzedaje:  
Wszechświatowa Organizacja Podróży  Wagons Lils- 

Cook Warszawa,  Krakowskie Przedmieście 212 14, 
Poznań,  ul. G w a rn a -12; Lwów, P lac Halicki 15; 
Katowice, ul. D yrekcyjna 9; Łódź, ul. Piotrkowska 
nr. 64; Wilno,  ul. Mickiewicza 20 (Hotel George); 
Stołpce  (na dworcu kolejowym).

Wszechświatowa O rganizacja Podróży  Wagons 
Lits-Cook urządza również wycieczki kra joznawcze 
po Poznaniu, okolicy i całej Polsce. —  Bliższych in- 
formacyj udziela G eneralna  A gentura  W. L. w Pozna­
niu, ul. G w arna 12, oraz O ddział na terenach ta rgo ­
wych w Hali 4 (pawilon Obsługi Publiczności).

U W A G A :  W czasie trwania Targów Opera P o­
znańska (Teatr W ielki) urządzą Festival Moniuszkowski.

Niedziela, 27 ikwietinia o godz. 2d: „Halka", oipera 
w 4 aktach.

W torek, 28 kwietnia o ffodz. 20: „Straszny Dwór", 
opera w  4 aktach.

Czwartek, 1 ma,ja o godz. 20: „Hrabina" opera w 4 
aktach.

Sobota; 3 m aja o godz. 20: „Veibum Nobile", opera 
w l akcie, oraz „Flis", opera w 1 akcie.

Niewyzyskane możliwości krajowej produkcji silników
W Polsce jest zainstalowanych 75% silników zagranicznych, krajowych zaś tylko 25

Charakterystyczne dla stosunków w polskim prze­
myśle, że istnieje szereg dziedzin, w których mogąc 
być całkowicie samowystarczalni, sprow adzam y towar 
z zagranicy, towar droższy, a często naw et gorszy od 
tegoż towaru, produkowanego w kraju . Jako  przykład  
przytoczymy tu choćby stosunki, panujące  w zakresie 
wytwórczości silników; konstruujące  je fabryki k ra jo  
we, p racu ją  zaledwie w 50 proc. swej zdolności p r o '  
dukcyjnej. Tym czasem  w Polsce jest zainstalowanych 

*75 proc. silników pochodzenia zagranicznego, k ra jo ­
wego natomiast tylko 25 proc. Ciekawe, że jeżeli cho­
dzi o silniki małe, dla potrzeb mniejszej własności 
rolnej, są  one nabyw ane wprost masowo zagranicą, mi 
mo, że posiadają  nader skomplikowaną konstrukcję, a 
ponadto  są  mniej ekonomiczne od polskich, jako s i l ­
niki o napędzie naftowym. Gatunek, ani cena polskich 
silników nie ustępują  bynajmniej zagranicznym,^ o 
czem świadczy fakt, że dziś polskie fabryki silników

eksportu ją  20 proc. swej produkcji,  przyczem eksport 
ten wzmaga się z roku na rok, zyskując uznanie na 
rynkach obcych; nie mogą natomiast zdobyć całkowi­
cie rynków krajowych.

Na M iędzynarodowych Targach  w Poznaniu  zn a j­
du ją  się silniki tak produkcji k ra jow ej,  jak i z a g r a ­
nicznej, dzięki czemu odbiorcy będą mieli możność 
przeprowadzenia między niemi porównania. Z azna­
czyć tu należy, że porównanie to będą przeprow adza­
li nietylko konsumenci krajowi, lecz i zagraniczni, k tó ­
rzy w roku bieżącym naskutek wysłanych przez D y ­
rekcję Targów indywidualnych zaproszeń, z jadą  się 
liczniej, aniżeli w latach ubiegłych. Dzięki temu w y ­
stawcy będą mieli możność p rzeprow adzenia  korzyst­
nych transakcyj handlowych i nawiązania nowych s to ­
sunków, co niewątpliwie przyczyni się do zwiększenia 
produkcji polskich silników.
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„WIEPOFANr
Wielkopolska Odlewnia
F a b r y k a  N a r z ę d z i  I M a s z y n

Towarzystwo Akcyjne

Poznań - ul. Dąbrowskiego 81. - Tel. 61-56

* 1

Tokarki precyzyjne szybkobieżne
a) wzniesienie kłów 180/300 mm, przy rozstawie 

niu: 1000, 1500, 2000 i 2500 mm, model TN 180
b) wzniesienie kłów 180/200 mm, łoża pryzma' 

tyczne, jednokołowy napęd, rozstawienie 1000 
i 1500 mm, model TJ 180,

Tokarki typu ciężkiego
wzniesienie kłów 325/750 mm, przy rozstawie­
niu 1500 i 2500 mm, łoża pryzmatyczne, model 
T 325.

Wiertarki
słupkowe do otworów 15 mm 0  
i stołowe do otworów 8 mm 0

Szlifierki
słupkowe i stołowe do tarcz 200 mm.

nnwm

8299a
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g A LFO N SA  KLAW E g
Pierwsza w Kraju Parowa Fabryka 
W iórników  i Narzędzi Stolarskich

aaa

w Częstochowie
Założona w 1905 roku.

H e b l e  d o s t a r c z a n e  
są z żelazkami znanej w świecie firmy 
G O L D E N B E R Q  i S K R  marki „ O K O "

Sprzedaż ty lk o  hurtowa

a
□
□
□
□aaiiaaaaaaaaaaaaaaaaaaa 

(h u r t o w n i a  w y r o b o w  ż e l a z n y c h
i OKUĆ BUDOWLANYCH mm

A m  SZIOAHCBAOin
B Ę D Z I N

Telefony: biuro 63, mieszk. 114. P. K. 0 . Katowice 301.552  

Specicalność:

okucia budowlane i meblowe!
Ceny przystępne I 

Szybka i solidna obsługa 1 Oferty na żądanie 1

8  DĄBROWSKI PRZEMYSŁ DRUCIANYII BRACIA KLEIN
W DĄB BO W IE  GÓRNICZEJ

TELEFON NR. 91 i 291
/ - \X | / j- ’CSi is ę * * , £ .\V i / i. \X | / i. 'O 'i g a X i i r£  s x i

W Y K O N U J E :

ŁaAcuchy
elektrycznie spawane i patent „V iktor"

Sprężyny
do mebli, stalowe, miedziowane

Nakrętki
i pokładki wszelkiego rodzaju

Gwoździe - Śruby 
Nity • Drut
wszelkiego rodzaju

8705

WENTYLATORY. 0DWIETRZANIA,
dźwigi towarowe, oso­
bowe, konstrukcje żela­
zne, zbiorniki na różne 

ciśnienia.

S. Raszewski
Fabryka Maszyn

Poznań, ul. Sienkiewicza 11 
Telefon 7888.

8702

Baczność! Baczność!

! OKUCIA BUDOWLANE
I dostarczają najkorzystniej wprost z fa b ry k i

BRACIA PTflH
FabryHa 

wyrobdw m eta low ych
G n i e z n o
ulica Warszawska 27.

1
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O drogę wyjścia dla przemysłu m etalow ego
Rok ubiegły charak teryzow ał się w przem yśle m e­

talowym zmniejszeniem produkcji około 30 procent. 
W  roku bieżącym daje się odczuwać dotkliwy brak  
zamówień, przy  jednoczesnem, idącem w poważne 
ilości sprow adzaniem  artykułów  produkcji metalowej 
z zagranicy, naw et w tych dziedzinach, w których 
p izem ysł polski zn a jd u je  się na  wysokim poziomie. 
Ostatnio, w związku z wyżej wymienionemi faktami, 
przetwórczy przem ysł metalowy wysunął szereg postu ­
latów, między innemi zaś postulat wskazujący na ko­
nieczność pogłębienia konsuirtcji wewnętrznej i więcej 
bezpośrednio zainteresowania ogółu konsumentów a r ­
tykułami w ytwarzanem i przez polski przem ysł m eta­
lowy. Tutaj z pomocą przychodzą M iędzynarodowe 
Targi w Poznaniu, k tó rych  czas trw ania zbiega się 
aku ra t  z zamierzoną przez przem ysł metalowy akcją. 
A kcja  przem ysłu  metalowego jest dziś o tyle więcej 
na czasie, że w związku z dojściem do skutku  umowy 
z Niemcami, p rzem ysł niemiecki poprow adzi n iew ąt­
pliwie na rynki polskie znacznie si lniejszą ekspansję, 
aniżeli miało to miejsce dotychczas. P rze jaw ia  się to 
choćby w nicbywałem dotąd zainteresow aniu  m etalo­
wego przem ysłu  niemieckiego tegorocznemi Targami 
w Poznaniu.

Czy istnieją perspektywy 
rozwoju polskiej produkcji lokom obilowej
G dy jeszcze kilka lat temu byliśmy skazani c a ł ­

kowicie na importowanie do Polski lokomobil z zagra­
nicy, dziś maszyny te są  produkow ane w k ra ju  i w ilo­
ściach p rze ras ta jący ch  obecną konsum cję ry n k u  we­
wnętrznego. Mimo to, maszyny te sprow adzane są do 
Polski w stosunkowo znacznych ilościach. Konsument 
polski, nabyw ając  lokomobile zagraniczne, często nie 
jest poinformowany o możliwościach kupienia ich 
w kra ju , we wielu zaś w ypadkach  natomiast, wiedząc 
o tem, sprow adza towar zagraniczny zupełnie celowo, 
niemogąc przełam ać nieufności do towarów produko­
wanych w kraju ,

Na tegorocznych M iędzynarodowych Targach 
w Poznaniu zn a jd ą  się pośród licznych eksponatów 
również i lokomobile zagraniczne, obok zaś nich :— 
produkcji polskiej. Zwiedzający Targi będą mieli
dzięki temu możność porów nania maszyn polskich 
z chcemi i ocenienia wad i za le t naszych lokomobil, 
będą mieli możność całkowitego zorjentowania się 
w tej cjziedzinie polskiej p rodukcji  i wyrobienia sobie 
sądu, czy zagraniczna lokomobil a może być zastąpiona 
przez lokomobilę produkcji kra jow ej.

Atrakcja stoiska francuskiego na Targach 
w Poznaniu

Ja k  już donosiliśmy, nader liczny udział w T a r ­
gach 'zg łosiła  F ranc ja ,  k tó ra  wystąpi zbiorowo, Z po ­
śród francuskich eksponatów, pewnego rodza ju  rewe­
lacją  będą demonstrowane spec ja lne  m aszyny do p ra ­
sowania, dotychczas w Polsce jeszcze nieznane.

nOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOGOOOOlg

i .  Połowczyk
w POBIEDZISKACH, ul. Poznańska nr. 31

(Poleca:

Liczku do wypalania ui rogu i drzewie
różnych wielkości.

W ózki do w o rk ó w . T aczk i żela zn e. Haki do la w  sto -  
_  larskich. O kucia budow lane. M aszynki sp iry tu so w e .
O S tojak i do u m y w a lek  w  różn ych  gatunkach. P ły tk i  
8  i szy jk i do dziabek . O dpadki baw ełn ian e  do c z y s z c z c -  
o  nia m aszyn . U staw ian ie  p ło tów  drucianych, żela zn y ch  
O i t. d.
§  8708 Ceny konkurencyjne.
O O O O O O O O O O 0O O 00O O O O O 0O O O O O O O 0O O 0O O O O O 0O Ó
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IHCKELIUERK Sp. AUG.
P A R I I S Z O W I C E  O . SE.

polecają sw e pierwszorzędne

Piece 
kąpielowe
z blachy czysto  m iedziane j

dostosowane do palenia 
w ęglem  lub drzewem

około 12 13 14” 0
„ 315 340 365 mm 0
„ 100 120 140 Itr.

D eseń  No. 101 b ru n iro w a n e  n a  k o ­
lo r b ro n io w y  

D eseń No 102 b ły szcząco  k le p an e  
(m ło tk o w an e )

D eseń  No. 103 m ło tk o w a n e , k o lo r 
s ta r e j  m iedzi 

D eseń  No. 104 m ło tk o w an e  w p a s ­
kach . k o lo r b łyszczą­
ce j m iedzi 

D eseń  No. 105 z ro w k am i, k o lo r  
b ły szczące j m iedzi.

Piece te zaopatrzone są 
w  la  niklowane m osiężne ba- 
terje, w  prostopadłą rurę odpły­
wową i w  półskośny natrysk. 
Na życzen ie dostarcza się za­
miast nieruchom ego m etalow e­
go natrysku, ruchomy wąż m e­
talowy z ręcznym natryskiem  
i zahaczeniem  (za dopłatą). 

Piece wysyła się w specjalnych skrzyniach bez za­
rzutu opakowane. Skrzynie przyjmuje się z powrotem  
za policzeniem  %  wartości, przy zwrocie tychże franco. 

Dostawa natychm iastowa ze składnicy.
W wypadkach gdzie specjalnie zależy na taniości, 

służym y piecam i prima lakierowanem i z płaszczem cyn­
kowym , miedzianą rutą opałową i miedzianem dnem, 
z obręczą niklową środkowo-czoiową.

W szelkie zapytania załatwiam y bezpośrednio. 8667

A. ALSCHER i SYN
F a b ry k a  Kons trukcyj  Żelazt  ych 
B u d o w y  M a s z y n  i M o s t ó w

Bielsko, (Śląsk)
Specjalność:

Żelazne dachy, okna i świetlniki specjalnie 
oszklone b e i  kitu

Telefony m iędzym iastowe 1960 i 2999 
Adres dla telegr.: Alschersyn Bielsko. 8700



>TDI< T o w a r z y s t w o  Hobot  i n ż y n i e r s k i c h
M  ■ %  M  S P Ó Ł K A  A K C Y JN A

SIEDZIBA: P o z n a ń ,  u l i c a  G r o t t g e r a  1 4 .
A d res  t e l e g r a f i c z n y : „ T R I”  Poznań  - Tele fony  E837 i 6838

KONTA BANKOWE
Ban-k Polski, Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank 
Miasta Poznania, Bank Gospodarstwa Krajowego Od­
dział w Poznaniu, P. K. O. Konto czek o, we Nir. 201796.

REPREZENTACJA w  WARSZAWIE
WARSZAWA, N ow y Św iat Nr. 38. Telef. 133-83 ł 291-45. 

BIURA BUDOWLANE
KATOWICE, ul. 3 Maja 29, telef. 2fl88, adr. telegr. „TRI” 
Katowice: GDANSK, Kassubischer Markt Nr. 21, telefon 

26677; GDYNIA, telefon 1004.
ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE

STRZELNO, tartak i cegielnia, telefon Nr. 12; MIECHU- 
CIN (Pom orze), kamieniołomy, tel. Miecliucin Nr. 2; 
BIAŁOBLOTA, fabryka w yrobów  cem entowych, tel. 

BYDGOSZCZ Nr. 488.

Wykonuje i projektuje wszelkie prace inży- 
niersko-budowlane: koleje, drogi bite, mosty, 
roboty wodne, porty, zakłady fabryczne, kana­
lizacje miast, wodociągi, konstrukcje żelbetono­

we i w yroby cementowe. 8756
P r o j e k t y  -  W y k o n a n i e  - P o r a d y  t e c h n ic z n e

•♦♦♦♦♦»♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦
Z a s t ę p s t w o  I s k ł a d  f a b r y k  .  • ■ 

J. SCHMID-ROOST A.O

NOK J A Ł O i lN I M  I M S  Oerllkon-Zurych

Ł O Ż Y S K A  
KULKOWE

do samochodów, traktorów, transmisyj, maszyn j; 
i wozów tramwajowych, polecają

D A M I C  & S Z U L C
A r ty k u ły  t e c h n i c z n e  6710

PI. 23. Stycznia 7 - Grudziądz - Telefon nr. 24

Przy wszelkich korespondencjach z firmami <;
i •

prosimy powoływać się  na 

„ R y n e k  M e t a l o w y  i M a s z y  n o w y *1 ;:

Zegary kontrolne robotnicze j n iv e r a "
Briinsch Co, Wiedeń I5L 

WIEN IX, K o l l n g a s s e  1 0 a 8488

OOOOOOOOOQOGOOOOOQOQOOOOOOOCXDOOOOOOOGOOO

3240 8

POMPY ODŚRODKOWE
dla każdego rodzaju cieczy i każdą wydajność dostarcza;

|  Fabryka Maszyn Górniczych* Katowice-Załęże §
@<pCX30O0Q0OOC>0OeeO(ii>000O0QO4^)@OOOOO0O@O@G9
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Fabryka
w y r a b ia ją c a

wózki ręczno- 
gospodarskie, 
d r a b i n k o w e  
i skrzynkowe

w wszelkich 
wielkościach 

poleca 
najkorzystniej

Fabryka Wózków B. Osiński
6147 Krobio, paw. Gostyń 8450

Nowość? Nowość f
Wielkopolska W y t w ó r n i a  Łóżek 
Metalowych i Mebli Angielskich

hPOIONIA<(
Poznań, Mylna 40. Telefon 62-11

Wykonuje stoliki pod kwiaty i karnisze 
do okien. Obudowanie okien wystawo­
wych marmurami w różnych odcieniach 
i gatunkach. W łasna galwanizacja po 
oenach konkurencyjnych. Niklowanie, 
srebrzenie, spawanie autogeniczne wszel­

kich metali. 8539c
Dogodne warunki spłaty.



Upadłości 
odroczenia wypłal

Upadłości.
Zajqc Jan, dzierżawca tartaku, Jairaszowice k. Wadowic.
Zakł. Przemysł. Szklan., S. A., Kraków, Kapucyńska.
Herzbergowa Helena, Lubaczów, handel to, w. żel.
Zimmermann Abr. i Ester, wt. autobus., Przew orsk.
Schonwald Juda i Tauba, wt. autobus., Przew orsk.
Gottfried Anschel, wl. autobus., Przeworsk.
Stosser Sara, wl. autobus., Przew orsk.

Odroczenia wypłat.
Firmie „Górne Młyny“, właśc. Zwoiliiiski i Growwald, jawnej spół­

ce handlowej iw Grudziądzu udzielono odroczenia wypłat na okres 
trzech miesięcy, ,Łj. do 1,2 czerwca 1930. Nadzorcą sądowym  miano­
wano adwokata Sokalu icki ego w Grudziądzu.

IMPORT - EKSPORT
<h) Ftirtma krajowa poszukuje przedstaw iciela dla swego 

działu elektrotechnicznego, specjalnie budow y motorów1.
(t) Firm a szw ajcarska przyjm ie reprezentację firm pol­

skich produkujących przetw ory naftow e do ogrzewania (tna- 
zout).

i(it) Firma perska pragnie importować z Polski w yroby  
emaljo.wane.

(jp 122 L. 6382/55.) Firm a indyjska pragnie naw iązać sto­
sunki z falbryką giętych krzeseł.

WŚRÓD WYDAWNICTW
PRAKTYCZNA WIEDZA PRZEMYSŁOWA.

Staraniem  Instytutu Szerzenia P raktycznej W iedzy P rz e ­
mysłowej w yszedł z  druku Nr. 1 kw artalnika p. m. „Prak­
tyczna W iedza P rzem ysłow a". Zadaniem nowego pisma jest 
stw orzenie w spółpracy ekonomistów, z technikami i działa­
czami na polu przem ysłu i  handlu, zarówno na terenie badań 
ekonomiczno-naukowych jak i  organizacyj wykształcenia za­
wodowego. Nr. I kw artalnika, w yróżniający się korzystnie 
wysokim poziomem treści i staranną szatą zew nętrzną zawie­
ra artykuły: ‘R. Battagli ^W ychowanie gospodarcze sfer go­
spodarczych". Ł. Tomaszkiewicza „Przem ysł ludowy", inż. 
Ratelbacha „Organizacja handlu bawełną", T. M. Filipa „W y­
bór m iejsca dla przedsiębiorstw a przemysłowego"!, B. M. 
„Podatek obrotow y, jako zagadnienie aktualne" i taż. Swidy 
„O jednolity front rolniczy". Kromka, przegląd prasy  zagra­
nicznej — uzupełnia ciekaw ą treść numeru.

W tych dniach wyszła z pod prasy dru­
karskiej dawno przez sfery fachowe oczeki­
wana książka z tablicami poglądowemi p. t.

Kalkulacja w Przemyśle
oparta na k s i ę g o w o ś c i

w opracowaniu
Józefa Proppera
zaprzysięż. rew identa ksiąg - znawcy sądowego

Cena zł. S.—  Cena zł. 5.—
Wysyłka za  poprzedniem nadesłaniem gotówki.

Zamówić w księgarni
„Kupca” , Poznań, Wielka 10. Tel. 22-77

S Z L A K I E M  
B A N D E R Y . . .

*  i

fwieżo wyszła 
% pod prosy 

drukarskiej
ciekawa i bogato 
ilustrowana praca 
podróżnicza,

Leszka Gustowskiego
p . t.

>KARTKI Z PODROŻY*

K S IĄ Ż K A  OBEJM UJE C Z T E R Y  C Z Ę Ś C I:

I. M o rsy lja  i Im perjum  K o lo n ia ln e  F ra n c ji  
—  A lg ie r  i A lg ie r ja  

II. K a rtk i e k o n o m ic zn e  z  A lg ie r j i
III. Z  kra iny s te p ó w , p ia sk ó w  i d a k ty li
IV. S z la k ie m  n a s z e j  b a n d ery

Cena zl. 4 . —  +  1 zł. k o sztó w  p o leco n ej p rzesy łk i 
Wysyła „ K U P I E C “ Poznań, Wielka 10 

P. K. O. 200-021
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Biuro T echniczno-H andlow e

A. GLASER
Poznań, ulica 27 Grudnia 16, dom tylny.

T e le fo n y : 4 1 -1 6  I 5 0 -1 6
Adres telegraficzny: „Technohandel"

J e n e r a ln e  P r z e d s ta w ic ie l s tw a  i s k ł a d n ic e  fa b ry c z n e :  
„ B e r s o n "  P o ls k a  F a b ry k a  W y ro b ó w  G u m o w y c h  S . z o . p . 

w  K ra k o w ie ,
W ło c ła w s k a  F a b ry k a  D ru tu  dawn. C. K I  a u k  o  S p . A kc. 

w e  W ło c ła w k u
0 .  E. D o m n ln k  M e c h a n ic z n y  Z a k ła d  T e c h n ic z n y c h  T k a n in  

w e  W ło c ła w k u
7281w Posiada na składzie: 5596

skórzane, z sierści 
wielbłądziej, kono­

pne” i bawełniane, 
m u ł , ,  uszczelniające org. 
i I J  1J „Klingerit", Laserit, 

azbestowe i gumowe.

Sztzel lwo wełniane, az­
bestowe, talkowe 1 gu­
mowe.

Ul (i 7 0 gumowe tłoczące, 
H ę L B spiralowe, do pary, 

parciane i parciane we­
wnątrz gumowe, wszel­
kich wymiarów.

do pary, wody 
gazu.A r m a t o r a  f

e . | , l .  wodowskazowerur- 
UŁllfu kowe or g .  „Klin­

gera" i wazowe do oliwia­
rek kroplowych.

różnych 
t y p ó w  I

oraz

K o l k i  kontrolne.

We ł na  o , . ,  ł t i e t U
do czyszczenia maszyn

Cyna angielska i do lutow ania. Metal biały łożyskow y  
L am p y  I k o lb y  b e n z y n o w a  do  lu to w a n ia  -  S z c z o tk i  s ta lo w o  

F llc a  t e c h n i c z n e  -  F ib r a  w  p ły ta c h  I l a s k a c h  
oraz wszelkie inne ARTYKUŁY TECHNICZNE potrzebne 

dla przemysłu 1 rolnictwa. 
n r v c t o u / o 1 do biur technicznych, kolei, cukrowni 
LJ  U  b i d  W  a  • gorzelni, browarów i fabryk. w

3QOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXDOG0OOOOGOOOO

Odlewy lano-kute
(Temperguss)

w  pierwszorzędnej jakości, 
dające się zginać 1 skręcać 

na zimno 
do jaknajdale] idących granic

wykonuje podług modeli, wzorów i rysunków 
Odlewnia żelaza lano -  kutego i zwyczajnego szarego

b. Kołodziejczyk i S-ka
POZNAŃ -  Górczyn, ulica Sielska 6.

Telefon 6296 i 6433.

3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 -  

Odpadki bawełniane
czesane białe, kolorowe w  różnych gatunkach, 
b runatne w  m otkach, szm aty prane sterylizow ane, 
ściereczki do czyszczenia maszyn, baw ełną kno­
tow ą do świec, płótno do filtrow ania dostarcza:

M ech a n iczn a  Fabryka C zyściw a
lukób Plonatf, Łódź,
G dańska 138 , T el. 188 36 , Skrytka p ocztow a  2 3 0
Dzielni zastąpcy na W ojew ództwo Poznańskie 

i Pom orskie poszukiw ani. 8528

©ooooooooooooooooooooooooooooooooooooooo
Fabryka tygli g rafito­
wych i ogniotrwałych 

produktów
,Grafos“

S p . z o g r . p o r .

Bielsko - Biała
poleca

Tygle grafitowe
do topienia kruszców, wybornego gatunku, jakoteź wszelkie 
wyroby grafitowe w zakres ten wchodzące 8346

la  G8 AFITY odlewnicze i płatkowe.
<3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 ©

Każda modna 
pracownia 

u żyw a da n apędu  
m aszyn  k ażdego  

ro dza ju  ty lk o
napędy
r e d u k c y jn e

„ B E f f l f l B”
Zastępują w zupełności kosztow ną transm isję 1 

Oszczędzają prąd! Oszczędzają czasi
Fabryka Maszyn Górniczych

T. z o . p . — K atowice — Z a łe le

u*

Fabryka 
Manometrów, Gazomierzy 
i A p a r a t ó w  G a z o w y c h

wykonuje, naprawia i wzorcuje: 
MANOMETRY, WA C U U MME T R Y ,  
PYROMETRY o ra z  CIEPŁOM IERZE
wszelkiego rodzaju 1 do każdego celu

WODO- PARO- i GAZOMIERZE 0 0  CELÓW PRZE­
MYSŁOWYCH I DOŚWIADCZALNYCH

DOM PRZEMYSŁOWO-HANDLOWY

99
WŁAŚC.:

C A R B O P O r
In t . PIOTR TRACZ W KRÓL. HUCIE, G. ŚL. TEL. 390.

■■■■■■■■aarij

„Der Eisenhandler”
B e r l in  SW 68, Alte Jakobstr. 156/157

Znane najlepsze I ulubione pism o facho­
w e dla branży żelaza, tow arów  żelaznych, 
narzędzi, sprzętów dom ow ych 1 kuchen­
nych oraz handlu m aszyn itp. N ajlepszy  
informator źródeł zakupu i organ ogło­

szen iow y dla w ym ienionych brani.
Wychodzi od 37-miu lat raz w tygodniu 

Na życzenia numery okazowe.
WiNlkich wiadomości udziela liy za nadesłaniem kosztiw pocztowych

Korespondencja tylko w niemieckim języku.
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^3 POSTĘPY  
PRZEFiTŚLE

(PRZEDRUK ARTYKUŁÓW  DOZW OLONY JEDYNIE ZA PODANIEM  ŹRÓDŁA).

Dla przemysłu wszelkich dziedzin!
Dlaczego i jak ważyć należy?

Zdziwiłoby niewątpliwie każdego fachowca, gdy­
by w ruchu fabryki — jakiejkolwiek dziedziny p ro ­
dukcji — spotkał się ze sposobami pracy przy zasto­
sowaniu środków pomocniczych, które pochodzą jesz­
cze z roku 1821 i których dotychczas — w ich postaci 
— nie dostosowano do postępu. A le jeszcze większe 
musiałoby wywołać zdziwienie, gdybyśmy się dowie­
dzieli, że nowoczesne zakłady wytwórcze przecież po­
sługują się tak przestarzałem i środkami, chociaż ist­
nieją nowoczesne, w ydajne i na  wysokości technicz­
nego postępu stojące urządzenia.

A jednak — istnieją takie sposoby pracy i to nie- 
tylko pomocniczej, lecz we wielu wypadkach podsta­
wowej.

Weźmy np. „ważenie“ i p rzyjrzyjm y się koniecz­
nemu do tego celu urządzeniu jakim  jest „waga", 
a stwierdzimy w całej pełni wyżej wymienione uwagi.

Długoletnie i obfite w tym  zakresie zebrane spo­
strzeżenia, w k ra ju  i zagranicą, dały  powód do zbada­
nia tego, gospodarczo ważnego zagadnienia, ściśle 
związanego z racjonalną produkcją i ścisłą kalkulacją, 
do wskazania na fakty i potrzeby, oraz do wyprowa­
dzenia wytycznych, w kierunku poprawienia dotych­
czasowych złych metod ważenia, stosowanych w obro­
cie towarowym.

Zaznaczyć należy przytem, że te  rozważania do­
tyczą problemu ważenia gospodarczego —■ t. j. w prze­
myśle i handlu — i nie m ają nic wspólnego z nauko- 
wemi badaniami odważeń.

Przedewszystkiem: Dlaczego musimy ważyć?
Idea przemysłowego przedsiębiorstwa polega na 

tern, że przedewszystkiem uzyskuje ono za pieniądze 
(koszty) surowce, które następnie przemienia (uszla­
chetnia) w odpowiednich zakładach przy zastosowa­
niu odpowiednich sposobów n a  gotowe towary, aby je 
wreszcie z zyskiem  sprzedać.

Handel nabywa surowce lub towary gotowe, aby 
je w odpowiednim podziale, co do miejsca i czasu, ale 
w niezmienionej formie, lecz również z zyskiem  sp rze­
dać.

Przedsiębiorstwa komunikacyjne  s ta ra ją  się o prze­
wóz towarów, przyczem ręczą nadawcy za ich pełną 
ilość przy wydaniu na miejscu przeznaczenia i za te 
czynności dostają zapłatę, w której mieści się zysk.

Te trzy grupy gospodarczej działalności mają na­
stępujące wspólne cechy:

a) Przyjm owanie pewnej ściśle oznaczonej ilości to ­
warów (zakup, przejęcie),

b) wydawanie pewnej ściśle oznaczonej ilości towa­
rów (sprzedaż, wydawanie).

Dla gospodarczych grup przemysłowych i handlo­
wych, przyjm owanie towarów związane jest z zapła­
ceniem, wydawanie zaś towarów z zapłatą.

Pomiędzy te dwie czynności wplata się więc nie­
odzownie trzeci i to najw ażniejszy czynnik, t. j. pie-
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niądz, k tóry umożliwia uszlachetnienie, składowanie, 
przenoszenie z miejsca na miejsce i wogóle wymianę 
zakupionych lub wyprodukowanych towarów. W y­
datki z tern złączone muszą być odzyskane w zapłacie.

Jeżeli się wyłączy z tych rozpatryw ań te przed­
siębiorstwa, w których towary oznacza się ilością 
sztuk, m iarą 'długości, powierzchni lub pojemności, to 
pozostaje napewno bardzo znaczna ilość takich towa­
rów, w których ciężar tworzy podstawę wartościowa­
nia w zakupie i sprzedaży.

W tych przedsiębiorstwach wartość zakupionych 
lub sprzedanych ilości towarów musi być oznaczona 
ważeniem, ponieważ ich równowartość w pieniądzach 
jest w prost proporcjonalną do ciężaru.

Pomiędzy zakupem a sprzedażą nastręczające się 
wydatki na uszlachetnienie, składowanie i manipulację 
dają się wyrazić najczęściej i najpew niej w ciężarze 
przebiegających ilości surowców i m aterjałów  pomoc­
niczych lub wykazują eonajmniej zależność od wagi; 
tak np. pewne sposoby wytwórczości wykazują przy­
bytek względnie ubytek ciężaru obrabianej sztuki, 
a ponieważ objaw y te sto ją  w prostej proporcji do 
wydajności pracy, przez to czynią wynagrodzenie ro ­
botnika zawisłem od różnicy ciężaru.

Z tego wynika, że musi się ważyć, a mianowicie:
1. Przy zamianie pieniędzy na towar, lub towaru na 

pieniądze;
2. dla ustalenia podstawy do zapłaty za wykonaną 

pracę, której wymiar akordowano na wagę;
3. dla kontroli gospodarki m aterjałow ej, a więc dla 

uzyskania podstaw do kalkulacji i do statystyki. 
Tutaj należą także odważania (gatunkowania) 
w celu osiągnięcia wymaganej jakości golowego 
wyrobu.

4. Dla obliczenia należytości transportow ych i cel­
nych, t. j. dowodu stwierdzającego pełną ilość 
nadanych do przewozu lub odbieranych z tran s­
portu przesyłek towarowych.

Zważywszy te  problemy, zdawaóby się powinno, 
że do ustalenia wagi w obrocie towarowym stosować 
się musi równie wielką troskliwość, jakiej się nie 
szczędzi obrotowi pieniężnemu. W regule jednak tak 
nie jest. Podczas gdy kasjer, którem u powierzamy 
nasze pieniądze, jest mężem zaufania, którego ponadto 
kontroluje się zapiskami w książkach handlowych, do­
wodami kasoiwemi i rewizjami, pozostawia się ważenie 
towarów, ten wynik długiego i kosztownego przem y­
słowego trudu — ile możności najtaniej opłacanemu 
robotnikowi pomocniczemu i w dodatku na drewnianej 
— przestarzałego typu wadze dziesiętnej i bez kon­
troli.

Proszę przedstawić sobie tego samego robotnika 
pomocniczego przy okienku kasowem i tak samo bez 
kontroli jak przy wadze!



Możliwość takiego zarządzenia wydaje się być 
nie do pomyślenia. Tymczasem niestety taki właśnie 
sposób oznaczania majątku w towarze i materjatach 
s ta ł się normalnym zwyczajem.

Rycina 1.

Waga musi być instrumentem zasługującym  bez­
względnie na wiarę, którego wyniki przyjmować się po­
winno za rzeczywiste, a więc w regule bez potrzeby 
dalszego sprawdzania. Przyznając bowiem tę niekon­
trolowaną wiarogodność drewnianej wadze dziesięt­
nej, ściąga na siebie nowocześnie myślący przem ysło­
wiec wielkie niebezpieczeństwo odpowiedzialności, 
gdyż taka waga jest jak najmniej odpowiednia do 
przemysłowego ważenia.

Szerokie zastosowanie tego rodzaju wag tłumaczy 
się ich taniością w zakupie, nieznajomością ich nie­
pewności i tych wszystkich innych braków, które leżą 
w konstrukcji, oraz wogóle nikłemu oświetleniu przed­
miotu, jakiego się udziela przyszłem u kierownikowi 
przemysłowemu w szkołach o ważeniu i wagach.

Wobec powyższego nieodrzeczy będą niektóre 
wyjaśnienia o wadze dziesiętnej i dalsze, które m ają 
objaśnić te własności wag przemysłowych, o których 
mówić będziemy w dalszym ciągu zebranych spostrze­
żeń.

Waga dziesiętna została wynaleziona w roku 1821 
przez Quintenza, pierwotna jej konstrukcja nie roz­
winęła się jednak do dnia dzisiejszego wcale i zatrzy­
mała swoją początkową postać.

Jej rozpowszechnienie jest nadzwyczaj wielkie, 
cena sprzedaży zaś do tego stopnia niska, że wytwa­
rzanie jej w fabrykach nie opłaca się więcej i dlatego 
produkcja ta przechodzi coraz bardziej do warsztatów 
drobnych rzemieślników. — Używany do wyrobu tych 
wag m aterjał musi być z natury  rzeczy najtańszy, jaki 
jeszcze może znaleźć zastosowanie. Dokładność tego 
rodzaju wagi jest co do czasu jej używania nader ogra­
niczona, co tym wszystkim, którzy taką jeszcze wagę 
używają, zdaje się nie być znane, spotyka się bowiem 
Podobne wagi których używa się od 20 i więcej lat 
i które w dodatku równie długo nie były sprawdzane,

Rycina 2.

Odważanie na wadze dziesiętnej jest uciążliwe i 
praktycznie nie jest nigdy dokładne, ponieważ ważą­
cy nie czeka na zbieg wskazówek. Ten brak występuje 
także przy technicznie zupełniejszych wagach dzie­
siętnych z przesuwanym odważnikiem.

Zliczanie nałożonych ciężarków daje sposobność 
do pomyłek. Ciężarki gubią się łatwo i zużywają się. 
Rodzaj budowy wagi prowadzi do tego, że pomostu 
nie należy przejeżdżać, lub gwałtownie obciążać, po­
nieważ przez to odłamu ją się wierzchołki ostrzy, co w 
następstw ie zwiększa niedokładności. Krótko mó­
wiąc — odważanie jest co do dokładności pod znakiem 
zapytania — wynik pozostawiony dowolności ważą­
cego — nigdy niema poręczenia przymusowej pew­
ności — brakuje rejestrow ania ciężarów — ważenie 
trwa długo — zużywanie się wagi jest znaczne.

Czy można wierzyć, że mimo to rocznie wiele 
tysięcy ton gotowych towarów ocenia się na takich 
właśnie zupełnie niezdatnych wagach?

A jednak tak jest w istocie!
Na zawodowca działa śmiesznie, jeżeli w hali 

fabrycznej widzi drogie, precyzyjne obrabiarki do wy­
tw arzania towaru, który w końcu zostaje oceniony na 
takich zupełnie nieodpowiednich wagach.

Powyższe rozważania prowadzą do pytania:

PATENTY
na wvnalaiki £ I" H l\ I

w kraju i zagranicą — obrona spraw spornych,
I ______________unieważnienia i t. d. «27l'M5*

1rzecznik paten tow y przysięgły

WARSZAWA, ul. Ordynacka 6, telefon 161-50
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Rycina 3.

Ja k  w ażyć na leży i jakiem i wagami m a­
m y się posługiwać?

W  odpowiedzi na  to pytanie trzeba 
wpierw wyjaśnić, do jakiego celu s łu ży  w a­
żenie.

funkcjonować tak, jak kasa re je s tru jąca  przy  obro­
cie pieniężnym.

To samo trzeba mieć na względzie w wypadku, 
k iedy zap la ta  za wykonanie p racy  jest zawisła od w a ­
gi, sztuki obrobionej.

Te wymagania trzeba tern silniej podnosić, jeżeli 
ma być ważoną ilość towarów, przeznaczonych na 
sprzedaż, dzielonych na liczne porcje.

P rzyk łady : zakup i sprzedaż w przemyśle, h an ­
dlu, rzemiośle i rolnictwie, ustalanie akordów (szychty 
w górnictwie), ocena p racy  ciągłej i tp .

b) Skoro odważania m ają  się odbywać w przebie­
gu procesu pracy, musi się wymagać, żeby następowało 
ono szybko i samoczynnie i żeby wynik daw ał się ująć 
jednem spojrzeniem.

P rzy k ład y :  wydawanie m aterjałów , sk ładanie
szarży  w odlewniach i dobieranie składników  w fabry­
kach gumowych. P rz y  pracy ciągłej w różnych p rze­
mysłach, p rz y  wysyłkach w przem yśle chemicznym 
i w. in.

c) Skoro duże ilości towarów tego samego lub ró ż­
nego rodzaju , ale mniej więcej w tych sam ych porcjach 
m ają  być przeprow adzone w jednym  kierunku i od­
ważane w celu s tatystyki produkcji i zużycia m ater ja -  
łu, musi się wymagać, aby odważanie odbywało się

i było re jestrow ane samoczynnie i aby 
było przymusowo wyłączone podw ój­
ne ważenie tego samego towaru.

P rzyk łady :  Górnictwo i hutnic­
two, kontrola  kotłów, kamieniołomy, 
wogóle transpor t  masowy, silosy i 
wiele innych.

d) Skoro dokonywujć się w ru ­
chu odważeń pobocznej natury, m a­
terja łów  pomocniczych i odpadków 
dla kontroli, mogą zadowalać wagi 
zwykłej budowy, jak wagi z  p rze­
suwnym odważnikiem i wagi w ah a­
dłowe.

Rycina i.

a) W  w ypadku zamiany towaru na pieniądze i 
pizeciwnie musi się wymagać, żeby odważanie było 
pew ne przeciw sfa łszowaniu i co do pomyłki, a po­
nadto, żeby było re jes trow ane  w takiej postaci, która 
n ad a je  się bezpośrednio do zaksięgowania, potrzeba 
przeto  przedewszystkiem niezawisłości od woli i zdol­
ności odważającego —  t. j. pewności ustalenia wagi 
i odpowiedniego oznaczenia. Tem sam em  waga musi

566

Rycina 5.

Przy tem  się jednak p rzyjm uje , że istnieje p ra ­
cownik pewnie odw ażający  i że wykonanie wag jest 
takie, iż przy normalnem używaniu i dobrem doglą­
daniu dzia ła ją  one przez kilka okresów spraw dzania  
(co dwa lata) bez remontów, a z dokładnością u s ta ­
loną przez władzę sp raw dzającą , co jest zapewnione 
tylko przez fabryczne maszynowe wytwarzanie, do­
brany  m ate r ja ł  i długoletnie doświadczenie wytwórcy 
w tym  zakresie, (Dokończenie nastąpi.)



Szlakiem postępu w technice
O szybkim rozwoju przemysłu w Ameryce świad­

czą poniższe cy fry :
W 1882 roku uruchomiono w Ameryce pierwszą 

elektrownię, zasilającą 400 żarówek. Obecnie elek­
tryczność w Ameryce obsługuje 16 mil jonów domostw, 
zatrudniając 300 tys. ludzi przy budowie maszyn i 
aparatów  elektrycznych. W artość wykonanej pracy 
przy uwzględnieniu wyprodukowanych 500 miljonów 
żarówek wynosi ok. 15 mil jardów złotych,

O rozwoju telefonji świadczą cyfry zatrudnienia 
w laboratorjach W estern Electric Company. Pracuje 
tam  3 900 ludzi, przyczem roczne rozchody tych la- 
boratoryj wynoszą przeszło 100 miljonów złotych, co 
jest najlepszym  dowodem rentowności tegó działu 
produkcji.

Fale H ertza znalazły w Ameryce również szero­
kie zastosowanie. Liczba radjostacyj nadawczych w 
Stanach Zjednoczonych sięga 700 i obsługuje 7 miljo­
nów rad joaparatów. W okresie ostatnich 6-ciu lat 
przemysł radjoteęhniczny zajął tam dominujące miej­
sce i reprezentuje za solbą roczną produkcję w wyso­
kości ok. 5 mil jardów złotych.

Przem ysł filmowy zatrudnia obecnie 235 000 lu­
dzi, produkując ok. 40 000 km. filmów.

Szczególny rozwój zauważa się w dziedzinie pro­
dukcji samochodowej, która zużywa ok. 14 proc. cał­
kowitej amerykańskiej produkcji stali i przeszło 50 
proc. produkcji szkła taftowego. Przem ysł samocho­
dowy zatrudnia ok. 3,4 miljonów ludzi, k tóra to cyfra 
wynosi 4 mi 1 j., jeżeli uwzględnić liczbę osób pośrednio 
Zatrudnionych.

Na wynalazku nitrocelulozy przez Schonlein’a w 
1848 r. oparto cały przem ysł celulozy, sztucznej skóry 
i filmowy (V. D. I. Nachrichten Nr. 6 1930).

Światowa produkcja złota
W przekonaniu biura górniczego przy departa­

mencie handlu w Waszyngtonie, Stany Zjednoczone 
prawdopodobnie zejdą na trzeciorzędne miejsce pod 
vzględem produkcji złota, jeżeli produkcja złota 
w Kanadzie postępować będzie w dalszym ciągu w 
tym samym tempie co dotychczas. Pierwsze miejsce 
Pod tym względem zajmuje dotychczas Transvaal — 
w Afryce.

Kraj ten dostarczył w ubiegłym roku 21.79 proc. 
Wszystkiego złota wyprodukowanego w całym  świę­
cie, podczas gdy Stany Zjednoczone 21.29 proc.

W niespełna stu  latach Stany Zjednoczone wy­
produkowały złota za przeszło cztery miłjardy dola-
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SPECJALNOŚĆ: Kształtki z specjalnego że­
liwa odwęglonego na rury gazowe i wodo­

ciągowe, marki sławy światowej F. T.
Wykonujemy pozatem: zamki budowlane, meblowe 
oraz kłódki pancerne, dalej odlewy stalowe i z metali 
miękkich, według nadesłanych nam rysunków i modeli. 

Kształtki I zamki dostarczamy franko 
oclone, ewent. franko dom w złotych.

Zapytania, względnie zamówienia skierować należy
do jeneralnego zastępcy na Małopolskę, Górny Śląsk, 

Poznańskie, Pom orze i Wolne Miasto Gdańsk:

Jakob S. Karl, iun., Wiedeń
(W ie n  II), F e u e r b a c h s t r a s s e  8  

na te ren  b. Kongresów ki: 8333
POSŁUSZNY, Warszawa, Źórawia 33 

IIIEIIIEIIIEIUEIIIEIIIEIIIEIIIEIII:

III

m
ID
m

01
jjj
uj

m
m
ID
m

10
i
m
iii

rów, co przyczyniło się znacznie do rozwoju bogatych 
zasobów tego k ra ju  w innym zakresie.

P R O D U K C J A  A M E R Y K A Ń S K A  Z M N I E J S Z A  SIĘ.
Produkcja złota w Stanach Zjednoczonych za­

częła się zmniejszać od roku 1927, w którym  była 
najm niejsza za cały  okres czasu od roku 1895. W 
przeciwieństwie do tego światowa produkcja była n a j­
większą w tym okresie i utrzym ała się dotychczas 
mn iej więce j na ty m samym poziomie.

Produkcja światowa w ubiegłym roku wynosiła 
19.397.757 uncyj złota, z czego Stany Zjednoczone 
dostarczały 2,117.253 uncyj. To stałe  zmniejszanie 
się produkcji złota od roku 1920 należy przypisać 
w znacznej mierze spadkowi względnej wartości tego 
metalu, spowodowanemu inflacją powojenną.
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ODLEWNIA ŻELAZA i WARSZTATY MECHANICZNE

ZB. BROEKERE
Telefon 26-90 POZNAN Telefon 26>90 
- a  Stacja kolejow a Antoninek, p. Poznań «— 8725

Odlewy żeliwne
we wszystkich gatunkach i»cj> cenach i»e**ąjsd«;*»■»!»«:
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Państwowy fundusz drogowy -  a rzeczywistość
W Polsce m otoryzac ja  k r a ju  czyni bardzo male 

postępy. Sk łada  się n a  to ciężki k ryzys ekonomiczny, 
m ałe  dochody naszych nav>et „lepiej sytuowanych" 
warstw, wysoka cena samochodów, drożyzna benzyny, 
oraz zły stan dróg.

A by  to  wszystko usunąć, aby  zbudować własne 
fabryki, podnieść ogólny dobrobyt, a co na jw ażn ie j­
sze, aby wreszcie rozpocząć rozbudowę naszej sieci 
drogowej, trzeba pieniędzy i jeszcze raz pieniędzy.

Skąd je wziąć?
W  ram ach naszego a r ty k u łu  nie możemy za jm o­

wać się wszystkiemi kw estjam i naraz, pozostaniemy 
więc tylko przy problemie rozbudowy naszych dróg. 
Zdrowa ka lku lac ja  ekonomiczna wymagałaby, aby na 
rozbudowę dróg użyto jakichś spec ja lnych  funduszów, 
osiągniętych p rzy  pomocy pożyczki długoterminowej, 
sp ła tę  której uskutecznianoby częściowo, czerpiąc na 
ten ceł fundusze, osiągane p rzez  podatki, łub inne o p ła ­
ty, nak ładane  na przyszłe  pokolenia, które już z roz­
budowanego system u dróg będą ciągnąć odpowiednie 
korzyści materja lne .

Zupełnie nieracjonalnem  natom iast byłoby obcią­
żanie kosztami budowy dróg dziś is tn ie jące przedsię­
biorstwa przemysłowe i samochodowe, lub też ogół 
obywateli, korzysta jący  z usług tych  przedsiębiorstw. 
Twierdzenie to będzie zupełnie zrozumiałe, jeżeli 
uwzględnimy fakt, że rozbudowa naszego systemu dro­
gowego, potrw a długie lata tak, że ogół płatników, po ­
ciągnięty do świadczeń n a  ten  cel prawdopodobnie 
żadnych korzyści m ater ja lnych  ze swych świadczeń 
nie otrzyma.

Widzimy więc, że jedynem racjonalnem  rozw iąza­
niem problemu drogowego byłoby  zaciągnięcie jakiejś 
większej pożyczki zagranicznej (w k ra ju  potrzebnych 
pieniędzy nie posiadamy), którą amorlyzowanoby 
stopniowo, tak, że najw iększe ra ty  p rzypad łyby  już 
na czas, kiedy nowa sieć dróg przynosiłaby nam  w 
tej, lub innej formie dochody.

Na nieszczęście, narazie  przynajm niej o uzyska­
niu tych pieniędzy nie może być mowy tak, że zm usze­
ni jesteśmy w ykładać na ten cel, że tak powiemy, bie­
żącą gotówkę, m arząc tylko o jakichś większych su ­
mach w dalekiej przyszłości. To w ykładanie bieżącej 
gotówki jest tern bardziej przykre, że w głównej m ie­
rze zaczyna obciążać nasz ruch samochodowy, pocią­
gnięty do płacenia na ten cel spec ja lnych  podatków i 
świadczeń.

W łaściwie możnaby powiedzieć, że na tern tle w y­
tworzyło się prawdziwe błędne koło. Życie ekonomicz­
ne k ra ju  wymaga, aby wszelkiemi środkami popierano 
rozwój m otoryzacji k ra ju , a równocześnie m otoryza­
cja ta wymaga rozbudowy dróg i w tym  celu nowa 
ustawa, p ro jek t  której zamieścimy w nast, num., ob­

ciąża samochody dość poważnemi opłatami, k tóre  mo­
gą bardzo: ujemnie odbić się nietylko na korzystaniu  
z maszyn luksusowych, lecz i na  ruchu  autobusowym, 
tem wielkiem udogodnieniem, bez którego trudno by­
łoby pomyśleć o norm alnym  rozwoju naszego życia 
ekonomicznego.

M ożnaby nam  zarzucić, że spraw ę tę bierzemy 
zbyt dramatycznie, że we wszystkich k ra ja ch  automo- 
biliści p łacą  podatki i nikt przeciwko temu nie p ro ­
testuje. —  Jed n ak  musimy tu zrobić zastrzeżenie. Są 
podatki, k tó re  się płaci łatwo, nie obciążając zbytnio 
nikogo, a są  też podatki, k tóre potrafią zrujnow ać n a ­
wet przedsiębiorstwa, oparte  na zupełnie zdrowych 
podstawach. Takim  właśnie podatkiem  mogą okazać 
się op ła ty  n a  rzecz Państwowego Funduszu  Drogowe­
go, przewidziane dla autobusów.

W  uzasadnieniu  rządow em  do p ro jek tu  przy ję to  
co następuje :

2. O p ła ta  od biletów za p rze jazd  pojazdem  m e­
chanicznym (rozdział I I I  art. 17).

P rzy jm ując , że dziennie przeciętnie każdy  au to­
bus przejedzie  100 km. i wartość biletu na 100 km. w y­
nosi 8 zł przy  75 proc. zapełnienia autobusu, oraz li­
cząc w autobusie przeciętnie 16 miejsc p rzy  założeniu, 
że każdy  autobus w ciągu roku jest 300 dni w drodze, 
o trzym amy w ciągu roku  przy stawce, wynoszącej 30 
proc. ceny biletu, przypuszczalny wpływ z obecnej ilo­
ści autobusów, kursu jących  na drogach publicznych. 

2 1 2 1 X 8 X 1 6 X 0 ,7 5 X 3 0 0 X 0 ,3  18 300 000 zł.
W pływ  z tego źródła  można również obliczyć w 

inny sposób. S ta tystyka komunikacji autobusowej, ze­
b rana przez Ministerstwo Robót Publicznych za 1927 
i 19-28 daje  nas tępu jące  Liczby:

w 1928 r. w 1927 r.

Ilość linlj a u to b u s o w y c h ................... 2.041 984
Ilość p rzedsięb ........................................... 1.717 777

„ a u t o b u s ó w ..................................... 2.121 1.067
D ługość dróg autobusow ych . . . . 20.281 14.050
Ilość osób przew ożonych na dobę . 138.750 99.400
Ilość au to h u so -k ilo m etró w ................... 4.490.590 2.361.000
Ilość autobuso-km . na dobę . . . . 285.677 144.040
Rocznie korzystało z kom unikacji 

a u to b u s o w e j............................ ' . . 50.640,000 36.500.000
Koszt biletu autobusowego wynosi przeciętnie 

10 gr. za kilometr; p rzy  opodatkowaniu biletów 30 
proc. opłatą, roczny dochód z tego źródła  obliczać n a ­
leży na 4 500 000 0,03X300 =  40 500 000; zw ażyw­
szy konieczność udzielania pewnych ulg na niektórych 
linjach, należy wprowadzić korektywę, obejm ującą do­
p ła tę  do ceny biletów przeciętnie na 20 proc. —  w ów ­
czas dochód roczny z tego źródła obliczyć wolno na 
4 500 000X 0,02X 300  =  27 000 000.



Biorąc w tern praw dopodobną przeciętną, wnio­
skować można z powyższych dwóch obliczeń, iż p rzy ­
puszczalny dochód z op ła t  od biletów autobusowych 
wahać się będzie od 20 000 000 do 23 000 000 zł.

Tak w yglądają  teoretyczne obliczenia, p rak tyka 
jednak wykazuje zupełnie coś innego.

O statnio  przeprowadzone badam e w ykazały, że 
w ostatnich miesiącach, w związku z kryzysem  eko­
nomicznym, nastąp ił  w Polsce wielki spadek  frekwen­
cji w komunikacji autobusowej, zarówno na l i r jach  
lokalnych (na krótkie dystanse), jak i d ługodystanso­
wych; spadek  ten w niektórych w ypadkach dochodzi 
aż do 65 proc. Zmniejszenie frekwencji obserwowane 
jest przedewiszystkiem na lokalnych linjach północnej 
części W ojew ództwa W arszawskiego (Sierpc, Rypin, 
Mława, Płońsk i td .) .

W  związku z ubytkiem pasażerów, przedsiębiorcy 
obniżają cenę przejazdów  i ceny te, w niektórych w y­
padkach, nie w ytrzym ują już kalkulacji;  na kilku li­
njach obniżono ceny do 3 groszy na km. K ryzys po tę­
guje wielka konkurencja między przesiębiorcami: np. 
na linji W arszaw a—G rójec  kursu je 66 par autobusów 
dziennie.

W idzimy więc, że przy ję ta  do obliczenia podsta­
wa 10 gr. za 1 km. absolutnie nie chce godzić się z 
liczbami rzeczywistemi.

Czy ten rozdźwięk pomiędzy teo rją  a życiem nie 
spowoduje bardzo sm utnych następstw ?

O obciążeniu podatkiem  drogowym innych po jaz­
dów mechanicznych pomówimy jeszcze następnym  
razem.

Na marginesie 
kryzysu ekonomicznego i walki z amerykańskim importem

K ryzys ekonomiczny, k tóry ogarnął w ostatnim 
roku cały świat, odbił się też na  przem yśle samocho­
dowym. Najw iększe am erykańskie fabryki musiały 
zredukować przewidziane na ostatni rok kontyngenty 
w obawie przed koniecznością pracowania na skład.

Gorzej jeszcze niż w A m eryce przedstaw ia się 
położenie przem ysłu  samochodowego w Europie, gdyż 
tu  na jego produkcji ciąży nietylko kryzys ekonomicz­
ny, lecz i konkurencja  samochodów amerykańskich. 
W  ostatnim czasie np. w wielkich francuskich fabry­
kach samochodowych, które w ostatnim czasie silnie 
powiększyły swe zakłady, tak  się zmniejszyły obroty, 
że stało się koniecznem kompletne zreorganizowanie 
zasad pracy.

N a terenie zasięgu ekspansji francuskiego prze­
mysłu automobilowego walczyły ze sobą dotąd z a ­
cięcie trzy największe we Francji,  a jedne z na jw ięk­
szych w Europie fabryki: Citroen, Renault i Peugot, 
n ieprzebiera jąc w środkach, byłe zwalczyć konkuren­
cję. Obecnie, jak donosi p rasa  paryska, fabryki te 
p rzystąp iły  do przedw stępnych rokowań nad utworze­
niem wspóln. ścisłego koncernu na  gruncie w spółpracy 
finansowej, ze wspólnemi, zwierzchniemu władzami 
konlrolnemi. Po  dokonanem dziele, zjednoczone za ­

k łady  Citroen, Renault, Peugot stanowić będą jedną 
z największych fabryk samochodowych świata.

W  jeszcze gorszem położeniu zna jdu je  się sam o­
chodowy przem ysł niemiecki, k tóry  od p aru  lat w al­
czy wciąż z róznemi trudnościami i zamiast dywidendy 
,,wypłaca" swym akcjonarjuszom  nowe akcje, które 
ci ostatni muszą nabyw ać dla ura tow ania swych fa­
bryk od konkursów. Czasami i to nie pomaga i n a j ­
większe jednostki przemysłowe upadają . Tak np. 
jedna z największych samochodowych w Niemczech, 
zak łady  Komnick w Elblągu, zawiesiły w tych dniach 
wypłaty  i ogłosiły konkurs. Upadłością Komnicka jest 
szczególnie dotknięte miasto Elbląg oraz P rusy  W scho­
dnie, gdyż około 2.500 fachowych robotników będzie 
musiało wyemigrować. Konkursem jest również ob­
jęta fabryka maszyn rolniczych, wchodząca w skład  
zakładów  Komnicka. Miasto Elbląg, chcąc ratować 
sytuację, zaofiarowało 2 ’ •> miljona m arek  pożyczki 
gwarancyjnej, lecz i to  nie mogło ura tow ać przedsię­
biorstwa, którego zobowiązania p rzekracza ją  wszelkie 
aktywa.

J a k  widzimy, położenie przem ysłu automobilowe­
go w świecie nie jest łatwe.

Usuwanie trujących gazów, 
wytwarzanych przez silnik samochodowy

P rzy  spalan iu  mieszanki benzynowej w cylindrach 
samochodowego motoru powstaje prócz innych gazów 
mniej szkodliwych dla zdrowia ludzkiego, jeszcze sp e ­
cjalnie t ru jący  t lenek węgla (CO). Gaz ten, nie posia­
dający ani specja lnej barwy, ani też jakiegoś określo­
nego zapachu, jest bardzo szkodliwy dla ludzkiego o r­
ganizmu i nawet w wypadku, kiedy ilość jego jest 
bardzo nieznaczna, może spowodować śmierć.

Z niebezpieczeństwa tego nie zd a je  sobie sp raw y 
wielu automobilfistów, w ystarczy  jednak przeglądnąć 
s ta tystykę nieszczęśliwych wypadków, aby stwierdzić, 
ze zatrucie gazami spalinowemu figuruje w niej dość 
często.

Z gazem tru jącym  CO próbowano walczyć róż- 
nemi sposobami, lecz doniedawna wszystkie propono­
wane metody zawiodły.

Ostatnio w tej dziedzinie udało  się dokonać po- 
% Ważnych udoskonaleń prof. dr. J ,  F ra z e r ‘owi z uni­

wersytetu Hopkinsa w Nowym Jorku. Uczony ten z a ­
stosował w tym  celu pewne ciało, podobne do używ a­
nego już dawniej w maskach gazowych artylekystów 
i posiadające własność zamieniania t ru jącego  CO na 
zupełnie nieszkodliwy węglik CCT (dwutlenek węgla). 
Z tym kataliza torem  (tak w chemji nazyw ają  podobne 
ciała) dokonano szeregu prób labora toryjnych i d ro­
gowych oraz w zamkniętych garażach, otrzym ując do­
skonałe wyniki.

N a nieszczęście zastosowanie prak tyczne tego k a ­
talizatora wymaga jeszcze pew nych udoskonaleń, k tó ­
re jednak, zdaniem  uczonych, nie p rzedstaw iają  już 
wielkich trudności technicznych..

§ a m o c h ó d  c ię ia r o w y
3-to now y kardainowy na (pełnych gumach, Fahrzeuig-Werke 
Eisenach, tpo gruntownym remoncie jaiko nadliczbow y zaira,z 
na sprzedaż. JAN JAGODZIŃSKI, MLYN-PAROWY, KOŹ­
MIN WLKP. 8654
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Fiskalizm cofa się 
przed zdrowemi wymaganiami życia ekonomicznego

Tajemnica przewozu kolejami.

J a k  wiadomo, międzymiastowy ruch automobilo­
wy odbiera kolejom państwowym  nietylko pasażerów, 
ale i ładunki. Dzieje się to z wielu powodów, głównie 
jednak dlatego, że przewozy kolejowe niezwłocznie 
komunikowane są  władzom skarbowym.

Swego czasu  Ministerstwo Skarbu zarządziło t a ­
jemnicę w kładów  bankowych i uwolniło banki od obo­

wiązku przedstaw iania biurom informacyjnym d a ­
nych, dotyczących wkładów, co niewątpliwie przyczy­
niło się do pewnego wzrostu kapitalizacji wewnętrz­
nej.

Obecnie omawiana jest sp raw a tajemnicy prze­
wozów kolejowych.

Politechnika Warszawska otrzymała 
przekrój samochodowego podwozia dla celów nauczania

W  niedzielę, dnia 6 kwietnia odbyło się uroczyste 
wręczenie Politechnice warszawskiej p rzekro ju  pod­
wozia sam ochodu ,,Buick“ .

Podwozie to zostało ofiarowane przez (jenerał  
Motors w Polsce Politechnice W arszawskiej dla celów 
doświadczalnych oraz do nauki poglądowej. Zostało 
ono zbudowane przez zak łady  Buick a w Detroit, ko ­
sztem k ilku tysięcy dolarów. W szystkie  części pod­

wozia są  niklowane. Przekrój jest zrobiony w ten spo ­
sób, że cały mechanizm samochodu jest widoczny 
i zrozumiały nawet dla laika.

Senat Politechniki zaprosił  na uroczystość tę 
członków Automobilklubu Polskiego, przedstawicieli 
instytucyj państwowych, szkoły techniczne oraz p rzed­
stawicieli prasy.

Ważny wyrok sadowy
W  N ajw yższym  Trybunale  A dm inistracyjnym  

w W arszaw ie  zapadł ostatnio wyrok w sprawie spor- 
no-administracyjoej, związanej z wymiarem podatku 
luksusowego od samochodu.

Spór powstał wskutek wniesienia przez jednego 
z adwokatów skargi przeciwko wymiarowi podatku 
zbytikowego od samochodu osobowego do Wojew. S ą­
du Admin. w Katowicach, motywowanej twierdzeniem, 
że w danym  w ypadku  samochód osobowy nie s łuży do 
osobistego użytku, lecz jest środkiem przewozowym, 
s łużącym  do normalnego wykonywania zawodu a d ­
wokackiego.

Wojew. Sąd Admin. w Katowicach uwzględnił 
skargę, natom iast Najw. T rybuna ł Admin. w W a rsza ­
wie naskutek wniesionej przez m agistrat rewizji wy­
rok pierwszej instancji uchylił, w następstwie czego 
skargę adw okata przeciw opodatkowaniu oddalił.

K rytykować wyroku, opartego na naszem usta­
wodawstwie, nie możemy, musimy jednak stwierdzić, 
że nasze ustawy, słuszne w tej dziedzinie p rzed  kilku 
laty, muszą być dziś zmodyfikowane, gdyż inaczej 
ham ow ałyby orne tylko i tak s łaby  rozwój motoryzacji 
Polski.

Kary za przewożenie listów
J a k  dowiadujem y się, w ładze wojewódzkie w Ło­

dzi roztoczyły ostatnio kontrolę  nad  przedsiębiorstwa­
mi autobusowemi, aby nie dopuścić do przewozu przez

nie listów, co koliduje  z ustawą o wyłączności poczty. 
Zawodowe trudnienie się przewozem listów grozi k a rą  
do 2 lat więzienia i do 10.000 zł. grzywny.

Krwawa statystyka
31.500 osób zabitych w r. 1929 przez samochody 

w Stanach Zjednoczonych.

N o w y Jo rk  w  marcu. P rezes nowojorskiego A uto­
mobilklubu podał do wiadomości s ta tystykę w ypad­
ków samochodowych w Stanach Zjednoczonych. S ta ­
tystyka ta wykazuje, że ogółem w 1929 r. zginęło 
31.500 osób. Poza tern obliczono, że liczba zabitych 
w w ypadkach automobilowych w zeszłym roku była 
12 proc. większą, niż w roku 1928. Cyfra ta jest za ­

s traszająca , ponieważ p roporcja  powiększenia się 
liczby wypadków jest większa od proporcji zwiększo­
nej produkcji automobilów.

W edług  danych D epartam entu  Bezpieczeństwa 
v\ S tanach  Zjednoczonych ginie w w ypadkach sam o­
chodowych 1 człowiek co 17 minut. J a k  widzimy, p o ­
s tęp  w ku ltu rze  wym aga rzeczywiście krw aw ych ofiar.
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123Plorfocifkl
w dobrym stanie okazyjnie sprzedam za 650 złotych 
A. Roman, Łódź, R zgow ska  Nr. 61

Cylindry
szl i tu le  oraz wykonuje
Tłoki żeliw ne i alum iniow e  
Pierścienie tłokow e  
S w o r z n ie  tłokow e  
Zawory ze  specjalnej sta ll

D ostaw a s z y b k a  i t a n i a  8630

Si. Eis, Poznań
ul. Żydowska n r .  27 - teł. 29-01
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Dlaczego rozpoczęcie produkcji rowerów przez Państwo 
nie jest posunięciem etatystycznem

W  poprzedn ich  num erach naszego pism a p o ruszy ­
liśm y  kw es tję  rozpoczęcia p ro d u k c ji row erów  w  Pań­
stw ow e j F abryce  B ro n i w R adom iu, za jm u ją c  zasad­
n iczo w sp raw ie  te j stanow isko  negatywne. W ych o d z i­
liś m y  z założenia, że P aństw o n ie  pow inno  za jm ow ać 
się p ro d u kc ją  rzeczy, w y ra b ia nych  już  przez fa b ry k i 
p ryw atne , gdyż ta k im  sposobem stw arza  się trud ne  
w a ru n k i p ra cy  d la  przedsiębiorczości p ry w a tn e j i  ta k  
przechodzącej u nas c iężk i k ryzys . Jednak d e fin ity w ­
nie n ie  w yc iągnę liśm y żadnych w niosków , oczeku jąc 
b liższych  in ifo rm acyj od osób m ia roda jnych . Obecnie, 
dz ię k i uprze jm ości D y re k c ji Państw ow ych  W y tw ó rn i 
U zb ro je n ia  w  W arszaw ie , k tó re j podlega F a b ryka  B ro ­
n i w  R adom iu, m ożem y ca łą  sp raw ę o św ie tlić  z zu ­
pe łn ie  innego p u n k tu  w idzen ia . U dzie lone naszemu 
spec ja lnem u koresponden tow i in fo rm a c je  i  w y w ia d y  
streszczam y ja k  nas tępu je :

Państw o  po lsk ie  w zorem  in n ych  k ra jó w  p ro d u ­
k u je  b ro ń  i  am un ic ję  w o jsko w ą  we w łasnych  w y ­
tw ó rn iach , gdyż  p ra k ty k a  w ie lk ie j w o jn y  w ykaza ła , że 
pow ierzan ie  tego  ro d za ju  p ro d u k c ji fa b rykom  p ry w a t­
nym  jest z w ie lu  w zględów  n iewskazane. Z ro zu m ia łą  
jes t rzeczą, że w  czasach poko jo w ych  w y tw ó rn ie  m a­
te r ja łó w  uzb ro je n ia  n ie  w y k o rz y s tu ją  ca łe j sw ej zd o l­
ności p ro d u k c y jn e j, k tó ra  przystosow ana jest cło w y ­
tw órczości na w ypadek w o jn y . Z d rug ie j zaś s tro n y  
w iadom em  jest powszechni , że fa b ryka , w y k o rz y s tu ­
jąca ty lk o  w  n ieznacznej części swą zdolność p ro d u k ­
cy jną , jest n ie ren tow na  tern b a rd z ie j, że ze w zględów  
w o jskow ych  zmuszona jest do u trzym yw a n ia  i o p ła ­
cania dużej k a d ry  rob o tn ików  w y k w a lif ik o w a n y c h  n ie ­
za leżn ie  od natężenia p ro d u k c ji. Je ś li zatem fa b ry k i, 
w y tw a rza ją ce  b roń  i am un ic ję  w o jskow ą  n ie  p o tra fią  
w czasach poko jo w e j zm nie jszone j p ro d u k c ji za tru d ­
n ić sw ych  w arsz ta tów  w ytw órczośc ią  n iew o jskow ą, to  
będą one zgó ry  skazane na b ra k  sam ow ystarcza lności 
i  zmuszone do ko rzys ta n ia  z su bsyd jó w  rządow ych. 
D la tego  też  w szystk ie  zagran iczne w y tw ó rn ie  mate* 
r ja łó w  u zb ro jen ia  d la  un ikn ięc ia  s tra t w  czasach po,- 
ko jo w ych  s ta ra ją  się w yko rzys ta ć  s to jące  bezczynnie

m aszyny i  personel do p ro d u k c ji na ry n e k  p ryw a tn y , 
często n ie m a jący  n ic  w spó lnego z w ojskowością.

D la  w yże j podanych pow odów , w zorem  fa b ry k  
zagran icznych, Państwow e W y tw ó rn ie  U zb ro je n ia  roz-
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poczęły produkcję różnych artykułów na rynek p ry­
watny, a między innemi fabrykację rowerów.

Takim sposobem rozszerzenie zakresu produkcji 
w  Państwowej Fabryce Broni w Radomiu nie może być 
zaliczone do posunięć etatystycznych, lecz naodwrót, 
powinno być traktowane jako objaw bardzo dodatni 
i  zdrowy, redukujący zbędne wydatki naszego Skarbu.

Dodać jeszcze należy, że ilość rowerów, wykony­
wanych w tej fabryce łącznie z produkcją wszystkich 
prywatnych fabryk nie pokrywa bynajmniej całego za­
potrzebowania krajowego, tak, że o hamowaniu wy­
twórczości prywatnej nie może być mowy. Mimo uzu­
pełnienie naszej produkcji rowerowej przez wytwór­
nie państwowe, fabryki prywatne i nadal będą m iały 
obszerne pole do pracy i możność zwiększania swej 
wytwórczości celem zwalczenia koniecznego* importu 
wyrobów zagranicznych.

Jak widzimy, nie może więc być o> tern mowy, że 
przez rozpoczęcie w Fabryce Broni w  Radomiu pro­
dukcji rowerów, Państwo, niepotrzebnie rozbudowy- 
wuje etatyzm i hamuje wytwórczość prywatną, naod­
wrót nawet, intensywniejsze wykorzystanie urządzeń 
i personelu, opłacanego przez Państwo i obniżenie 
kosztów eksploatacji fabryki państwowej, jest ze 
wszeckmiar wskazane, zwłaszcza w okresie obecnego 
kryzysu gospodarczego.

W  tern nowenn oświetleniu sprawy staje się ja- 
snem, że rozpoczęcie przez Fabrykę Broni w Radomiu 
produkcji rowerów jest dla gospodarstwa narodowe­
go rzeczą pod każdym względem korzystną.

Rower-limuzyna
Ciekawe chociaż może niezupełnie realne pomysły 

francuskich fabryk rowerowych.

O krytych  motocyklach pisaliśmy już parokro t­
nie. Obecnie musimy zająć się krytem i rowerami. 
Z w ykły  rower, bardzo praktyczny w czasie dobrej po­
gody, powoduje często poważne kłopoty w czasie 
deszczu. Rzeczywiście, jazda po błotnistej drodze w 
czasie złej pogody nie należy do przyjemności, a po 
przebyciu paru kilom etrów każdy rowerzysta zostaje 
przemoczony do n itk i i  zabłocony od pięt do czubka 
głowy. Czy można temu zapobiec? Najprostszym spo­
sobem jest zaopatrzenie się w odpowiednie nieprze­
makalne ubranie. Jednak prosty ten sposób nie jest 
zawsze wygodny i dlatego w ostatnim czasie sami fa­
brykanci zaczęli zastanawiać się nad kwestją zabez­
pieczenia rowerzysty przed kaprysami pogody. Po róż­
nych próbach zdecydowano się wreszcie na zbudowa­
nie roweru-lłmuzyny. Konstrukcja takiej maszyny jest 
następująca: Zamiast zw ykłe j ramy rowerowej zasto­
sowano specjalną konstrukcję, przypominającą kadłub 
samolotu i łączące obydwa koła nośne. Odstęp kó ł 
zwiększono celem obniżenia siodełka, a ze względu na 
wygodę jadącego zastosowano sterowanie pośrednie, 
przy pomocy dodatkowego drążka. Takim sposobem 
rowerzysta znajduje się w pozycji półleżącej, co po­
zwala na znaczne obniżenie punktu ciężkości, co zno- 
wuż polepsza równowagę całego pojazdu i  zmniejsza 
powierzchnię czołową nadbudówki. Jak już zaznaczy­
liśmy, sama rama stanowi część nadwozia i ma formę 
łodzi. W  czasie dobrej pogody łódź ta pozostaje 
otwartą, natomiast z chwilą, kiedy rozpocznie padać 
deszcz można na nią nasunąć lekki daszek z przezro 
czystą celuloidową szybą. Ponieważ wysiadanie i wsia­
danie można w takim rowerze uskuteczniać tylko na
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„ P A T R I A ”
Sp. z ogr. odp.

Fabryka części rowerowych
POZNAŃ, ul. Mylna 18.

P O L E C A  

jako kupno okazyjne kilkaset

kompletnych

ram rowerowych
m ę sk ic h ,  

damskich 
i wyścigowych
pochodzenia n iem ieckiego

w pierwszorzędnem wykonaniu 
i po bardzo przystępnych cenach.

Prósimy żądać oferty. 8740

Hurtownia Rowerów
ST. W A W R Z Y N I A K  Sp. m o . o. 

P O ZN A Ń , Św. Marcin 4 4 .
Najkorzystniejsze źródło zakupu rowerów, ram i wszel­
kich części rowerowych krajowych i zagraniczn.

Siatki
do ochrony sukien w pierwszorzędnem i trw ałem  wykonaniu

wykonuje jako swoją specjalność: 7639

E. S C H L O N S K I
Hurt. części rowerowych
Teieion 2558 -  P O Z N A Ń  -  27 Grudnia 4

miejscu, ikaroserja jego została zaopatrzoną w dwa 
małe boczne kółka ,,bezpieczeństwa‘ podtrzymujące 
maszynę w czasie postoju i nieczynne przy jeżdzie, 

Próby, dokonane z nowym typem rowerów, mimo 
ich nieco większa waga, dały bardzo dobre wyniki. 
Czy się nowy typ roweru spodoba publiczności, w y­
każe przyszłość, L. K.



DKW.
największa światowa fabryka motocykli

Centralne zakłady budowy m otocykli D K W . w 
Zschopau w Niemczech, są dziś najw iększą w  swym 
zakresie p rodukc ji fabryką na świecie, a z h is to rji nie­
pom iernie szybkiego ich rozwoju, ciekawym jest za­
czątek powstania tej firm y. W łaścicie l fab ryk i, p. 
Rasmussen, w czasokresie trwania w ojny światowej, 
badając kon junktu rę  i możliwości rynku zbytu, prze­
prowadzał w swem przedsiębiorstw ie w Zschopau róż­
ne próby i doświadczenia produkcyjne, szukając cze­
goś, co ludzkość potrzebuje i czem zarazem możnaby 
się tejże ludzkości przysłużyć.

Najsam pierw  począł on budować parowozy po­
ciągowe (Dam pf-K ra ft-W agen)  nie d la  potrzeb ko le j­
nictwa, a dla potrzeb przemysłu, handlu i ro ln ictwa, 
jak podówczas zaprowadzone one b y ły  w A n ^ lji,  oraz 
Ameryce i od tej chw ili datuje się powstanie m arki fa ­
brycznej D K W .  Szybko decydujący się m łody w ten­
czas i pełen energji przemysłowiec i w łaścicie l fab ry ­
k i s tw ie rdz ił, że to nie jest a rtyku ł, k tó ry  mógłby go 
doprowadzić do pożądanego celu, przeszedł więc na 
produkcję małego samochodu, „autom obilu  ludowego" 
( Der Kleine WagenJ, k tó ry  w ypuścił na rynek również 
pod marką D K W .  W  w ytw arzaniu tych samochodów 
napotka ł on jednak na nieprzezwyciężone trudności, 
bowiem w Niemczech żadna z fabryk przem ysłu ma­
szynowego nie budowała małego i odpowiedniego do 
celu tego motoru.

Po pewnej częściowej reorganizacji warsztatów 
począł sam produko wać mo Loro we zabawki dziecięce 
i przeszedł do fab rykac ji m in ja turow ych motorów sy* 
stemu dwutaktcwego, k tó ry  ze względu na swoją p ro­
stotę, b y ł najodpowiedniejszy. I te wyroby sz ły  na ry ­
nek pod nazwą „ D K W “ .

Już p rzy pierwszych doświadczeniach stw ierdzo­
no, że p rzy tak m ałej objętości jak 30 cm. uzyskać 
można zadziw iającą wprost wydajność s iły  i nieba­
wem m otorki te o nieco większej objętości około 100 
cm., zna jdu jąc zastosowanie p rzy  rowerach, s ta ły  się 
ulubioną „zabawką' cyklistów , przynosząc w  użytko­
waniu roweru ułatw ienie i zwiększając jego pożytek.

W łaścic ie l fabryk i, nie ustając w doświadczeniach 
i parciu naprzód, po pewnych dalszych ulepszeniach, 
zam ien ił motorek pomocniczy na m °to r  zapedowy do 
motocykla, fabryka poczęła masowo wytwarzać moto­
ry  i ramy, przechodząc ko le jno do p rodukc ji we w ła ­
snych zakładach wszystkich poszczególnych części od 
gwoździa do najdrobnie jszej śrubki, nie wykluczając 
dziś w łasnych opon i dętek do s łynnych na ca ły świat 
motocykli , ,D K W “ . Zakłady Rasmussena z Zschopau 
rozros ły  się w stosunkowo k ró tk im  czasie do niepo­
m iernych wprost rozm iarów.

Dziś z najnowocześniej urządzonych fabryk tych 
Wychodzi co pó łto re j m inuty jeden gotowy do użytku  
motocykl, będący w konstruktyw ne j swej budowie 
'^statnim wyrazem postępu i nowoczesnej techniki. 
Dzienna produkcja tych fabryk na jedną zmianę w y­
nosi bowiem 300 motocykli i 350 motorów.

M otocykle D K W . eksportowane są do B razy lji, 
Persji, na Jawę i Południowej A m eryk i, zna jdu ją  się 
one na rynku  Europy Środkowej, docierają także do 
bkandynaw ji, Egiptu, M andżu rji i  Chin.

K to  interesuje się motocyklem  D K W . i  jego nad­
zwyczaj korzystnem i warunkam i nabycia, zechce zwró­
cić się po szczegółowe inform acje, oraz ofertę wprost 
do przedstawicielstwa w P O Z N A N IU ,  które posiada 
firm a „P O L M O T O R ‘ PR ZY UL. Z W IE R Z Y N IE C ­
K IE J  NR. 8. —  n —

POMORSKA FABRYKA ROWERÓW
WILLY JAHR

BIURO i SKŁADNICE

I

BYDGOSZCZ
Dworcowa 18b. 
Unja Lubelska 5 

FA B R Y K A : Petersona 4
TELEFON 1525 

♦
Fabrykacja pierwszorzędnych ram  

rowerowych i rowerów.
W ŁASNE W YR O BY:

ORIGINAL RECORD 
PHONIX - POFARO 
STANDARD
Do produkcji używa się tylko jaknajlepsze ma­

teriały pod pełną gwarancją 

Fabrykaty moje odznaczają się eleganckim wy­
glądem zewnętrznym i pięknością formy.

ILUSTRO W ANE PROSPEKTY ITP. W Y ­
SYŁA SIĘ TY LK O  PP. KUPCOM BRANŻY.

Wystawiam na Międzynarodowych Targach
w Poznaniu od 27. 4. — 4. 5. 1930.mr 8638

IDEALNY MOTOCYKL DLA CIEBIE!
DKW ■ TANI
DKW -  M O C N Y
DKW -  PROSTY

w OBSŁUDZE

Ceny  loco P o z n a ń  :

LUKSUS 200. 4 . K. M ., 1 815 .—  z ł 
LUKSUS 300. 8. K. M., 2 2 8 0 ,—  zł 
LUKSUS 5 00 .14 . K. M , 2 7 8 0 ,—  zł
Insta lac je  ś w i e t l n e  po cenach  

konkurencyjnych .

Wszelkie modele dostarcza odwrotnie 
Generalne zastępstwo

P O Z N A Ń
„■  «. k m  u  ■ w ■■ Z W I E R Z Y N I E C K A  8
HENRYK LINKE i SKA : TELEFON 69-77--------

D o g o d n e  s p ł a t y  m l e s i e c z n e !
UZNANE ZASTĘPSTWA LOKALNE . DKW: 

Bydgoszcz

.rouniior
Warszawa
Wilno
Lwów
Łódź
Kraków
Katowice
Toruń

Jabłonowo
Dobrzyń
Lipno
Chodzież
Ostrów
Leszno

Ostrowiec Kiel. 
Częstochowa 
Wodzisław 
Cieszyn
Tarnów 8690
Jasło
Borysław



ORGAN ZWIĄZKU PRZEDSIĘBIORSTW ELEKTROTECHNICZNYCH NA POLSKĘ ZACHODNIA 
ORGAN ZRZESZENIA PRZEDSIĘBIORSTW RADJOTECHNICZNYCH W WIELKOPOLSCE.

P O P  REDAKCJĄ LEONA KOZŁOWSKIEGO.

Produkcja energii elektrycznej w Polsce
Stopień zużycia elektryczności świadczy dobitnie 

o kulturze i dobrobycie k ra ju . Zastosowanie p rądu  
elektrycznego s ta je  się coraz rozleglejsze i dziś p o ­
siada on nietylko wielkie znaczenie jako źródło świa­
tła, ale dostarcza on również energję napędow ą do 
wszelkich celów przemysłowych. Poza tem p rą d  elek­
tryczny posiada szerokie zastosowanie w w ielu  p ro ­
cesach chemicznych, telegrafji i telefonji, do gotow a­
nia i ogrzewania, oraz dla różnych celów technicznych.

Podczas gdy  jednak zagranicą zużycie energji 
elektrycznej jest bardzo duże, Polska zna jduje  się 
jeszcze n a  niskim poziomie elektryfikacji w porów na­
niu z państwami zachodniemi. W ynika to z cyfr s ta ­
tystycznych za r. 1926, w k tó rym  roczna produkcja 
energji elektrycznej, p rzypadająca  na 1 mieszkańca,
wynosiła w:

Szw ajcarji  1 010
Niemcy 330
F ranc ja  290
I tal ja 200
Holandja 150
D anja  115
Czechosłowacja 100
Polska 75

J a k  zatem  widzimy, spożywam y dwa razy mniej 
energji aniżeli Belgja. Biorąc pod uwagę, że przy obec­

nym stanie gospodarczym Polska potrzebuje 5 200 
milij. kwg. rocznej produkcji, dochodzimy do wniosku, 
że obecna produkcja, wynosząca ok. 2 400 milj. kwg., 
stanowi zaledwie ok. 46 proc. możliwego za p o trze ­
bowania.

Najw yższy stopień elektryfikacji k ra ju  wykazuje 
u nas zagłębie węglowe, które wytwarza obecnie p r a ­
wie 60 proc. ogólnej ilości p rą d u  elektrycznego. Tam  
też mamy dwie większe w Polsce elektrownie, a mia­
nowicie w Górnych Łaziskach i Chorzowie.

Celem usunięcia dzisiejszego zaniedbania Polski 
w dziedzinie elektryfikacji, należałoby  budować jak 
najwięcej elektrowni, szczególnie po większych m ia­
s tach  Polski Środkowej i W schodniej. Prócz e lek trow ­
ni lokalnych winny powstawać przedewszystkiem wiel­
kie elektrownie, któreby rozprow adzały  na dalekie 
odległości p rą d  elektryczny przy pomocy przewodów 
wysokiego napięcia.

Doniosłe również znaczenie dla przyspieszenia 
procesu elektryfikacji k ra ju  miałoby wyzyskanie sił 
wodnych. Ogólną wartość polskićh sił wodnych, które 
mogą być wyzyskane jako źródło  energji e lektrycz­
nej, oblicza się na 3 650 000 koni mech, Tymczasem 
obecnie czynne są  zak łady  wodne, m ając moc zainsta­
lowaną, wynoszącą 110 000 KM., co stanowi zaledwie 
3 proc. ogólnego zapasu sił wodnych w Polsce.

Usprawnienie pracy 
w elektrowniach o wysokiem obciążeniu szczytowem

Najw iększą bolączką każdej elektrowni jest cią­
g ła  zmiana jej obciążenia. P rzy  projektow aniu  zjawi­
sko to nastręcza wiele trudności, a to z tego powodu, 
że moc zainstalowana musi w ystarczyć na pokrycie 
największego zapotrzebowania, co nieuchronnie po­
ciąga za sobą podwyższenie kosztów zakładowych i 
eksploatacyjnych.
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Z nierównomiernością obciążenia walczono już 
oddawna, radząc sobie najróżniejszem i sposobami. W 
m ałych elektrowniach p rądu  stałego stosowano p o ­
wszechnie .w tym celu bater  je akum ulatorów elektrycz­
nych, które mimo sw oja wysoka cena oddaw ały  tam 
dość duże usługi. Obecnie jednak, przy powszechnem 
zastosowaniu p rąd u  zmiennego, akum ulatory  elek-



tryczne s traciły  zupełnie swe znaczenie, gdyż pom ija­
jąc wysoką cenę, w ym agają jeszcze całego szeregu do­
datkowych urządzeń, koniecznych do transformowania 
prądu.

A hy walczyć z nierównomiernością obciążenia, 
zaczęto w ostatnich latach coraz częściej stosować po­
mocnicze silniki Diesla, pracujące na  zapasowy ge­
nerator. Doświadczenia wykazały, że w nowoczesnych 
elektrowniach metoda ta, w porównaniu z użyciem 
akumulatorów ołowiowych, daje  znacznie lepsze r e ­
zultaty, zapew niając równocześnie mniejsze koszta 
eksploatacyjne. Jeszcze lepsze wyniki otrzymano, uży ­
w ając zamiast silników Diesla i akum ulatorów  elek­
trycznych spec ja lnych  zbiorników wodnych i zasobni­
ków ciepła.

Szczególnie dodatnie wyniki dały  w wielu w ypad­
kach zasobniki Ruthsa. Zasada ich działania polega 
na kole jno  po sobie następującem  skrap lan iu  i o dpa­
rowywaniu pary  roboczej. Dzięki czułości urządzeń 
regulacyjnych cala nadw yżka p a ry  w godzinach ma- 

. Jego ruchu zostaje pochłonięta przez te  zasobniki, pod­
nosząc ciśnienie. Odwrotnie —  w godzinach dużego 
Obciążenia, ciśnienie pa ry  w zasobnikach zaczyna s p a ­
dać, gdyż wtedy w spółdziała ją  one z kotłami, które ta ­
kim sposobem mogą w chwilach szczytu podołać znacz­
nie większej pracy.

Rozwój tego systejnu akumulacji energji został

umożliwiony dzięki wprow adzeniu  specja lnych typów 
turbin, p racujących przy zmiennem ciśnieniu. Turbiny 
te w połączeniu z zasobnikami, mimo swoja s tosunko­
wo mała wydajność, polepszają  w wielu wypadkach 
tak znacznie sprawność elektrowni, że am ortyzację  ca­
łego urządzenia można rozłożyć na bardzo krótki 
czas. Obliczają poza tern, że dzięki zasobnikom, osiąga 
się przeciętnie na  1 kilowat godzinę 100 gr. ekonomji 
na węglu.

Prócz akumulacji energji w  postaci gorącej pary, 
zaczynają  obecnie coraz częściej używać akum ulato­
rów wodnych. Działanie tych ostatnich polega na tem, 
że w czasie małego obciążenia spec ja lne  pompy gro­
m adzą w jakimś dużym zbiorniku zapas  wody, W  
chwilach, k iedy obciążenie przekracza normę, woda ta 
zosta je  wykorzystana do uruchomienia specjalnego, 
zapasowego turbozespołu. A kum ulatory  wodne dają  
specja lnie dobre wyniki w tych wypadkach, kiedy 
istnieje możliwość wybudowania zbiorników wodnych 
na znacznej wysokości i użycia turbin w wysokości ci­
śnieniowych. P rak tyczne zastosowanie akumulatorów 
wodnych stało się możliwe dzięki postępom w budowie 
maszyn hydraulicznych. Obecnie moc i spraw ność t a ­
kich zespołów wciąż się powiększa i n iem a powodów 
do przypuszczenia, aby postęp w tej dziedzinie został 
zahamowany. (Obecnie s tosu ją  już pompy z silnikami 
o mocy 34 000 KM.). R. Z.

Rozwój zużycia 
energji elektrycznej dla celów elektrycznego ogrzewania

W edług „Electrical W orld"  z dnia 18 stycznia rb. 
zużyto w A m eryce w 1928 r. 922.000 kiłowatgodzin 
energji elektrycznej dla celów przemysłowych, co 
przedstawia za sobą wzrost 104.5 proc. za okres o s ta t ­
nich czterech lat. Ponieważ powyższa s ta tystyka

obejmuje zaledwie 15 elektrowni, przeto  w uwzględ­
nieniu całkowitej produkcji energji w Ameryce, przy- 

• jąć należy, że całkowite zużycie tej energji na cele 
przemysłowe wynosi około 6 miljardów .kiłowat­
godzin. .

Eszamina dla elektrotechników
Otrzymujemy z Korporacji  Przem ysłu  E lek tro ­

technicznego na W ojewództwo Poznańskie n as tęp u ją ­
cy  komunikat:

Od wejścia w życie polskiej ustawy przem ysło­
wej z r. 1927, nie mogli uczniowie elektrotechniczni 
zdawać egzaminów czeladniczych, ponieważ zawód 
elektrotechniczny wyszedł z zakresu  działania Izb 
Rzemieślniczych. Obecnie pow stała  dla elektrotech­
ników możliwość ukończenia nauki egzaminem kwalifi­
kacyjnym.

Komisja Egzam inacyjna Korporacji jest gotowa 
przeprowadzić dodatkowy egzamin wszystkich uczni, 
k tórzy  ukończyli n aukę  w zawodzie elektrotechnicz­
nym w latach 1927— 1929.

Zgłoszenia p rzy jm uje  i bezpłatnych informacyj 
udziela biuro K orporacji w Poznaniu, ul. Fr. R a ta j ­
czaka, Dom Rzemieślniczy I. ptr., wejście z W ałów  
Zygmunta Starego.

P O I E C A N T

I l l l i O W I  RADIO
S(yfr,ÓW naj"°ryfh k? nstr!,kcyi' kor,ł),elne APARATY Od najprostszych do najdoskonalszych,urządzenia telefoniczne p o ł- i pełnoautomatyczne, które rów- .

nieź na dogodnych warunkach wydzierżawiam y, w szelki f a b r y k a t y  w ł a s n e  i zagraniczne oraz olbrzymi wybór
sprzęt telefoniczny sprzętu radjowego

PROSIM Y ŻĄDAĆ CENNIKÓW, W ZG LĘD N IE K O SZ T O R Y SÓ W . 8448

POZNAŃSKIE TOWARZYSTWO TELEFONÓW z o. p.
Ceulrulu: ■» O Z Al A f®, ul. Jasno 9. Telefony 693T | 0941 
Flllcs: H»uznuń, ul. Fr. Ratajczaka 39. Tel. 3430. B y d g o s z c z ,  ul. Jagiellońska 65-66. Tel. 738
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Wzór, którego nie należy naśladować
„C iekaw e" m etody walki z przeszkodam i elektryczaem i w Niemczech.

Powszechna plaga rad joam atorów  —  przeszkody 
elektryczne powodują w wielu wypadkach różne sk a r ­
gi, a czasami zniechęcają, nawet najw ytrw alszych  r a ­
diosłuchaczy, lub wprost uniemożliwiają odbiór w ca­
łych dzielnicach. W alka z przeszkodami tego rodzaju 
nie jest łatwa z wielu powodów. Po pierwsze, w więk­
szości k ra jów  nie is tn ie ją  ustawy, k tóre  zabraniałyby 
obywatelom korzystan ia  z p rzyrządów  elektrycznych, 
powodujących zakłócenie w eterze, poza tern samo 
stwierdzenie powodu przeszkód nastręcza  wiele t ru d ­
ności i tylko w niektórych w ypadkach da się p rzepro­
wadzić niewielkim nak ładem  kosztów i pracy.

Nie należy dziwić się, że nowe ustaw y nie ograni­
czyły p raw a korzystania  z różnych przyrządów  elek­
trycznych, w ytw arzających  ubocznie fale elektro­
magnetyczne, a to z tego powodu, że p rzyrządy  te  w 
porównaniu z rad jem  posiadają  coś w rodza ju  „praw a 
starszeństw a", jako znane i używ ane jeszcze przed 
powstaniem i spopularyzowaniem  radjofonji. Jednakże  
brak takich ograniczeń, jak to już zaznaczyliśmy, d a ­
je się nieraz boleśnie we znaki i rad joam atorom  i 
przedsiębiorstwom radiotechnicznym, a nawet odbija 
się ujemnie na budżecie tow arzystw  radj-ofonicznych 
i poczty państwowej, jako instytucyj, czerpiących z 
abonamentu  radj owego dochody.

Bezsilność w tej dziedzinie nietylko poszczegól­
nych radjoam atorów , lecz i samej poczty i lustru ją  do­
skonale różne wypadki, k tó re  zachodzą np. w Niem­
czech.

J a k  donosi „V orwarts" , jeden z radiosłuchaczy, 
k tórem u sta le  przeszkadzano w odbiorze w godzinach 
między 20— 22, zwrócił się w tej sprawie do swego 
urzędu* pocztowego ze skargą. Po pewnym czasie 
o trzym ał ón n as tępu jącą  odpowiedź:

„Główna D yrekcja  Poczt w Berlinie...
W  odpowiedzi na pismo Pańskie z dnia 8 bm., 

zwrócone do U rzędu Pocztowego... komunikujemy, że 
niemiecka Poczta Państw ow a niestety nie ma żadnych 
środków praw nych przeciwko posiadaczom apara tów  
lekarskich wielkiej częstotliwości, aby  mogła inter- 
wenjować. Zmniejszenie zakłóceń przez jakiekolwiek

zmiany we własnym  pana odbiorniku zapewne nie da 
się osiągnąć, gdyż możliwe jest to tylko przez zało­
żenie dodatkowego urządzenia p rzy  aparacie, k tóry  
jest przyczyną zakłóceń. Urządzenia takie można 
obecnie nabyć w handlu  w cenie od 10 do ' 5 marek. 
Zaleca się, aby w drodze ugodowego porozumienia z 
posiadaczem przeszkadzającego ap a ra tu  uzyskać ie- 
go zgodę na  założenie odpowiedniego dodatkowego 
urządzenia (zakupionego na koszt poszkodowanego 
w odbiorach radiosłuchacza),  albo też  na wyłączanie 
ap a ra tu  elektrycznego, o ile możności przynajrrn ie j  
podczas godzin najgłówniejszych audycyj.

J a k  widzimy, b iedny rad joam ator nic absolutnie, 
mimo „pomoc" poczty, nie potrafił uzyskać i p raw d o ­
podobnie zniechęcony, zrezygnował wkrótce wogóle z 
rad ja ,  odmawiając abonamentu.

Takich przykładów  można przytoczyć setki, lub 
może naw et tysiące, a winę ponosi tu brak odpo wied­
niego ustawodawstwa.

Jed n a k  ważność tej sp raw y rozumieją czynniki 
powołane. W  Niemczech np. zapowiedziano wydanie 
specja ląego dekretu, regulującego skutecznie spraw ę 
zakłóceń odbioru i stworzono, naw et biura i laborato- 
r ja ,  do których  m ają  się zwracać poszkodowani ra d io ­
słuchacze. Na nieszczęście jednak zapowiedź ta pozo­
s ta ła  narazie  tylko zapowiedzią, a ustawy odpowied­
niej brak.

Może nie poruszalibyśmy tej sp raw y obecnie, mo­
że nie zatrzymywalibyśmy się nad nią tak długo, gdy­
by nie jej aktualność w Polsce. Nasza sieć rad jow a 
rozbudowuje się, ilość radjoabonentów  rośnie i w kró t­
ce może nastąpić moment nasycenia detektoram i i m a ­
sowe zakupywanie przez najszersze w arstwy ludności 
aparatów  lampowych dla odbioru stacyj zamiejsco­
wych. W tedy  właśnie szkodliwy wpływ przeszkód 
elektrycznych na popularność ra d ja  uwydatni się w 
całej pełni i rzeczywiście poważnie zaszkodzi dalszej 
popularyzacji  radjofonji. W arto  jeszcze przytem  n a d ­
mienić, że u nas, z powodu znacznie słabszej e lek try­
fikacji k ra ju  i znacznie mniejszej ilości przyrządów 
elektrycznych, używanych przez ludność, łatwiej bę-

Spółka Akcyjna
Centrala w Warszawie, ulica Złota 35. Telefony: 17-45,404-94,329-46 i 121-74

S K R Z Y N K A  POCZTOW A * 0 8 .
FABRYKA W PIASTOWIE, STACJA KOL. PRUSZKÓW.

Warsztaty reperacyjne i stacja do ładowania, ul. Złota 34, tel. 404 94 
Oddziały: w  Poznaniu, ul. Mostowa Nr. 4~a, telefon 11-67. 

w  Bydgoszczy, ul. Błonia nr. 7, telefon 13-77. 
we Lwowie, ul. Nabielaka 21, tel. 52-35

■ m illin ''
A kum ulatory stacyjn e 1 p rzen o śn e  o ry g in a ln eg o  sy stem u  „T L D O R ". K a to d o w e  
i a n o d o w e toaterje a k u m u la to ro w e do rad ja . A kum ulatory  d o  starterojw sam o- 
c h o d o w y c h ,  L a m p y  p r i e n o ś n e  a k u m u l a t o r o w e  1 la m p y  g o r n l c s e .

7671

576



dzie obmyśleć jakieś sku teczne  przepisy, gdyż w więk­
szości wypadków nie będą  one dotyczyły przyrządów  
już zainstalowanych, lecz będą się odnosiły tylko do 
aparatów, k tó re  mogą być w przyszłości nabywane.

Rzeczywiście, p rzy  odpowiedniem zainteresow a­
niu się tą sp raw ą  u nas  dałoby się prawdopodobnie 
łatwiej s tworzyć odpow iednią  ustawę, niż w Niem­
czech, lub w innych kra jach , gdzie elektryfikacja po ­
czyniła większe postępy.

W ielka n a d a w c z a  ra d io s ta c ja  w  C hinach
Centralny rząd chiński zaw arł  umowę z „Telefun- 

ken" w Berlinie na wybudowanie w Nankinie n a j ­
silniejszej na świecie s tac j i  nadawczo-odbiorczej r a ­
diotelegraficznej.

Rząd chiński wysyła w najbliższej przyszłości do 
Niemiec kilku inżynierów chińskich, specja lis tów  w 
dziale techniki radjow ej, celem bliższego zapoznania 
się z organizacją s łużby  rad jow ej w Niemczech i głów­
nemu przedsiębiorstwami radjoeilektrycznemi w E uro­
pie Zachodniej.

Z PRASY • J
U kazał się n o w y  umme.r „Tygodnia Radiowego'* (Nr. 15), 

k tó ry  zaw ie ra  ipoza p rog ram am i radiowcami 'następujące a r ty ­
k u ły : O rad io fon iczną  u staw ę och ro n n ą ; — A m erykańsk ie
p lan y  rad io w e n a  rolk 1930; — )Na falach  po lsk ich ; —  Zasi­
lanie nada jn ika  p rądem  izirraieninym; — P o ra d y  techniczne; — 
Kronika rad io w a ; — K om unikaty  'i D ział rozryw ek  .umy­
słow ych. '

„ENERGIA”
Poznań, ulica Marsz. Focha 93
F a D r y h a c i a  a r iy K u łd w  e i e h i r o i e c i i n .  
Zaciski t a b l i c o w e

od 20—4 0 —60—80—100 amp.

Puszki stal. pancerne
1 1,  13,5, 16, 21, 29, 36 mm

Ceny konkurencyjneI
8558

Aparaty nagrzewacze
paro-powietrzne „Radiolo“
do ogrzewania dużych pomieszczeń 

oraz suszenia i odemglania;
wykonane z baterjami 

z rur żebrowych kutożelaznych. 
S z y b k i e  I r ó w n o m i e r n e  nagrzew anieI
Inż. 3. H. B. T e e p e , Łódź, Kopernika 40

Fabryka  Ogrzewań C entra lnych  i Aparatów.
8449

BAMAG

U

Elektryczne w ie lok rążk i
systemu profesora Gensel, D. R. P.

BA M A 6 MSSARI

Patentowane SILNIKI elektryczne
z wbudowaną przekładnią SYSTEMU UGGLA

P ow yższe  S I LN I KI  s y s t e m u  U G G L A  u m o ż liw ia ją  b ezp o śred n ie  s p rz ę ­
żen ie  z m a sz y n ą  roboczą  lub  tra n sm is ją  do  g rupow ego  nap ęd u , bez 

pasów  pęd n i, p rzy staw ek , ło ż y sk  etc.

Kolosalna oszczędność siły, smarów i miejsca
S ta lu jc ie  zatem odrazu SILNIKI UGGLA o żądanych 

obrotach, ponieważ wszelkie przystawki, koła
pasowe etc. stają się zbędne 8442

LUTH & ROSENS ELEKTRISKA AKTIEBOLAG STOCKHOLM
JENERALN A § k l # P f l  W A R S Z A W A , N o w y - Ś w l a t  42 

RE P R E Z E N TA C JA  T e l e f o n y :  1 9 - 4 2  i 17-9 7

Oferty, kosztorysy i prospekty na żądanie

p r z y n o s z ą  w s z y s tk im ,  Jak to wi­
d o c z n e  z  o bok  u m ie s z c z o n e g o  
o b r a z u  z  p r z e m y s łu  m a s z y n o w e g o  
wielkie k o r z y ś c i  I o s z c z ę d n o ś c i  
c z a s u  I sił  r o b o tn i c zy c h .

J e d e n  z n a b y w c ó w  tak iego  
e le k t ry c z n e g o  wciągu  w ie lo k rążk o ­
w e g o  B a m a g  p i sz e  n a m :

. . . J e s t e m  z d o s t a r c z o n e g o  d o  m e j  
f ab r y k i  m a s z y n  w c ią g u  e l e k t r y c z ­
n e g o  B a m a g  b a r d z o  z a d o w o l o n y .  
U ż y w a ją c  t e g o  w c ią g u  e l e k t r y c z ­
n e g o ,  z a o s z c z ę d z a m  s t a l e  wiele  
si ł  r o b o t n i c z y c h  I c o d z i e n n i e  p r z e -  
k o n y w u ję  s ię  p o n o w n ie ,  ż e  taki  
w i e lo k r ą ż k o w y  w c ią g  e l e k t r y c z n y  
j e s t  j e d n y m  z n a j s k u t e c z n i e j s z y c h  
c z y n n ik ó w  d o  o b n i ż e n i a  k o s z tó w  
p r o d u k c j i  I u t r z y m a n i a  r u c h u  w 
p r z e d s i ę b i o r s t w i e ,  b e z  k t ó r e g o  
d z i ś  ż a d e n  z a k ł a d  p r z e m y s ł o w y  
u t r z y m a ć  s i ę  nie zdo ła .

8440 Z a s tę p s tw a :
S. DUCHOWSK1, POZNAŃ, £ leje Marcinkowskiego Nr. 1. 
GUSTAW KOSCHADE, ŁÓDŹ, Radwańska 46.
Nadinż. H. TEPELMANN, KATOWICE, ulica Kościuszki 44. 
WARSZAWSKA FABRYKA MASZYN WINDOWYCH „SIŁ A “

WARSZAWA, ulica Chłodna 5. 
HODAM & RESSLER, GDAŃSK, Hopfengasse 81/82.

577



°X}. DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH 1
Apel do krajowych fabryk maszyn rolniczych

Fabryki krajowe upraszamy, aby nam donosiły o wszystkich nowościach w zakresie ich produkcji. Chętnie stawiamy łamy nasze 

bezinteresownie do usług przemysłu krajowego. P rzy tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, że podczas gdy zagraniczne 
firmy bardzo skwapliwie korzystają z reklamy w naszem piśmie i często donoszą nam o ostatnich zdobyczach w fabrykacji maszyn rol­
niczych, to nasz przemysł krajowy nie ma w tym względzie —  zdawałoby się —  nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że i a nas 

ta gałaź przemysłu stale się podnosi i wypuszcza na rynek coraz nowe wyroby lub też ulepsza dotychczasowe. W  interesie rozwoju 
przemysłu krajowego prosimy fabryki krajowe, by o wszystkich swoich nowościach nas w pierwszym rzędzie informowały.

W Y D A W N IC T W O  „RYNKU M E TA LO W EG O  I M A SZYNO W EG O ".

Włóki
Dla rolnika, stosującego do wprawy ro li najnow­

sze zdobycze praktyki i wiedzy, jednem z najważ­
niejszych narzędzi jest włóka.

W łóki, dotąd używanie, okazywały wielkie bra­
ki w pracy, dlatego ograniczało się ich używanie 
tylko ma prace wstępne ma wiosnę, przeważnie w 
plantacjach buraków. Z> chwilą jednakże wyrobu 
w łók według nowoczesnych zasad, zastoso wanie ich 
trw a prawie przez cały rok.

. Na wiosnę gładzi się włóką pod kątem do bróz- 
dy, i to wtedy, kiedy powierzchnia gleby lekko 
zaczyna obsychać. Głównie ma ziemiach łatwo się

spiekających należy skrupulatnie dobrać stosowa­
ną chwilę, ponieważ tylko przez parę dind w łóka na 
tych ziemiach skutecznie pracuje. I Małego jest waż- 
neilu, aby rolnik posiadał tyle włók, na ile nut star­
czy zaprzęgu, aby móc prace te w jak najkrótszym 
Czasie wykonać. W łóka pozostawia za sobą war­
stwę rozrobionej ziemi; przez to przeszkadza się 
zaskorupieniu się ziemi, podnosi się pracę bakteryj 
i unika zbyt szybkiego wyschnięcia. Najważniej­
szy jest jednak skutek ten, że nasiona chwastów, 
które znajdują się w górnej warstwie, z powodu do­
statecznego dostępu powietrza prędko wschodzą

WODĘ DESTYLOWANA DO ZASILWIlfl HOTŁOW
i INNYCH CELÓW PRZEMYSŁOWYCH

wytwarzają

budowy fabryk

H. CEGIELSKI
A l f i c u j n a

W POZNANI!
678

Dwukołowa pocynkowana
pompa do gnojówki„Zwgcięfca**
Gnojówkowe rozlewniki rzędowe (system 
Plath) z wozem i regulatorem powietrznym - 
Beczki do gnojówki - Stojące pompy gnojów­
kowe - Pocynkowane wiszące pompy gnojów­
kowe - Rozdzielacze do gnojówki „Duplex“ - 
Zmienne i przenośne rynny do gnojówki - W o­
zy do wody dla budownictwa drogowego, stra­
ży pożarnej i użytku gospodarskiego - Wozy 
do wody dla pługów parowych budują i w y­

rabiają w znanej dobroci

Bracia BloMner
Bojanowo (WIKp.)

8688b Specjalna fabryka
maszyn i narzędzi dla kultury gnojówkowej
— Oferty i prospekty bezpłatnie na żądanie. —



Młocarnie szerokomłotne VISTULA 
Młocarnie z przymykami
M łOCarnie Z W a ła m i  do gładkiej słomy
Walce, kieraty
Siekacze do buraków
Sortowniki ziemniaków 58031
Maszyny do czyszczenia zboża
Sieczkarnie bebnowe do zapędu me­

chanicznego stojące i na wozach
Sieczkarnie tarczowe
Koła transmisyjne
Pompy dO gnojówki z ru r ą  s t a l o w ą  

i wyjmującemi wentylami
Szufle Z i e m n e  do transportowania ziemi

wykonuje jako długoletnią specjalność

A. P. Muscate
Fabryka Maszyn sp.zo.p.

TCZEW (Pomorze)
6437

POMPY rodzalu
do zapędu ręcznego, mane- 
żem i mechanicznego, do 
studzien zwykłych i głębokich

W i e r c e n i e  s t u d z i e n
zwykłych 1 artezyjskich 5787

1 t io p e z g i ł s k i  i S | .
Poznań, Marsz. Focha 127
N r.tel. 60-42 Rok zał. 1893

Fabryka pomp I p rze d s ię b io rs tw o  
w iercen ia  s tud z ien

Pługi jednoskibowe
obsypniki, brony, korpusy do pługów i zęby do bron

poleca jako specjalność

Wl. Czajkowski, Lubawa (Pom.)
Fabryka narzędzi rolniczych

Rok załoź. 1909 8307 Rok załoź. 1909

LEM IESZE i O P K Ł f lP N IE
(Fabrykat H am m erw erk, Brentau)
do pługów Ventzkiego, Sacka, flrnswalda, p o i - . 
skich i wrzesińskich, jak również do pługów p a - ] " &  
rowych i motorowych, płozy, lemiesze do wy- * 
pielaczy ziemniaków, spulchniacze (ekstyrpatoryj.’f p  

radlice, gęsie stopki itd.
Wszystko kute z najtrwalszej i najodporniejszej stali, przeto

najmniej zużywające się. 8617

K A R I  LANGNER
G dańsk , W in ter fe ld tw eg  19 . Telefon 412-03

PALENISKA
do lokomobil i lokomotyw p ł u ż n y c h  
Ś c i a n y  gardzielowe, Ś c i a n y  sitowe

oraz wszelkie prace
kotlarskie

wykonuje

lowyti
FA B R Y K A  M A S Z Y N  i K O TLA RN IA

£P o z n a ń
św. W awrzyńca 36 

|  Tele?.: 6117,6950 fldr. telegr.: Centropług
ramtmutimmiłUłiiitiiiimiuiłiniułiKuetiuiłtniłiiłiłHłHuuRmuićUMiuuHUiHiriiiorn

entropług I  
MinumUHNDMKB

DEAŁ
nóż do krajania słomy
na ściółkę

tani — praktyczny — trw ały
Jedyni producenci 3641

M a l a  Pługów Parowych 1:1 Fabryka Idasiyo
Poznań, św. Wawrzyńca 36. Telefon 6117 i 6950
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i można je przez stosowną obróbkę zupełnie znisz­
czyć, zanim s potrzebowały soki i w ilgoć ziemi. U ży­
wanie bron w  tych wypadkach jest mniej korzyst- 
nem ,ponieważ narzędzie to nie kruszy tak in'tein- 
sywnie ziemL a pozostawia b ry ły , które ła tw o w y-/ 
sychają, tak że znajdujące się w  nich ziarno chwa­
stu nic może się rozwijać. Po intensywucm na czas 
zasfosowanem używaniu w łóki, zboże wschodzi 
i rośnie zawsze równomiernie, co jest nadzwyczaj 
dodatnim Czynnikiem. O ile kró tko  po używaniu 
w łó k i obrabia się ziemię ku ltywatorem  i broną, na­
rzędzia te pracują daleko skuteczniej, co znowu 
skłonić powinno do używania w łók wczesną wiosną 
ma wszystkich ziemiach ła tw o spiekających się. 
Nawet zaleca się używać w łók i za kultywatorem , 
aby wszystkie przez ku łtyw a to r wyrzucone b ry ły  
rozdrobnić i przeszkodzić wyschnięciu ziemi. Dla­
tego nie poleca się ziemi obrabiać samym ty lko  ku l­
tywatorem .

Na ziemiach sypkich używanie w łók i przyda się 
bardzo dla zachowania w ilgoci i przyspieszenia we­
getacji chwastów. Bardzo użyteczną jest w łóka 
dla obróbki ka rto fli i buraków. Zasypuje ona wysa­
dzone kartofle  i stwarza przed wschodzeniem ka r­
tofli równe i czyste pola, po ułatw ia bardzo, później­
sze pielenie i obsypywanie.

Wczesne używanie w łók  podnosi rozwój ozi­
m iny, a usuwa p rzy  sianych w  rzędy zbożach ja ­
rych przed ich wschodzeniem ewentualne zaskoru­
pienie się* ziemi i niszczy wschodzące chwasty. Na­
wet dla łąk i pastw isk używanie w łók  jest pożytecz-

nem .ponieważ niszczy kre tow iska i u ła tw ia w  ten
sposób koszenie i utrzymanie łąk.

Latem w łóka niezbędna jest dla obróbki ugo­
rów , tw orząc równe i czyste pole. Zorane pola 
koniczyny i pastwiska itp. przygotowuje ona prędko 
do nowych zasiewów. Pastwiska poleca się latem 
kilka  razy obrabiać włóką, aby roznieść gnój i za­
pobiec w ten sposób miejscom dziko rosnącym, ró w ­
nież by zniszczyć pozostawione przez bydło chwa­
sty.

Jesienią uży wa się w łókę na polach podoranych, 
aby ziemię rozdrobnić, chwasty w ytęp ić i u łatw ić 
późniejszą orkę głęboką. Dalej wygładza się w łó ­
ką nierówności na wszystkich polach, na które ma 
być zimą w yw ieziona mierzwa, aby zniszczyć gru­
dę," oszczędzając konie i wozy. W  nowszych cza­
sach stósują w łók i nawet już jts len ią  na wszystkich 
polach za w yjątkiem  p rzykrych  pochyłości. To 
Sprawia, że roboty wiosenne są lżejsze, a ziemia 
wzbogaca się w  wilgoć.

Zimą na łąkach i pastwiskach ro-zdrabnia się 
i roznosi kompost najlepiej zapomocą w łók .

Zasadą powinno być używać w łóki za każdym 
pługiem i po każdem silniejszem poruszeniu gleby. 
Wtenczas skutki są zawsze większe.

Przekonanie, że przez w łaściwe używanie w łók 
ziemię obrobić można daleko taniej i lepiej i że przez 
to osiąga się ostatecznie większe zbiory, sprawia, że 
narzędzie to toruje sobie drogę do coraz szerszych 
kó ł ro ln ików .

Wyrabiamy masowo jako specjalność:

kopaczki „Gwiazda B“
do kopania liem niaków  bezsprzecznie najpraktycz­
niejsze z wszelkich istniejących kopaczek

przodki „Naprzód"
do łn iw iarek , całe z żelaza kutego, o wysokich 
kołach biegowych

młocarnie cepowe „Ideał**
na łożach kulkowych z hamulcem bębnowym, nadające 
się znakomicie dla średnich i mniejszych gospodarstw.

Prosimy zaiadać ofert

BRACIA MALAK
Fabryka maszyn i odlewnia żelaza

Telegraf.: Bramafa Ż N I N  (Uflkp.) Telefon nr. 30 .
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Uprawa sprężynowa
Zalety narzędzi sprężynowych są już tak po­

wszechnie znane, że wyszczególniać je tutaj 'byłoby 
zbyteczuem. Dość powiedzieć, że narzędzia te do­
konały przewrotu w metodach obróbki roli. Z ich 
pojawieniem się stopniowo zaczęły wychodzić z 
użycia niektóre sposoby uprawy i znikać dawne na­
rzędzia do nich stosowane. Po jaw iły się natomiast 
nowe zapatrywania i nowe sposoby uprawy, wiele 
tańsze co do zużywania emergji roboczej, a skutecz­
niejsze pod wzgledenu wyn ikn rolniczego.

Szczególniej. ostatnia forma narzędzia spręży­
nowego, tak zwany ikultywator, czyli drapacz sprę­
żynowy, może słusznie uchodzić za znamię czasu.

Tak jak erę naszych dziadów słusznie mogli­
byśmy nazwać erą sochy, a czasu naszych ojców 
erą pługa, tak z nieumiejszą dumą możemy dzień 
dzisiejszy zwać erą kultywatora sprężynowego. Pod 
względem bowiem doniosłości w  rolnictw ie jedynie 
pługowi ustępuje on miejsca będąc zresztą, jak prak­
tyka pokazała, jego poważnym rywalem.

Narzędzie to bowiem łączy w sobie w stopniu 
przedtem nigdy nie osiąganym właściwości aż trzech 
dawniej odrębnych narzędzi — pługa, spulchniacza 
i brony. A przytem te dwie ostatnie czynności w y ­
konywa w  sposób, o którym  nasi ojcowie i dziado­
wie mogli jedynie marzyć.

To też dziedzina jego zastosowania jest już dziś 
ogromna, a dzięki nowym ulepszeniom ciągle się 
zwiększa, że wymienimy tu najbardziej typowe jak: 
bronowanie głębokiej orki zagonowej lub ciężkiej 
albo zachwaszczonej, podoirywki ugorów, odłogów 
i koniezynisk, zrywanie skorupy na ziemiach Zlew­
nych, spulchnianie wiosenne zimowego zagonu pod 
jarzyny i  okopowe, zdzieranie ściernisk lub takie 
Prace specjalne, jak czyszczenie z mchu i rozcinanie 
darni łąk lub przykrywanie zasiewów.

Kultywatory zaopatrzone są w zęby ze stali 
sprężynowej, hartowanej w  oleju. Rama jest rów ­
nież ze stali. Dzięki temu całość przy małej wadze 
171 a znaczną wytrzymałość. Sprężyny zaopatrzone 

w radliczki twardo hartowane, obracalne ,tak że 
Po zdarciu jednego końca mogą dalej pracować dru- 
Kjm. Koła zaopatrzone są w buksy, łatwe do wyję­
t a  po zużyciu. Zagłębianie i wylżywanic kultywa- 
mra uskutecznia się zapomogą dźwigni ręcznej, do­
godnie umieszczonej. Kulltywatory te mają przodek 
Jedno- lub dwukołowy. Musimy tu wystąpić prze­
ciwko niesłusznym uprzedzeniom co do pierwszego 
z nich. Mianowicie przodki jednokołowe bynaj- 
nmej nie posiadają wad dawnych przodków tego 

1 odzaju, a pod pewnemi względami można je sta- 
Vl?ć wyżej od dwukołowych. Mianowicie zwrot- 

•p°Sc ich jest większa, a waga i koszt mniejszy, 
ani, gdzie te przodki poznano najpierw, często się 

Par za, że im dają pierwszeństwo przed dwukoło- 
erni. Jednakże, aby zadowolić wymagania i upo- 

I °, ania poszczególnych okolic, stosuje się także 
dwukołowe przodki.

• , Zamienna piasta u przodka jednokołowego jest
• ^ c z e ś n ie  maźnicą, skąd smar (zw ykły  wozowy) 

yciska się na ośkę kółka zapomocą przykręcania 
-‘lipki pokryw ki na tej piaście.

Doza zwykłem i radliczkami dostarcza „Unja“
0 0  K t trc itn V ,  ....
W
ki

~ j, w,, uvuny waiiorow rauuczKi nożowe (piotKi 
/ na szczególnie ciężkie ziemie, oraz rad liczi 

1 dwe (gęsiostópkowe) używane w  celu zrywan 
wierzchni pola, np. ścierniska.

Nfl SEZON WIOSENNY
polecamy:

PŁYTKI i SZYJKI DO DZIABEK

oraz ostrza do IU 
pielników Ii

B-cia Plucińscy, Poznań
Fabryka Stalowych Narzędzi

8625

Wyrabiam masowo!

PARNIKI
do kartofli oryginalne „ AGRA” 
Taczki całożelazne 
Aparaty do rznięcia słomy 
Srutowniki do śrutowania 

zboża na kamieniach. j

Ryszard Liska
5907 W A G R Ó W IEC  8499m

fllWII MflSiTtl I HOTURnil
na---------------- -----------------
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Kredyty na zakup ttiaszyn rolniczych
Państwowy Bank Rolny uruchomił kredyty na 

zakup maszyn rolniczych dla woj. Śląskiego i powia­
tów będzińskiego i  zawierciańskiego. Kredyty bę­
dą udzielane w  drodze 'pokrywania należności za 
faktury wystawione przez dostawców. Kredyt opro­
centowany będzie na 3 proc. ponad obowiązującą 
stopę procentową Banku Polskiego.

Maszyny rolnicze naTargach w Poznaniu
je d n y m  z na jboga tszych  d z ia łów  na tegorocznych 

T argach  w Poznan iu  będzie d z ia ł maszyn r o l ­
n iczych, w  k tó ry m  wezmą lic zn y  u d z ia ł tak  zagran icz­
ne ,ja k  i po lsk ie  w y tw ó rn ie . Z pośród k ra jó w  zagra ­
n icznych  u jrz y m y  na Targach m aszyny ro ln icze  cze­
chosłow ackie , angie lskie, szw edzkie  i n iem ieckie. N ie  
pozosta je  tu ta j w  ty le  p rzem ys ł k ra jo w y , k tó ry  w z ro ­
zum ien iu  kon ieczności p rzec iw staw ien ia  się ekspans ji 
p rze m ys łu  zagranicznego, nader liczn ie  zg ło s ił sw ój 
u dz ia ł w tegorocznych Targach. L iczba po lsk ich  w y ­
tw ó rn i maszyn ro ln iczych  przewyższa naw et liczbę 
zg łoszonych n iem ieck ich  fa b ryk .

Odznaczenie
D ow iad u je m y  się, że pan M in is te r  H a n d lu  i P rze ­

m ys łu  p rzyzn a ł zaszczytn ie  znanej fabryce  G łogow sk i 
i  Syn w In o w ro c ła w iu , is tn ie jące j od p raw ie  50 la t, 
l is t  pochw a lny  za budowane przez tę fa b rykę  siecz­
ka rn ie  silosowe w łasne j kons trukc j i .

Ja k  w iadom o, w łaśc ic ie lem  te j f irm y  b y ł ogó ln ie  
ceniony in ż y n ie r śp. Leon C za rlir isk i, z m a r ły  w  końcu 
ub. r., k tó rem u Rada Nacze lna Pow. W ys ta w y  K ra j.  
p rzyzn a ła  d yp lom  zasługi za w yda tną  pomoc w  p ra ­
cach o rg an izacy jnych  rzeczonej W ys ta w y .

H IE IIIEW EIIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE
I Rok założenia 1873 Rok założenia 1873

m
m
m

m

m
fij
m
i ii

m

iii

BRACIA PERLIS
Spadkobiercy

.> __
W> €  H  ^  'W

odlewna Żelaza i fabryka maszyn
Poczta i stacja kolejowa ŁOCHÓW  — le i- nr. 9 

BOCZNICA W ŁASNA.

W Y R A B IA M Y  M A S O W O :

Maszyny Rolnicze:
k ie ra ty 1—8 koni, s-iecizkarnie -ręczne, k-o-mne i ipa- 
sow-e, imłocannie celpowe, sztyftowe i  szerok-o- 
młotme, wialini-e, brony, śrutówniki, ug-n-iataczc, 

walce Campbell a i inn e.

Maszyny do eksploatacji torfu:
torfiarki, prasy, elewatory, pompy wodne, wózki i inne

wymiarów: 3/n“ i72“

m
1T1
m

m
i jj

m

m

m

jjj

m

1T1
Gwoździe tapicerskie:^.,/«̂ u- 

_  Podstawy do maszyn do szycia 
ijj Lemiesze i odkładnie do pługów

W ykonyw am y wszelkie odlewy w zakres odlew- “  
Lii nictwa wchodzące z własnych lub nadesł. modeli.

ńlE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE

Maneźe pałąkowe, talerzow e, Haakowskie, walce pier- S  
ścieniowe, gwiazdkowe Cambridge, (ambridge-Croscill =  
oraz gładkie, młocarnie, sieczkarnie, wialnie l t d .  ^  

u .  3
Nuciarki, gwinciarki, aparaty do toczenia cylindrów. ^  

111. S
Przytzepki samochodowe, traktorow e, wozy mie- 3  

szkalne, beczkowozy, wozy robocze, bryczki 
8645 d o s t a r c z a :  3

Si. Kalinowski §
Fabryka maszyn, wozów i odlewnia żelaza 3

S R C m  (Wielkopolska)
T e le fo n  1 7 . P .K .O . 2 0 4 .2 7 2

D o r  Wystawiam na Targach Poznańskich.

.  i* * *

Łazarski, Bergmann i sm
S p . z  0 . 0 .

Poznań, ul. Zwierzyniecka 8. Telefon 6175
G e n e r a ln a  re p r e z e n ta c ja  

n a jw ię k s z e j fa b ry k i n a  ś w ie c ie  częśc i d o  m a tz y n  i

P. D. Rasspe Solinę, Solingen. 
Części zapasowe

4o Żniwnych i in. maszyn rolniczych
Olbrzymie zapasy wszelkich części do kosiarek, żniwia­

rek I wiązałek wszystkich systemów — ■ do siewników 
Westfalia —  siewników rzędowych —  opełaczy 

różnych systemów —  do kultywatorów, grabi kon­
nych i przetrząsaczy, noże do sieczkarń i do 

siekaczy do buraków, sztyfty do młocarń ma- 
neżowych, do bukowników do koniczyny, 

listwy bijakowe I inne części do młocarń 
parowych, łożyska kulkowe i rolkowe 

—  sprężyny, nity —  śruby. Wszel­
kie piły dla rolnictwa I przemy­
słu. Lemiesze i odkładnie —

Windy. Lewary, ręczne 
opełacze, toczaki etc.

Zastępstwo główne na Wielkopolskę I Pomorze 
samochodów i części do nich francuskiej fabryki „Mathis"
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DZIAŁ BUDOWLANY, DRZEWNY i CERAMICZNY
A p e l  d o  k r a j o w e g o  p r z e m y s ł u  b u d o w l a n e g o

Fabryki kra jow e upraszamy, aby nam donosi ły o w szystk ich  nowościach w zakres ie  ich produkcji.  Chętn ie s taw iam y łamy nasze 
bezin teresow nie  do usług p rzemysłu  kra jowego. P rz y  tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, że podczas gdy zagraniczne 
firmy bardzo skw apliw ie korzysta ją  z reklamy w naszem piśmie i często donoszą nam o osta tn ich zdobyczach w fabrykacji  materia łów bu­
dowlanych,  to nasz p rzem ysł  k ra jow y nie ma w tym  względzie -  zdaw a ło b y  się -  nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że  i u nas 
ta gałąź przem ysłu  sta le  się podnosi i w ypuszcza  na rynek  coraz  nowe w y ro b y  lub też ulepsza do tychczasow e.  W in teresie rozwoju 
przem ysłu  kra jow ego  prosimy fabryki krajowe, by o wszystk ich  swoich nowościach nas w p ierw szym  rzędzie  informowały.

• __________________________________________ WYDAW NICTWO „RYNKU M ETALOW EGO I MASZYNOWEGO".

Mechanizowanie urządzeń warsztatowych
w zakładach rzemieślniczych obróbki drzewa i metali

Dewizą współczesnego ruchu  wytwórstwa od naj 
mniejszych do największych przedsiębiorstw jeist d ą ż ­
ność do zwiększania produkcji. Masowa produkcja 
wyrobów fabrycznych, której p rodukcja  w arsztatu  
rzemieślniczego, obejm ująca kilka jedynie sztuk n a ­
dążyć ani konkurencyjnie przeciwstawić się nie zdo­
łała, była i pozostanie nadał głównym, dla rzemiosła 
wrogim czynnikiem, ścieśniającym rolę i wpływ r z e ­
miosła coraz bardziej. Dziś, choć rzemiosło w ogólnej 
produkcji stosunkowo nikłą tylko jeszcze odgrywa 
rolę, przyzna każdy  bezstronny i nieuprzedzony, że 
odwieczną tradyc ją  uświęcone rękodzieło nasze posia­
da nadal pełne prawo do życia i istnienia, gdyż ono 
dostarczeniem  oraz przygotowaniem ogromnej ilości 
ludzi kwalifikowanych i specja lizowanych w różnych 
działach produkcji dopomogło Odrodzonej Polsce w 
walny sposób, że w tempie iście am erykańskiem  zdo­
łano kra j na-sz uprzemysłowić bez wyciągania ręki 
po ,,specja lis tów  i kwalifikowanych robotników za­
granicę. W  oparciu o w łasną siłę fachowca i robotnika 
kroczyliśmy od zaran ia  ku samowystarczalności, z d o ­
byw ając podziw u obcych, a wiele w tern zasłuigi n a ­
szego rzemiosła, k tó re  przez długie lata wychowywało 
i pielęgnowało narybek zawodowy. I dziś, w w arun­
kach w samoistnem państwie polskiem zupełnie zmie­
nionych, mimo rozrost p rodukcji fabrycznej i u p rz e ­
mysłowienie k ra ju  o napięciu w licznych działach w y­
twórstwa eksportowem, nie możemy absolutnie w yklu­
czyć współdziałania rzemiosła, nie możemy obojęt- 
nem okiem spoglądać na tworzącą się coraz większą 
przepaść, w której zn ikają  nasze w arszta ty  rzem ie ­
ślnicze, a ich właściciele, złamani m aterja ln ie  i na 
duchu, nie są zadowolonymi i poważanym i obyw ate­
lami —  z ongiś —  lecz ludźmi zgorzkniałymi, p rzekli­
nającym i współczesny los, przyczyny i wszelkie p rze­
jawy pozorne, k tó re  doprowadziły  ich do ruiny.

Rzemiosło nasze, dbałe  o narybek  fachowy nie 
tylko dla siebie, lecz przedewszystkiem także dla 
przemysłu, dostarczające nam ludzi fachowo zdol­
nych, musi się ostać i może u trzym ać swój byt oraz 
egzystencję, lecz trzeba mu już obecnie pójść z p rą ­
dem czasu, p rzejść do produkcji sery jne j (zwłaszcza 
stolarstwo), względnie przez  odpowiednie zmechani­
zowanie warsztatu, nastaw ić wytwórczość główną z a ­
k ła d u  n a  w ytw arzanie w  większych par tjaoh  jednego 
artykułu , p rzyczem  jednak nie powinniśmy zatracać 
ch a rak te ru  właściwego i z pomocą maszyn, u łatw ia­
jących pracę, pielęgnować nadal sztukę rękodzieła. 
P rzez częściowe zmechanizowanie w arsztatu  rzem ie­
ślniczego znajdz iem y współczesnym formom odpo­
wiadające podłoże dalszego rozwoju.

O ile chodzi o w arszta ty  rzemieślnicze z obróbką 
drzewa, jak sto larstw o meblowe, stolarstwo b u d o w la ­

ne, dalej w arsztaty  metalowe, ślusarstwo budowlane, 
maszynowe, mechaniczne w arszta ty  itp., to posiadamy 
ca ły  zastęp nowoczesnych maszyn pomocniczych, bę­
dących wyrazem postępu i techniki, a które to m aszy­
n y  stosunkowo niedrogie nabyć można na w arunkach 
dogodnych i przez należyte ich wyzyskanie zdobywa­
my am ortyzację  inwestycyj i pewniejszy by t  dla n a ­
szego w arszta tu  pracy. — M am tu na myśli różne o b ra ­
biarki do drzewa i metali, piłki tarczowe i taśmowe,' 
heblarki, zwykłe maszyny do polerowania, cylindro­
we szlifierki, szlifierki talerzowe, heblarki do dykt, 
frezarki, spec ja lne  m aszyny do robót budowlanych nie­
drogie, p rak tyczne i ekonomiczne, zaoszczędzające 
wiele czasu i n ad a jące  się do zastosowania w w a r ­
szta tach  rzemieślniczych.

'Podobnie, jak dla warsztatów  obróbki drzewa, 
posiadam y również m aszyny narzędziowe i maszyny
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pomocnicze dla warsztatów medalowych, dla ślusar­
stwa, blacharstw a iitd., jak  obrabiarki do metali, s tru ­
garki, tokarki, frezarki, najróżniejsze zmechanizowa­
ne nożyce do blachy itd. — Co najważniejsza, maszyn 
tych nie trzeba nam szukać na rynkach obcych, gdyż 
wytwarzamy je przeważnie juiż dziś sami, trzeba nam 
jednak jak najbardziej uprzystępnić ich nabywanie 
i możność zastosowania w warsztatach rzem ieślni­
czych.

Dążenie do mechanizowania warsztatów rze­
mieślniczych, to postulat chwili, to  jedyny możliwy i 
radykalny środek podtrzym ania bytu, egzystencji i 
dalszego rozwoju rzemiosła. Jakże jednak przejść do 
mechanizacji warsztatów, gdy one w obecnem ich sta- 
djum prawie że są bezczynne, gdy ich właściciel zu­
pełnie wyczerpany m aterjalnie, zaledwie zdobyć się 
moiże na sfinansowanie naj przeciętniejszego zlecenia, 
a fu  M inister Skarbu zapowiedział ulgi podatkowe z 
działaniem od przyszłego roku, dawno już wycofano 
przed, dwoma laty przyznane rzemiosłu nieznaczne 
kredyty i mimo wszelkie starania nie przyznano n o ­
wych kredytów  dla zasilenia instytucyj finansowych, 
pracujących z rzemiosłem, szukając za środkami za- 
radczemi, domagamy się od rzemiosła wysiłku, do 
którego ono nie jest zdolnem przy obecnym stanie je­
go wyczerpania.

Rzemiosło dało nam ludzi kwalifikowanych, p ra ­
cujących z pożytkiem dziś w przemyśle, rzemiosło n a ­
rybek ten zapewnia nam dalej — rzemiosło przy two­
rzeniu podwalin samowystarczalnej wytwórczości k ra ­
jowej poniosło najw iększą ofiarę, złożoną z jego by-

Budowa tanich domów dla pra<
W  związku z akcją budowlaną zakładów ubezpie­

czeń społecznych, w dniu 31 m arca r. b. w M inister­
stwie Pracy i Opieki Społecznej, pod przewodnictwem 
ministra Pry,stora, odbyło się trzecie posiedzenie Ko­
misji Budowlanej. W posiedzeniu wzięli udział: wice­
minister generał Hubicki, przedstawiciele ministerstw: 
P racy  i Opieki Społecznej, Spraw W ewnętrznych, 
Skarbu, Przem ysłu i Handlu i Robót Publicznych, oraz 
delegaci wszystkich zakładów  ubezpieczeń społecz­
nych długoterminowych.

Po wysłuchania spraw ozdania z działalności Biu­
ra projektów, ustalono tryb postępowania przy za-

tu, egzystencji i mienia dla dobra k raju  i narodu. Czas 
najwyższy, by — Rząd  — przem ysł nasz — przy 
wyzyskaniu resztek żywotnych sił rzemiosła, co- 
rychlej utworzyli wspólny front dla odrodzenia rze­
miosła  — R ząd przez uruchomienie niezbędnych dla 
rzemiosła kredytów  — przem ysł przez najdalsze 
uprzystępnienie nabywania maszyn i zmodernizowa­
nie warsztatów pracy, bez czego o nowych warunkach 
rozwojowych dla rzemiosła mowy być nie może.

Na tej zasadzie osiągnięto w ostatnich latach w 
Niemczech pocieszające wprost rezultaty i uchronio­
no od zagłady w czasokresie powojennych skutków, 
niejeden dawniej kwitnący warsztat rzemieślniczy. 
Na dowód przytoczę tu w końcu fakt, że w okresie 
przedwojennym zaledwie 20 proc. warsztatów s to la r­
skich tak meblowych, jak budowlanych, pracowało 
przy pomocy maszyn, dziś naskutek przeprowadzonej 
specjalnej akcji przeszło 60 proc. stolarni w Niem­
czech jest zmechanizowanych, a odsetek ten w ślusar­
stwie-budo wianem,, w blacharstwie itd. przedstawia się 
jeszcze korzystniej.

Pam iętajm y o tern, że dobrem narzędziem i n a j­
mniejszy w arsztat pracować może racjonalnie, że przy 
zastosowaniu jedynie dobrych narzędzi wytwarzać m o­
żemy szybko i tanio wyroby jakościowo wysokiego ga­
tunku — pamiętajmy o tern, że czas najwyższy, by 
rzemiosłu polskiemu dopomóc do odrodzenia przez 
zmechanizowanie warsztatów i wkroczenie na drogę 
wyżej wskazanej pracy postępowej.

L. Por-wicz.

nrników umysłowych i fizycznych
twierdzaniu przez władze projektów opracowywanych 
przez Biuro Projektów. Następnie przyjęto tezy do 
sta tu tu  Stowarzyszenia Budowli Mieszkań Zakładów 
Ubezpieczeń Społecznych. Stowarzyszenie to będzie 
miało na celu koordynację akcji budowlanej zakładów 
ubezpieczeń.

Jak  wiadomo, zgodnie z uchwałą R ady Ministrów 
z dnia 4 grudnia 1929 r. zakłady ubezpieczeń społecz­
nych uchwaliły przeznaczyć w ciągu 5-ciu lat 125 mi- 
1 jonów na budowę tanich domów dla pracowników 
umysłowych i robotników. Na okres 1930-31 r. prze­
znaczono 37 mil jonów złotych.

N A T H I A I  P A U L U S  ■ KATOWICE
Dudowa i Uruchamianie Pieców Przemysłowych

Projektowanie i wykonanie
kompl. urządzeń cegielń, fabryk wyrobów 
glinianych,fabryk wyrobów szamotowych

Piece pierścieniowe, zygzakowe, komorowe, 
tunelowe, metalurgiczne, wapienniki, ga­
zownicze i generatory

Suszarnie sztuczne i automatyczne do 
suszenia p o w i e t r z e m  syst. „ K e l l e r a "  
B udow a k om in ó w  i o b m u r o w a n ie  kot łów .  
Urządzenie automat, do zasypywania węgla

W y k o n a n ie  w s z e lk ic h  robó t  l u to w n ic z y c h  o ło w iem ,  robó t  
z  m a te r i a łó w  KWASOTRWAŁYCH i O G N I O T R W A Ł Y C H

R eferencje  p ierw szorzedoycfi p rz e d s ie iiio n fw  przem ysłow ych
Telefon 1364 g484 ul. Mickiewicza 36
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Skrócenie czasu budowy
Z postępem i duchem czasu!

W  obecnej dobie najgorętszym  problemem jest 
sp raw a wzmożenia ruchu budowlanego. Bezpośrednio 
z tą sp raw ą  związana jest kwest ja potanienia kosztów 
budowy. Zasadniczo sk ład a ją  się koszty  z blisko 75 
proc. kosztów m aterja łu , a 25 proc. kosztów pracy, 
Niniejszern zajm ujem y się ostatniemi kosztami, ze 
względu na  możność zredukow ania tychże. Budowni­
ctwo w naszem położeniu geograficznem, ograniczone 
jest do czasu p racy  w porze letniej i jesienią. Conaj- 
mniej cz tery miesiące w roku nie mogą być wykorzy­
stane  na  budowę ze względów atmosferycznych. Na- 
leży przeto w okresie budowlanym  przyspieszyć tempo 
budowy do ostatecznych granic, ale nie na koszt ja ­
kości budowy. Przyspieszenie tempa budowy jest tyl­
ko możłiwem przy  użyciu najstosowniejszych maszyn 
z przyborów budowlanych. P raca  na budowie sk łada  
się z trzech czynników:

z pracy przygotowawczej surowca, 
z t ransportu  przygotowanego m aterja łu , i 
z właściwej budowy. •

P race  przygotowawcze i transport  surowca wzglę­
dnie m ater ja łów  na budowę za jm ują  najwięcej czasu 
w ogólnym okretsie roboczym. Zadaniem więc jest aby 
użyć środka, k tóryby  przyspieszył przygotowawczą 
p racę  i transport, przyczem obniżyłby koszty, przez co 
wzmogłoby się znacznie tempo pracy na budowie, gdyż 
wykonawcy właściwej roboty nie czekaliby na dc s ta r­
czenie surowca i możnaby użyć większej ilości m u ra ­
rzy i innych rzemieślników przez szybkie dostarczenie 
im odnośnego surowca. Ogólny czas pracy skracałby 
się znacznie, przez co zredukowałyby się tylko koszty.

Przedsiębiorca budowlany, chcąc korzystać z do­
stosowania najodpowiedniejszych maszyn i przyborów 
celem skrócenia wyżej wymienionych okresów pracy, 
sioi często przed problemem kłopotliwym, m ając przed 
sobą cały szereg ofert lub zaleceń różnych fabryk i sy ­
stemów. Ułatwimy wybór przedsiębiorcom, podając 
im bezstronnie kilka uwag decydujących w wyborze, 
np. gdy chodzi o dobór maszyny, k tóraby mieszała 
szybko i intensywnie betom względnie zapraw ę w a­
pienną. Otóż cały szereg wyższych uczelni na całym 
świecie przeprow adziło  doświadczenia różnemi sys te­
mami m.eszarek i d csz !o do konkluzji, że mieszarki
0 formie kulistej, czyli o wolnym spadzie, mieszają 
równomiernie i dają  mieszaninę, k tó ra  wytrzymuje 
najlepiej próby ucisku i t. d. Naukowe badania  mie­
szarki kulistej potw ierdzają  znane każdem u prawo n a ­
tury  o zasadach fizycznych kuli i obrotów tejże. Ma- 
terjał,  zna jdu jący  się w kuli podlegającej ruchowi 
obrotowemu, jest siłą faktu przerzucany  poziomo
1 pionowo w każdym  kierunku, przez co samo przez 
się miesza się intensywnie. Skrzydła  względnie kie­
szenie przymocowane do płaszcza bębna wzmagają 
ten ruch wszechstronnego rzutu. Samo mieszanie w y­
maga przy betonie tylko cząstki minuty, dalsze mie­
szanie jest zupełnie zbyteczne, gdyż najw yższą wy­
trzymałość tegoż betonu otrzym uje się już przy p ierw ­
szych okresach obrotu kuli.
t Z tego wynika, że mieszarka betonowa o formie 
kuli daje  w kilku obroitach bębna czyli w najkrót-szym 
czasie gotowy ma ter ja ł, przez co największa w yda j­
ność może być osiągniętą, porów nując te same wiel­
kości bębnów innych typów w tym sam ym  czasie obro- 
ów. Dalszym punktem, k tóry  powinien być wzięty

N a g r o d z o n y  „ Z Ł O T Y M  M E D A L E M ”  n a  W y s t a w i a  
B u d o w l a n e j  VI T a r g ó w  W s c h o d n i c h  w e  L w o w ie  1 9 2 6  r.

HYDROFUGE A K TO R
ZABEZPIECZA OD

WILGOCI
przeciekania, wstrzymuje ciśnienie WODY we wszyst­
kich przypadkach, jako to: izolacji rezerwoarów, murów, 
kanałów, basenów, t u n e l i ,  t a r a s ó w ,  fasad, szczytów i fun­

damentów
H y d ro fu g a  „C A S T O R " dodaje się do zaprawy cementowej

W LONDYNIE trzy  płaco 
P i c c a d i l l y  C I R C U S
n a jw ię k sz a  z is tn ie jących  K O LEI 
po d z ie m n a  z o s t a ł a  u s z c z e l n i o n a

bydreluoe CASTOREM
P o s i a d a n a s k ł a d z i e :

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE

MAURYCY KARSTENS
Sprzedaż: w W arszaw ie, ul. Koszykowa 7. Tel. 27-95 .
W K rak o w ie : B iu ro  „C A S T O R ”, u l. K lep a rz  5, T el. 218  
w K a to w ic ac h : in ż . K. W r e to w sk i, G en . Z a ją czk a  19. T e l. 14-15.
W P£ l ! ' n'U ; J ? Wo AkC- -M a ter ja l B u d o w la n y ” S e w e r y n a  M ie lż y ń s k le g o  23. 

T el. 29*76 1 38-74.

A . S T A N E K
specjalna fabryka pie­
ców i wanien kąpielo­
wych wszefk. rodzaju.

8755

Poznań
ul. Małe Garbary 7 a.
Telef. 33-50, Zał. w r. 1902 

Przy zapotrzebowaniu proszę zażądać oferty.

i

W a ż n e  
dla instalatorów!

Wytwórnia 
siedzeń ustępowych
M. Michalak
7370 Poznań  
M ałeckiego 10. Telefon 70-04

D o sta r c zę  w  k a żd ej i lo ś c i  p o  p r z y s t ę ­
pn a j  c e n ie , z a  trw a ło ść  g w a ra n tu ję .

Znak ochronny Nr. 1243
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w  rachubę przez przedsiębiorcę, jest, z jak iego ma- 
te r ja fu  bęben jest w ykonany. Obecne m ieszark i ko n ­
cernu Powszechnego T ow arzys tw a  M aszyn B u d o w la ­
nych  ,,A B G “  m ają  bębny, w ykonane z prasow anej 
s ta li, a n ie z b lachy s ta low e j spaw anej lub  g ię te j, ani 
z le izny. W y trz y m a ło ś ć  s ta li p rasow anej jes t znana 
jako  na jw yższa. B rak  jak ie go ko lw iek  spaw ania  za ­
pew nia  rów n ież na jd łuższe  użypie. N ajnow sze  m odele 
tych  m ieszarek pos iada ją  p rzy  w yc iągu  su row cow ym  
dop row adza jącym  surow iec do bębna, w zg lędn ie  p rzy  
w yciągu betonow ym , w yc iąga jącym  beton na wyższe 
p ię tra , sp rzęg ło  patentow e ,,B ob“ , k tó re  zabezpiecza 
pew ny, s ia ły  i szyb k i ruch  w yciągów , sk raca jąc  do m i­
n im um  odnośny czas do tra n sp o rtu  po trzebny. N a j­
nowsze ty p y  tych  m ieszarek zaopatrzone są w  reguła  
to r do w ody. A u tom a tyczne  ra g u la to ry  nastaw ia lne  
zapomocą wskazówek, dop row adza ją  tę ilość wody. 
k tó rą  obs ługu jący  sobie zaznaczył, sta le, pew nie  i  n ie ­
za leżnie  od w odociągów  będących pod ciśnieniem .

Do popędu w budow u je  się m o to ry  benzynowe 
obecnie o ta k ie j s ile, aby zabezp ieczy ły  równoczesne 
w yc iągan ie  betonu i m ieszanie, przez co skraca  się 
znów  okres p racy. S iln ie jsze  m o to ry  są zawsze na b u ­
dow ie pożądane, aby p rze zw yc ię ży ły  trudnośc i 
w transpo rc ie  na wyższe p ię tra .

Obecnie fa b ryka  A .B .G . dostosowała rów n ież w y ­
ciągi budow lane do szybkiego i pewnego transpo rtu  
na na jw yższe  p ię tra , używ a jąc  w in d y  ze sprzęgłem  
patentowem , w yże j w ym ien ionem  ,,Bob“ . Czas p racy

skrócony jes t do m in im um  p rz y  na jw iększem  zabez­
p ieczeniu n ieprzeryw anego  ruchu.

D a le j na leży zastosować w sze lk ie  środk i, re d u k u ­
jące do m in im um  lub usuw ające ręczną pracę p rz y  
p rzygo tow an iu  surowców  na budow ie. Do ta k ich  u rzą ­
dzeń należą m aszynk i s łużące do cięcia w zględn ie  
gięcia żelaza betonowego. M aszyn k i te mogą być ob­
służone ręcznie lub też z popędem e lek trycznym . N a j­
lep ie j nada je  się d la  w ie lk ich  p rzeds ięb io rs tw  p rz y ­
gotow an ie  żelaza betonowego poza b ud ow lą  na p lacu  
sk ład ow ym  danego p rzedsięb iorstw a, p rzez co facho­
wa robota  k o ło  p rzygo tow an ia  tego żelaza odbyw a się 
w  w ygodnych ku  temu w arunkach, z w iększym  s k u t­
k iem  i  zaoszczędzeniem kosz tów  i czasu pracy.

N iem n ie j p rzygo tow an ie  zap raw y w ap ienne j po­
w inno się odbyw ać m aszynowo. Z ysku je  się ró w n o ­
m ie rną  zapraw ę w k ró tszym  czasie n iż  ręczn ie  i znacz­
n ie  ta n ie j. Obecnie w p ro w a d z iła  f irm a  Powszechne 
T ow a rzys tw o  M aszyn B u dow lanych  A .B .G . rów n ież 
tra n sp o rt poziom y surowca na budow ę zapomocą jed - 
noszynow ych w ózków  przesuw anych na 2-ch kó łka ch  
na s to jące j k o n s tru k c ji szynow ej od sk ład u  surowca, 
do w yc iągów  p ionow ych.

W sze lk ie  ą joż liw e  udogodnien ia  tra n sp o rtu  i  p rz y ­
gotow ania , zastępujące lub  reduku jące  pracę ludzką, 
a przysp iesza jące  tempo budow y, muszą być obecnie 
zastosowane na każde j budow ie, oczyw iście  w  m iarę  
rozm ia rów  te j budow y, celem zredukow an ia  kosztów  
te jże.

Inż. Józef Weingriin.

Możliwość wzmożenia eksportu wapna do Rumunji
P rodukc ja  w a p n a -na B u kow in ie  zaspaka ja  ty lk o  

Va zapotrzebow an ia, resztę zaś p o k ryw a  się im p o r­
tem. Na podstaw ie  s ta ty s ty k i przew ozów  ko le jo w ych  
ustalono, że ekspo rt z P o lsk i w  r. 1928 w yn ió s ł:

Kam ień  w ap ienny 
W apno
S upe rfcs fa t wapna

1 147 ton 
5 835 ton  

896 ton,

t. j. o ko ło  800 w agonów 10-tonowych. G łó w n ą  pozyc ją  
im p o rtu  z P o lsk i jest wapno palone. W apno  surowe 
je-st p rzyw ożone  ty lk o  w  w y ją tk o w y c h  w ypadkach.

W agon 10-tonow y w apna palonego kosz tu je  loco 
dworzec k o le jo w y  C zern iow ce —  13 500 le i (19 le i =  
1 z ło ty ).

Cena wapna k ra jow ego  jest identyczna . M o ż li­
wość ko n k u re n c ji wapna polskiego z k ra jo w e m  polega 
na tern, że p roducenc i rum uńscy u żyw a ją  do w y p a la ­
nia drzewa, podczas gdy w  Polsce w ypa la  się wapno

węglem, stąd pochodzi różn ica  w  gatunku. Poza tern 
Po lska dostarcza wapna rów n ie ż  w  tych  m iesiącach, 
gdy p a la rn ie  rum uńsk ie  są n ieczynne. Te oko liczności 
sk ła d a ją  się na m ożliw ość szerszego w prow adzen ia  
wapna po lsk iego i to w  g łąb  R um un ji, a n ie ty lk o  na 
Bukow inę, k tó ra  jest obecnie g łó w n ym  odbiorcą. C ło  
w ynosi (poz. 915) —  ,,wapno, wapno hydrau liczne , 
g ips “  —  45 le i za 100 kg.

R ynek b ukow ińsk i in te re su je  się pow ażnie w ap­
nem d la  ce lów  budow lanych , a w ięc palonem , gaszo- 
nem, suszonem i m ielonem . Ten osta tn i p ro d u k t ma 
szereg dodatn ich  w łaściw ości, gdyż p rzy  jego tra n s ­
porcie  odpada kw e s tja  tw orzen ia  się okruchów , pow sta­
w an ia  manca itp .

B liższych  szczegółów  o firm ach , k tó re  in te resu ją  
się im portem  tego a r ty k u łu  u dz ie lić  może za in te reso­
w anym  Państw . In s ty tu t Eksp.

WIADOMOŚCI DROBNE |
BUDOWNICTWO POLSKIE POD KONTROLĄ FINANSJERY

AMERYKAŃSKIEJ.

Jaik wiadomo polski ;przemysl budowlany stoi wobec wi­
dma ruiny, ze względu na kryzys gospodarczy kraju. Z tego 
względu niektóre sfeiry przemysłu budowlanego zabiegają — 
jak o tem donosiliśmy — o kredyt zagraniczny. Jeist to 
swoista forma samoobrony przed ruiną. Jak się dowiaduje­
my, .przemysł budowlany w Warszawie, a szczególnie spół­
dzielnie i fiirmy budowlane nawiązały już bliski kontakt z fi­

nansistami amerykańskimi i ułożony został tryb postępowa­
nia. Spółdzielnie i przedsiębiorstwa budowlane w Warsza­
wie tworzą konsorcjum z kapitałem akcyjnym 5 milionów do­
larów. Przedstawiciele grupy polskiej udają się w końcu 
bież. miesiąca z arowemu plamami i projektami do Nowego Jor­
ku dla uzyskania aprobaty 'zainteresowanych banków, oraz 
ułożenia kosztorysu. Strona polska wnosi do konsorcjum 
oprócz znajomości rynku, aparatu technicznego i placów bu­
dowlanych udział gotówkowy w wysokości do 15 procent 
zamierzonych wydatków. Amerykanie zaś wzamiam za do­
starczenie kredytu otrzymają pierwsze miejsce na hipotece 
oraz gwarancję poważniejszych banków państwowych, co do 
regulaminowej spłaty procentów i rat amortyzacyjnych. De­
legacja 'wróci z Ameryki w końcu maja br.

586



OGÓLNOPOLSKI ZJAZD MISTRZÓW  MULARSKICH I CIE­
SIELSKICH.
W dniach 11 i  12 maja rb. pod protelkto-ratein p. Prezy­

denta Raplitej odbędzie się w Warszawie 11-gi ogólnopolski 
zjazd mistrzów mtulainsIki-Dh i -ciesielsik-ioh.

Komitet organizacyjny ziiazdu urządzi! konferencję, na 
której 'poinformował przedstawicieli pirasy o celach i zada­
niach zjazdu.

Zjazd będzie poświęcony następującym sprawom: bu­
downictwu i przyczyn om ijego kryzysu, położeniu prawnemu 
rzemiosł budowlanych, szkolnictwu zawodowemu i utworzeniu 
Centralnego Związku Cechów rzemiosł budowlanych w W ar­
szawie. Poza item zjazd zajmie się omówieniem nowelizacji 
ustawy budowlanej, utworzeniem sądów budowlanych i t. d.

Spodziewany jest przyjazd; kilkuset przedstawicieli i-ej 
gałęzi rzemiosła z całego terenu Rzplitaj.

R a c j o n a l iz a c j a  p r o d u k c j i  w ik l in ia r s k o -k o s z y -
KARSKJEJ.
Ostatnio został opracowany i przyjęty iprzez organizato­

rów, a niebawem będzie przedstawiony do zatwierdzenia wła­
dzom, statut rady naczelnej organizacji w  i! klin i ar sk ich i ko­
szykarskich. Nowa ta organizacja, utworzona przy w ybit­
nym udziale Zarządu Warszawskiego Towarzystwa (Popiera­
nia WiikHniarstwa, ma na celu ujęcie całokształtu zagadnień, 
związanych z ulprawą w ik liny i sprzedażą jej zagranicą, jako 
surowca, oraz handlem wyrobami koszykarskiemu W dąże­
niu do poprawienia gatunku uprawianej w kraju wikliny, jed­
nym iz pierwszych (kroków nowej organizacji będzie urządze­
nie w (Puławach kursów krótkoterminowych dla plantatorów 
wikliny, oraz drugich dla instruktorów 'i delegatów sejmików, 
a wreszcie wystawy wilkliniarsko-koszykarskiei. która ma 
odbyć się w Warszawie w końcu lata.

IZ rynku materiałów budowlanych, I 
metali i wyrobów metalowych.

m a te r ia ły  b u d o w la n e .
Warszawa, 14. 4. Notowania artyku łów  4eeh,niiczuych — .poniocmi- 

czych dii a przemysłu iza tonę fr. st. załadowania: Cegła ogniotrwała 
normalna 135 zł., kaputafcoiwa 150 'zł., glina ogniotrwała mielona 60 zł., 
"laczka szamotowa 80 zł., zaprawa szamotowa 70 zł., kamień wa­
pienny 7 zł. Ceny 6e:z zmiany.

Poznali, 14. 4. Związek Poznanskiicli Cegielni, Sp. z o. o., notuje 
* a 1,K>0 sztuk J»co .cegielnia cegłę iłow ą 63, dziurawkę 70, „K lefaa- 
roer,stera" 120, „W estfa la " 12-stka 360. „W estfa la " ls i t k a  270. p ły ty  
ciemne 180, dachówka 150. M iny duże 275, k lin y  krótk ie  250, gąsiory 

1200, dreny 1 'A cala 77 z ł., 2 ca. 105, 3 ca. 190, 4 -ca. 300, 5 ca. 450 
ft ca. 620, 7 ca. 1000, 8 ca. 1.400. -  Fabryka W yrobów Ceramicznych 
Nro-toszym-Przysiie.ka S. A. no-tujc za 1000 -sztuk loco- wagon fabryka 
'■ -opakowaniem: -Cegłę -65—85 zł., oraz -tonów,kę 1 k.l. 70—85 zł.. 
licówkę 90—410, dachówkę 125— 150, k lin k ie ry  czarnie 350, — k link ie ry  
budowlane 175, sączki \'A ca,la 70, — 2 ca-Ie 100, — 3 cale 1:80,
, cu'le 280> —  5 «a li 475, —  6 cal-i 650, —  7 cali od 1.500. Tendencja 

1 ba, zapotrzebowanie małe. — Firma „M a te ria ł Budowlany, Sp. Ake.
Poznaniu" otrzym ała -w Poznam,i-u w -ostatnich dniach wyłączne 

"rzedstawicietetwo olejów -i smarów samocbodo-wy-ch mairki „S H E LL" 
"u całą Wielko-p-oJskę.

Lublin. 14. 4. Na rynku ma-ter-jałów technicz-n-o-budow-la-nych pa­
nuje zastój. Notowano- w de-talu: Kafle ipo 0.50 zł. za sztukę, wink-ie.l 
' Karnes -po 1.00 zł. za sztukę, -komplet gzym-zó-w do pieca o-d 30—48 
z'-, górne -i -dolne dzw-i-czki do ipieca hermetycznego 14 zł., riury ka­
nalizacyjne żelazne ipo 0.70 -zł. za -kg., fasony i łączniki -o 10 -proc. 
drożej, ru-ry kamionkowe -6 cali. po- 1-1.80 zł. -i 8 cal. po 17.50 izł. za 
" 'c tr . łą-czniki za sztukę wg. -eony rur, płyty_ kuchenne i  -ru-sz-ty po 
J-68 zl. za szt. Cement 13 zł. za 100 kg. Cegła ogniotrwała do pieców 
■20 zł. za -sztukę. Oli,na szamotowa -do 10 zł., ogniotrwała sui -owa 

"  zł. za metr. Wanny żelazne ematj-owane od 200— 300 zł. i ,piece 
Ąpiel-o-we o-d 300— 500 zł. za sz-tukę. — Na ogół uspo-so-bie-nie bardzo 

słabe.

m e ta le  i w y ro b y  m e ta lo w e .
Katowice, -4. 4. Surówky -oid.lewlicza „Huta iP'Ołkoiju“  oraz Górno- 

'j ‘iskiicłi Zjełdmoczoinycli Hut Króilews-kiej <i L a u ry  — reprezentacja: 
(>warzystW '0 41 a Sprzedaży Surówiki Źe-laznej Sp. z o>gr. o4lp. w  W ar­

o w i  e, Al. Jerozolimska U ; cena za tonę 220 z l  loco stacja w y­
syłająca.

Nowoczesne

SZYBKOSPRAWNE MIESZARKI dla be­
tonu i zaprawy wapiennej „NEO RO LL“  
we wszelkich wielkościach z prasowanej 
stali, oszczędzające na czasie i na kosztach 
budow y;' W Y C IĄ G I S ZY B K O B IE ŻN E , 
W INDY, GIĘTARKI i NOŻYCE do cięcia 
żelaza, oraz wszelkie przybory budowlane 
8644 dostarcza

Biuro Techniczne
Inż. Józef Weingrun
Kraków, Groble 19. Tel. 2145

Proszę itąAać kaialoćów Z 2.

G. TOPHAM & Co
FABRYKA MASZYN*i ODLEWNIA ŻELAZA

WIEDEŃ XI, Hauptstrasse 36
SZYBKOBIEŻNY TRAK

typu „BRUNA"
Trak nasz, powszechnie w tar, 
takach używany, przeciera 
w roku, przy ruchu o jednej 
szychcie: 8.000—10.000 m3 
materjału okrągłego.
Przy zastosowaniu naszych 
szybkochwytnych w ózków  
blokowych z mechanizowa- 
nym popędem można powięk­
szyć efekt traku o 30°/o, przy 
obsłudze jego tylko dwojga 
ludźmi.
Wszelkie maszyny dla tarta­
ków i obróbki drzewa jako- 
też mechaniczne urządzenia 
przenośne do p rze m ys łu  
drzew nego.
Techniczne porady i odwie­
dziny inżynierów na życze­
nie — bezpłatnie.

Przedstaw icie lstw o: 8729
Inż. Ignacu Hiischer
KRAKÓW, ul. Św. Krzyża 1 LWÓW, ul. Sykstuska 5 6 a

■iii.
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SU RO W C E I ARTYKUŁY TECHNICZNE DLA 
PRZEMYSŁU METALOWEGO.

C en y  h u r to w e  na s u ro w c e  i a r ty k u ły  -techn iczne  dla .p rzem y słu
m eta io w eig o  w din. 10 fcw ie tó ia  '1930 -r. iw z ło ty c h  (p o d łu g  d a n y c h  S .  A. 
,,Z jed n o cz en i P o ls c y  P r z e m y s ło w c y  M e ta lo w i" ) .

a) z a  1 to n ę  f r a n c o  w a g o n  s ta c ja  z a ła d o w a n ia :  . zt. g r .
Su rów ika  „ S ta ra c h o w ic k a "  (f-rdnoo w ag o n  h u ta )  N r. 0 2,20.—
S u ró w k a  „ S ta ra c h o w ic k a "  ,, N r. 1 215.-
S u ró w k a  „ S ta ra c h o w ic k a "  „  N r. 2 210.,—
ż fo n i żeli-wiily .(f-ra-gmenit la n y  zag ra ,n iczn y )
Ż e la z o  h a n d lo w e  k ra jo w e  .  350 + 2 %
B e d n a rk a  g o r ą c o  w a lc o w a n a  4 2 2 ,8 + 2 %
B ed n a rk a  zim no  w a lc o w a n a  -  .—
W a lc ó w k a  (d ru t o k rą g ły  od 5/4 13 m m ., k w a d r a to w y  od

5 /4 — 8  m m .) 398.5
B la c h a  (c e n a  z a s a d n ic z a )  g r a b a  ,5 m in. i w y ż e j 4 3 2 ,6 + 2 %
B a-lcha c ie n k a  do 5 m in. 525 + 2 %
K o k s  karw-iń-skii 67.—
Koiks g ó rn o ś lą sk i -tw a rd y  50.80
K o k s  g ó rn o ś lą sk i, m iękk i 50.-80
W ęg ie ł k o w a ls k i  ,m y ty  c ie sz y ń sk i 67. -

„  g ó rn o ś lą s k i g ru b y  ’ 40.50
„ g ó rn o ś lą s k i  -ko-stka 42.—

dąb ro w sk i- g ru b y  38.1-0
d ą b ro w s k i  iko-s-tka 39.60

C eg ła  o g n io trw a ła  n o rm a ln a  135.—
C eg ła  -o g n io trw ała  k-opułak-owa 150.—
G lina  c-g iiio tnw ała  m iel o n a  , 60.—
M ączk a  s z a m o to w a  80.—
Z a p ra w a  -szam o-tow a 70.—
K am ień  w a p ie n n y  7.—

CENY METALI W EDŁUG NOTOWAŃ GIEŁDY 
LONDYŃSKIEJ

w  d n iu  10. 4. 1930 r . -w z ło ty c h  ipo k u rs ie  dn ia  z a  to n ę  m e t r . :  Cy-na
S ta n d a rd  6.988, C y n k  h u tn ic z y  79Ź, M ied ź  e le k t ro li tycz-n a 3.566, 
iM iedż s ta n d a rd  -2.9-57, O łó w  m ięk k i 779, R-tęć 29-2,10, S re b ro  za 
1 kg . —  113. ^

CENY O DLEW Ó W  ZE S T O P Ó W  SPECJALNYCH.
K o ło  O d lew n i M eta li IP ó łszJachet,hycli n o tu je  o-d dnia  10. 4. 1930 r. 

-n a s tęp u jące  ce-ny o d le w ó w  ze  s to p ó w  sp e c ja ln y c h , p rz e p isa n y c h  p rz e z  
M in is te r s tw o  K olei Ż e la z n y c h  d la  ta b o ru  iP. K. P .  (C en a  za  100 k g .) :  
B r  o a z  p a n e w k o w y  X-Hi —  57:5 :zt„ -B rouz -o-sip-raętowy VI,Ia —  -525 zł., 
Brom.z fo s fo ro w y  V ila  —  510 zł., M o sią d z  V III 400— 490 zł., O d lew  
bro-nz-owy m a s z y n a w y  —  500 zł.

CENA BLACHY CYNKOWEJ.
Z w ią z e k  G ó rn o ś lą sk ic h  H u t C y n k o w y c h  n o tu je  z a s a d n ic z ą  c e n ę  

b la c h y  c y n k o w e j za  1 -tonę -m etr. franco , w ag o n  h u ta :  -przy z am ó w ie ­
n ia c h  -pow yżej 30 t. —  27 f. s z t . —  - s . p. ,  ,pnzy z am ó w ien ia  eh  d-o- 
30 to ll —  27 f. -szt. 10 s. —  p.

DRZEWO.
W a r s z a w a ,  14. 4. Na ry n k u  d rz e w a  o p a ło w e g o  (M iejskie Z a k ła d y  

Z a o p a try w a n ia  no-tują -za -tonę w  zł. franco- w a g o n  S t. W ile ń sk a  lub 
- f ra n c o .sk ła d y  m ie jsk ie : D rz e w o  I ga-t. (p ick .) sosno-w e 57, II g a ł. — , 
s z c z a p o w e  -o-l-sz,o-we 44, -b.rz-o.zo,w e  54, d ę b o w e  60, rą b a n e  s-osuow c 69, 
p ry w a tn i  h u r to w n ic y  -notują franco , s t .  W ile ń sk a  -za t o n ę :  Sos-n-o-we 
1 ga-t. -p iek a rsk ie  68 , tw a rd e  d ę b o w e  40. C e n y  b ez  izm iauy.

W ilno , 14. 4. Na rym,ku d r z e w a  ta r te g o  m-o-toiwa.no z a  1 m tr .3 : 
d e sk i so,sn,o-we -czyste  115— 120 z ł., p ó łc z y s te  I -ga-t. 85— 90, II g a ł. 
60— 65, ł a ty  110— 11-5, -k a n tó w k a  d o  20 cm . g ru b . 100— 110, o,d 20 cm . 
g.rub.- 115— 120, b a le  1 1 5 -4 2 0 , k lo c e  60—65. D e sk i s to la r s k ie  w s z y s t ­
k ic h  g ru b o ś c i :  d ę b o w e ' 2-00-—24-0, graib-owe 300—330, jesi-omoiwe 200 
-do 220, kl-o-n-owe 200— 240, bi'.z-o,zowe 120—1140, -olsz-oiwe 110— 120. —  

- W zwiiąz-ku z n a d c h o d z ą c y m  s ez o n e m  b u d o w la n y m  te n d e n c ja  w y c z e ­
k u ją c a . Z o s ta ła  w z n o w io n a  p r a c a  w trz e c h  - ta rtak ac h .

Lubl in ,  14. 4. N o to w a n ia  d rz e w a  z a  m a rz e c  r. b. Izb y  -P rz em y s ł.- 
H an d !.: D rz e w o  iw o b ro c ie  k ra jo w y m  z a  1 m.*, c en y  o,rje,ntacyj,ne
w z ł.:  1. M a te r ja ł  -o k rąg ły : D rz e w o  d ę b o w e  — , -całe d łu ż y c e  w  s ł a ­
wie o k o ro w a n y m  ma c z e rw o n o  1 i II kil. ,—  30 -cm. ś re d n ic y  w  c z u b ie  
i w y ż e j —  ś re d n ic a  w ypoiśroidk-ow ana 3,5— 37 c-m. —  80— 90 z ł., c e n y  
z a w a r ty c h  tra-n-śakcyj 1-o-co -w agon. B lo k i d ę b o w e  ók-oir-o-wame na  c z e r ­
w o n o  —  c e n y  o r ie n ta c y jn e  od 40— 50 cm . w  c z u b ie , I k,l. —  140— 160 
z ł .;  te  sam e  w y m ia ry  11 -k.l. o  25 iproc. ta n ie j;  -od 30 -4 0  c m . I kil. 
100 do 120 z ło ty c h ,-  o d  25 d o  30 cm . w  c z u b ie  ik,l. 1 z ło ty c h  
60— 70; te  sa m e  w y m ia ry  II k i. —  48— 56 z ł .;  b lo k i so sn o w e  35 cm . 
ś ro d n ic y  w  czu b ie  -i -w yżej I k i. —  80— -911 z ł., 11 kil. 20 ,p-roc. tan ie j. 
K lo ce  d ę b o w e  -ta rtac z n e , n ie ,o ,korow ane, -o-d 20- cm . ś re d n ic y  w  c z u b ie . 
48— 58, K loce  so sn o w e  ta r ta c z n e  l-o-co w a g o n : od 20 —25 c-m. ś r e d n ic y  
-w czuibie 30 .zł., -od 2 5 -  30 c-m. ś re d n ic y  w  czu b ie  36 z ł., old 30 cm . 
ś re d n ic y  w  czu b ie  40—45  zł. S łu p y  te le g ra f ic z n e  s o sn o w e  k ra jo w e  
40— 44 zł. K o p a ln ia k i so-sn-o+e 2 6 - 2 8  z t .  — 2. M a te r ja ł  c io s a n y : 
P lan-sy  d ę b o w e  za  1 m .* -loco w a g o n  130— 150 ,zł„ S le e p ry  so sn o w e  —  
w e d łu g  u z an só w  —  loco- w a g o n  14.50— 15 zł. s z tu k a . P o d k ła d y  so-sno-
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w e  Jooo w a g o n  .od 6.50 ,na ek&po-rt. K lep k a  b in d ry  — -dąb łoc-o- w ag o n  
105 107 zł. (za p a rę ) .  -K antów ki sosinow e loco- w a g o n  -za 1 tn.* 55— 60
zł. —  3. M uter,ja t t a r t y  - Koca w a g o n :  iBloki d ę b o w e  -od 30 cm . 
180- .200 zł., B lo k i so sn o w e  125—,140. S to la r k i :  D ą b  1-50—,200 z ł., 
so-s-na 110-—,12-5 z ł., d rz e w o  so-sno-we b u d o w la n e  — , ,niie,obrobione: %  
70— 80 zł., */« 75—85 zł., ..—  •/«. 90—95 z ł .;  drizew-o sosno-w e b u ­
d o w la n e  —  o b rz y n a n e  —  c e n y  te  -same. H a n k i  sosao-w c n ie-so rto - 
w a n e  z ipod p iły  3 X 9  i 3 X 1 1  —  85— 90 z ł . ;  3 X 8  83— 85 z ł .;  2 X 7
ii- 2 1 4 X 1  78 z ł .;  2 X 6 ,i 2 % X 6 —  60—75 z ł .;  2 X 4  —  7-2 rzł.; k a n ­
tó w k a  so sn o w a  loco  w a g o n  d łu g . -o-d 3 - 6  m tr .,  g ru b , o-d 10— 18 oni- 
85—90 zł., 18—124 cm . -  9 5 — 115, d łu g . 6 m tr .  t a  s a m a  d ro ż s z a
o 20 -pr-oe. F r y z y  d ę b o w e  I -i ,1,1.Ik,I. 240— 260 zł., —  III k l. 150— 160 zł. 
—  4. D rz e w o  .o pałow e s z c z a p o w e  —  ,p r,zeschn ię te  —  za  1X100 kg . 
loco- w a g o n :  Dą,b, b rz o z a , g ra b  i b u k  28— 30 z ł , ;  s o sn a  30— 32 z ł., 
jo d ła , ś w ie r k  25 -29 z ł. T e n d e n c ja  ,s ła b a . O statn io - ma ry n k u  -d rzew ­
n y m  .panuje ipew.ne o ż y w ien ie  ma -tow ar k ra jo w y .

ZŁOTY W  DNIU 14 KWIETNIA 1930 ROKU.
G d a ń sk  5?..57— 57.72, z ło ty  57.60— 57.75, B e r lin  p rz e k a z  ma W a r ­

s z a w ę , P-oznań i K a to w ice  4fj.85— 47.05, L o n d y n  43.39, N- J-o-rk 1-1.25, 
W ied eń  79.39— 79.67, Z u ry c h  57.85.

Fabryka Papy Dachowej

„GOSPODARZ”
w SIERADZU Papa dachowa  

Smoła prep. 
Lepnik 
Pak
Karbolineum-  ♦

n ajm odniejszej  Konstrukcji
do wytwarzania cegły żużlow ej, 
cegły wapienno-piaskowej, ce­
gły piaskow o-cem entow ej, da­
chówek cem entowych, p ł y t  
chodnikowych, płyt granitoido- 
wych, w  barwnych deseniach, 
płyt cem entowych, rur cem en­
towych i t .  d. d o s t a r c z a  
od 5 0  lat jako s p e c j a l n o ś ć  

w z n a n e j  d o b r o c i .  *)

C. LUCKE, M asch inen fab r ik  u.  E i s e n g ie s s e r e i
E i l e n b u r g  5 3  b e l L e ipzig . Zał. 1878 Adr. tel.

Ijoo
P ressen lu ck e

__ £— — m i i i  im  m i i  - 4

H aterjały  b udow lane w szelk. rodzaju poleua

GUSTAW GLAETZNER
Centrala Materjałów Budowlanych I D achówek  

Tel. 6580 P O Z N A Ń  3  M ic k i e w ic z a  3 0  za ł.  1907 j .
* łr .  telegraf.: ,,D aahgU et*nei'‘-Po»n*4.



Z życia placówek przemysłowo-handlowych

Elektryczne silniki Uggla
Silnik,i elektryczne. należą do tyc.h artykułów . (które 'dla 

zupełnego pokrycia potrzeb ryniku wewnętrznego zniewoleni 
jesteśmy sprowadzać jeszcze z zagranicy w  znaczniejszej 
ilości, P rzy  inwestowaiwu zważać więc winniśmy, by :przy 
nabywaniu zagranicznych wyrobów wybrać jedynie fabrykaty 
pierwszorzędne, .zapewniające ni oż 1 i w i e [najszybsza am orty­
zację. „Svea" w Warszawie, Nowy Świat 42 jako jcneralna 
reprezentacja .fabryki Lutli & Rosens Elektriska Aktiebolag 
w Sztokholmie •zaprowadziła na rynku naszym patentowane

silniki elektryczne z wbudowana przekładnią systemu Uggla, 
które umożliwiają bezpośrednie sprzężenie z maszyną robo­
czą lub transmisją do grupowego napędu, bez pasów pędni, 
przystawek, łożysk itp., które w  tym wylpadiku stają się 
zbędpeini. Przaz stosowanie w zakładach przemysłowych 
silników Uggla uzyskujemy dużą oszczędność siły, smarów 
i miejsca i dla tych  zalet silniiki te znajdują 'coraz więcej 
zwolenników. Po bliższe Informacje interesowani zechcą 
zw rócić się .pod wskazanym adresem, , —ip_

Reprezentacja wiedeńskich zakładów Simmeringer
[Przedstawicielstwo rozgłosem słynących wiedeńskich fa 

b ryk maszyn, budowy wagonów, lokomotyw i konstrakcyj 
żelaznych Simmeringer, spoczywa w rękach Inż. Ignacego 
Hiischera we Lwowie, ul. Sykstuska 5óa, który utrzyma.je 
również biuro filialne w Krakowie przy  ul. Sw, Krzyża 1. 
Firma wymieniona doistaircza wszelkie :przc,z fabryki Sim- 
meriinger wytwarzanie fabrykaty jak: żórawic iportowe, kom ­
pletne urządzenia do ładowania luźnych (.sypkich) towarów, 
dalej małe ciągówki z - popędem bcinzynowo-elektrycznym,

lok o motyw ki benzy.nowo-eleiktryczne dla kolejek polnych, fa­
brycznych i kopalnianych, pompki wodne, motorowe dla ro l­
nictwa, ogrodnictwa i budowy dróg, state i jezdne silniki 
benzynowe i benzolowe, zespoły .benizy-nowo-elektryczne jako 
samodzielne źródło prądu elektrycznego a prócz togo różne 
inne konstrukcje żelazne, .Biuro techniczne inż. Ignacego H ii­
schera udzielą interesowanym wszelkich iiiłorm acyj, wska­
zówek fachowych i służy na życzenie ofertami.

Wyroby „Polonja“
Istniejąca w Poznaniu przy ul. Mylnej 411 Wielkopolska 

Wytwórnia Łóżek Metalowych i Mebli Angielskich „Polonia"
wypuściła na rynek jaki) nowość łóżka metalowe o pięknem 
wykonaniu z trwałem! materacami. .Firma ta w ytw arza .prócz 
'tego leżaka w kilku różnych typach w ‘wykonaniu zwykłem  
oraz luksusówem, dalej stoliki do kiwiaitów i kamfeze do 
okien, i przeprowadza obudowanie okien wystawowych mar- 

_'nurami w różnych odcieniach i gatunikach. Placówka ta dy­

sponując now.oczesnem urządzeniem techinicznem o,raz galwa- 
nizacją przeprowadza po cenach konkurencyjnych niklowanie, 
srebrzenie, .spawanie a.utoigemiczne wszelkich metali. Przy 
odbiorze hurtowym  przyznaje i firm a „Polon ja" odsprzeda wcant 
znaczny upiiist w  cenie i dogodne warunki regulacji, pole­
camy ją przeto pp. kupcom branży jako korzystne źródło za­
kupu i dostawy. /

-iP-

Sikawki i przybory pożarnicze
I Irina Adam Krysiewicz w Poznaniu, przy św. Marcinie

,lr- Iti 17 posiada tia Wielkopolskę i Pomorze przedstawiciel­
stwo znanej ma rynkach zagranicznych fabryki [Gustaw Ewald 
"  Kisirzyiiiie-iNo'wem.mieiscie, która buduje wypróbowanego ty- 
P“  sikawki oraz wszelkie p rzybory  pożarnicze. Firma K ry­

siewicz dostarcza wiięc sikawki ręczne .i motorowe wszyst­
kich .wielkości a poza tern najnowszej konstrukcji pompę mo­
torową do brudnej wody o wydajności do 2401) litró w  na m i­
nutę. s Sferom .interesowanym polecamy f i r m ę  Krysiewicz 
ntwadize i poparciu. _ip__

Artykuły sezonowe dla Pp. Kupców branży żelaza i narzędzi
rolniczych

W czasokresie wznowienia prac rolnych oraz w ogród nic- 
wie -wzmaga .się zapotrzebowanie na różnego rodzaju uarzę- 

( i/'ia drobniejsze, które utrzym ują mu składzie szczególnie pp. 
■iiipcy branży żelaza a .także handlarze maszyn i narzędzi 

> ° niczych. _  o tóż wis.zyst.kini tym polecamy popularną zre- 
sz‘tą dzis firmę Bracia Pluciriscy w Poznaniu .fabryka stalo­

wych narzędzi. — .Placówką ta poza im,nem! wyrobami w y­
twarza masowo p ły tk i i szy jk i do dziahek, o,raz ostrza do 
mielników w jakości pierwlszoinzędinej i dostarcza towar ten 
po cenach .konkurencyjnyoh i na warunkach dogodnych.

—tP-

Fabryka narzędzi rolniczych w Lubawie (Pomorze)
iy.m czytelnikom naszym oraz pp. kupcom bran- doświadczenie. Fnhrvkn („bn,, .!-,  ,,- izanowny.tn czytelnikom naszym oraz pp. kupcom lnran 

A  Pizypomi,tramy uwadze i polecamy usilnie firmę W ł. Czaj- 
owskt w Lubawie na Pomorzu, która od przeszło 20 la t pra­
te na polu produkcji drobnych narzędzi dla potrzeb rolni- 
w a i zdob iła  w ty in  kieir.u»niku daleiko id^cą ipraiktykę oraz

doświadczenie. Fabryka lubawska p. Czajkowskiego buduje 
specjalnie pługi j.edn ostki,IfoWe, obsypuiki, brony i wytwarza 
korpuisy do .pługów oraz zęby do ibroit'. Placówka ta w y ­
twórcza odznacza się w wymienionych artykułach iwysoką
zdohi ością konkurencyjną.

- t P —
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Piece kąpielowe
Polska produkcja specjalizowana 

w 'przemyśle .metalowym .przetwór­
czym  opanowuje coraz, szersze dzia-. 
ły a .wysokim swym poziomem -war­
tości jakościowej stawia godnie czo­
ło konkurencji zagranicznej, której 
w yroby doiniedawina jeszcze były 
pożądamemi na iryniku naszym  arty ­
kułami. IW dziale budowy pieców1 'ką­
pielowych z blachy czysto miedzianej 
przodujące miejsce zajmuje firma 
Nickelwerk Sp. Akc. w Pariiszowi- 
cach na Górnym Śląsku, która wyko­
nuje piece łazienkowe w  dziewięciu 
różnych typach a pięciu odmianach 
co do zewnętrznej budowy. Piece 
te pod względem precyzyjnego w y­
konania i efektownego w yglądu 'spo­
tykają się z ogólnem .uznaniem. Za­
opatrzone są  one w  pierwszorzędne 
niklowane baterje, w  prostopadłą ru­
rę  odpływ ow ą d w półs,kośny n a­
trysk. Na ,życzernie dostarcza się 'za­
miast nieruchomego metalowego n a­
trysku!, ruchom y w ąż metalowy z 
.ręcznym natryskiem  i zahaczeniem. 
Piece omawiane nagr ze walne są w ę­
glem lub drzewem. Zaznaczyć n a­
leży, że w wypadkach, gdzie specjal­

nie zależy na dostaw ie taniej, placówka wskazana dostarcza 
również piece z cynkowym  płaszczem lakierowanym, m ie­
dzianą ru rą opałow ą i miedzianem dnem oiraz z obręczą niklo­
wą środko-czołową. — Firm a N.ickelwenk służy interesow a­
nym na życzenie cennikiem względnie szczegółową ofertą.

JU jjJ lU J jlj j l l j l lH

Nowe Wydawnictwo
0 postępowych metodach księgowości

Dzieło niezbędne dla każdego kupca, 
przem ysłow ca i rzemieślnika 

Kto pragnie prowadzić księgowość samodzielnie
i bez kosztów winien niezwłocznie nabyć dziełko podręcżne

„Księgowość Uproszczona”
M. Pacoszyńskiego

zaprzysiężonego rewizora ksiąg handlowych. A utor Podręcznika „Księgo­
wość Uproszczona" zapoznaje czytelnika z nowym systemem buchalterji 
prawidłowej i rzeczywiście wielce uproszczonej a mimo, że zastoso­
waną je st do wym agań Kodeksu Handlowego oraz Ustaw Skarbowych, 
każdy księgowość tę prowadzić może sam odzielnie. Zapodany sposóp 
uproszczonej księgowości nadaje się przedewszystkiem  dla średnich
1 m niejszych kupców, przemysłowców, rzemieślników, właścicieli n ieru ­

chomości i zawodów wyzwolonych.

C e n a  P o d r ę c z n i k a  ....................................................... z * 4 '
z poleconą przesyłką poczt.................................................   4 .7 5

C e n a  k s ię g i  g łó w n e j  zawierającej podział rubryk 
nadrukowanych, schem aty bilansu otwarcia i zam-
knięcia, rachunku zysków i s t r a t .................................... i 1 4  - -
z poleconą przesyłką poczt................................................„  15. 60
razem obie książki kosztują z przesyłką poleconą ,, 20. —

Do nabycia za poprzedniem nadesłaniem  gotówki lub wpłaceniem nale­
żności na konto czekowe P. K- O. Poznań, Nr. 200 021

w K sięgarn i „KUPCA" P o z n a ń , u l. W ielka 10
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7 Skrzynka zapytań «
i  dziedziny porad fachowych

i źródeł zakupów.

UPRASZA SIE O PODANIE ADRESU:

Nr. 5200. firmy, dostarczającej kompletne smo- 
larnie do sm olenia beczek piw nych i kuf.

Nr. 5208. hurtowni św iec  sam ochodow ych mar­
ki „Boche“ i „Champion".

Nr. 5243. fabryki, wyrabiającej naczynia szkla­
ne żeberkow e do akumulatorów radiow ych.

Nr. 5319. firmy, która ma zastępstw o na m agne­
ta do m otocykli.

Nr. 5382. firm, które produkują p łytki do ko­
piowania (zwilżania).

Nr. 5384. firmy, m ogącej dostarczyć w zory na 
żelazne bramy, okna żelazne, balustrady itp.

Nr. 5388. zastępcy  na am erykańskie opony sa­
m ochodow e „Millera".

Nr. 5420. W ytw órni kam yczków  do zapalniczek.
Nr. 5421. fabryki, dostarczającej w iaderka em al­

iow ane i blaszane dekoracje dzieciece do zabaw y.
Nr. 5422. fabryki, dostarczającej w ózki dzieciece.
Nr. 5424. firmy, m ogącej podać projekty budyn­

ków m ieszkalnych m urowanych, parterow ych.
Nr. 5427. dostaw ców  na sprężyny do słoi do 

zapraw.
Nr. 5435. firmy, która dostarcza drzew o do ro­

bót p iłeezkow ych  (Laubsiigeholz).
Nr. 54,37. fabryki w yrobów  gum ow ych np. gumy 

bilardowej. .
Nr. 5445. firmy, wyrabiającej śruby toczone w  

różnych wym iarach.
Nr. 5446. fabryki, wyrabiającej śrubunki, w y lo ­

ty, rozpryskiw acze, łączniki itp. m osiężne, do w ę ­
ży parcianych i gum ow ych Vi“ do 3“.

Nr. 5447. odlew ni, która dostarcza w iek sze  ilo­
ści surow ych w ędzideł do koni, z żelaza lanokutego 
(Tem perguss).

Nr. 5449. firmy, dostarczającej m aszyny dla w y ­
robu skrobu kartoflanego i zb ożow ego.

Nr. 5456. firmy, dostarczającej kauczuk surowy.
Nr. 5459. firmy dostarczającej drut p latynow y  

średnicy 0,25 mm.
Nr. 5460. firmy, dostarczającej n ow e ew tl. i uży­

wane zdatne do użytku m aszyny do odlew u rur o ło ­
wianych.

Nr. 5463, firmy, wyrabiającej żaluzje z blachy 
falistej.

Nr. 5465. fabryki, dostarczającej paste do poni- 
klowania i polerowania.

Nr. 5470. firmy, wyrabiającej dzw onki do ro­
w erów .

UPRASZA SIE O PODANIE:

Nr. 5276. przepisu na specjalna m ase, której 
używ ali murarze przed wojną do zaklejania wzgj- 
reperowania szczelin  i dziur w murach i fasadach 
dom ów i balkonów. Masa ta była bardzo trw ałą.



Przetargi ♦ Submisje * Licytacje
PRZETARGI OFERTOW E

n a  w y k o n a n ie
a )  c e n tra ln e g o  o g rz e w a n ia ,
b )  w -odociągu, o d p ły w u  ii k a n a liz a c ji ,
c )  dźw igu ,

p rz y  b u d o w ie  Z ak ład u  U b ezp ieczeń  P ra c o w n ik ó w  U m y s ło ­
w y c h , w  P o z n a n iu .

O fe r ty  w  z a p ie c z ę to w a n y c h  k o p e r ta c h  z  n a p isem : .jO fe rta  
i it. d, , n a le ż y  z ło ż y ć  do dn ia  22 k w ie tn ia  r. b., goidz. 13 w  
b iu rz e  A d m in is trac ji, -pokój 7, Z ak ład u  U b ezp ieczeń  P ra c o w n i­
k ó w  U m y sło w y c h  w P o zn an iu , p r z y  ul. S e w . ■M idżyńslkfego 2, 
g d z ie  n a s tą p i o tw a rc ie  o fe rt 'w  o b e cn o śc i p rz y b y ły c h  o fe ren tó w . 
T nfarm aeyj u d z ie la  b iu ro  a rc h ite k to n ic z n e  k ie ro w n ik a  b u d o w li 
p. ta ż . A n d rz e je w sk ie g o  p rz y  p la c u  W o ln o śc i 11 (E sp lan a d a ) 
I p tr .,  w  g o d z in ach  od 15— 18, gdzie  ró w n ież  za  oipłatą o t r z y ­
m ać  m ożna  fo rm u la rz  o fe rto w y .

O fe r ty  i p o d k ład k i o fe rto w e  m o żn a  w n o s ić  ty lk o  na  d ru ­
k a c h  d o s ta rc z o n y c h  p rz e z  k ie ro w n ik a  budow li.

Z a s trz e g a  się  w o ln y  w y b ó r  p rz e d s ię b io rc y .
Zakład Ubezpieczeń Pracowników U m ysłow ych w Poznaniu. 

(—) .W ilczyńsk i , (_ )  L g o ck i
K o m isa rz  -R ządow y. lP. ,0 . D y re k to ra  Z ak ład u .

PRZETARG OFERTOWY.
F a b ry k a  G p a k o w a ń  .i E ty k ie t  IP. iML T . P o z n a ń  — S ta s z i­

c a , ul. S ta sz ic a  15,. o g ła sza  n in ie jszem  p r z e ta r g  o fe r to w y  n a  
sp rz e d a ż :

135 m a s z y n  ró ż n y c h  isys-tęmóiw ido w y ro b u  gilz (tuitek),
o k o ło  25.000 kg . łom u m a sz y n o w e g o  i
1.200 ikg. s t a r y c h  p ły t  a k u m u la to ro w y c h .
R eiflektanci w inn i n a d e s ła ć  d o  godz . 1.2, dnia 25 k w ie tn ia  

19,30 r. sw e  o fe r ty  w  z am k n ię te j k o p e rc ie  -z n a p is e m ; „O ferta  
na  m a s z y n y  i łom  m a s z y n o w y "  p o d  a d re se m : F a b ry k a  O p a ­
k o w a ń  i E ty k ie t  P .  iM. T . P o z n a ń  — S ta sz ic a , ul. S ta s z ic a  15 
o ra z  z ło ż y ć  d o  K atsy S k a rb o w e j w P o z n a n iu  do d y sp o z y c ji  
w y ż . w y m ien io n e j F a b ry k i  w a d ju m  w w y so k o śc i ok o ło  15 
P roc . c en y  o fe rto w e j, z a łą c z a ją c  do  o fe r ty  k w it w a d ja ln y . 
N a jk o rz y s tn ie js z y  o fe re n t  w in ien  w te rm in ie  dni 14 od  d a ty  
z aw ia d o m ie n ia  F a b ry k i  o p rz y ję c iu  jeg o  o fe r ty  u iśc ić  c en ę  
o fe rto w ą  o r a z  z a b r a ć  z ak u p io n e  m a s z y n y  w z g lęd n ie  ło m , a to  
Pod ry g o re m  u t r a ty  w adijum .

• M a sz y n y  i łom  są  do o g lą d n ię c ia  w  g o d z in a ch  u rz ę d o ­
w y c h  w  F a b ry c e  O p a k o w a ń  i E ty k ie t  P .  M. T . P o z n a ń  — 
S ta sz ic a , ul. S ta sz ic a  15, ora,z na sk ła d z ie  F irm y  iHartw.ig.

D y r e k to r : ’ C y p rian .

WYKONANIE INSTALACJI SIECI I APARATÓW  
ELEKTR.

K ie ro w n ic tw o  B u d o w y  G m a ch u  B an k u  G o sp o d a rs tw a  
K ra jo w e g o  o g ła sz a  .n in iejszem  p rz e ta rg  p u b lic z n y  na w y k o ­
n an ie  in s ta la c ji sieci i a p a ra tó w  p rą d ó w  s ła b y c h  w b u d u ją ­
cy m  się g m ach u .

O f e r ty  n a le ż y c ie  o p iec zę to w a n e , z  d o łą c z e n ie m  w a d ju m  
W w y so k o śc i 5 p roc . su.my o fe ro w a n e j, n a le ż y  sk ła d a ć  w b iu ­
rze  K ie ro w n ic tw a  —  W a rs z a w a , A leja Je ro z o lim sk a  1. do 
dn ia  24 k w ie tn ia  1930 r. ido godz . 12.

K ie ro w n ic tw o  B u d o w y  z a s tr z e g a  sob ie  p ra .w o w y b o ru  
o fe r ty  d o g o d n e j —  n ie z a le ż n ie  od c e n y  o fe rto w e j, w zg lęd n ie  
uu i e w aż  ni e n i e p rz e  ta rigu.

S z c z e g ó ło w e  w a ru n k i p rz e ta rg u  m o żn a  o trz y m a ć  w K ie ­
ro w n ic tw ie  od  dnia 1 k w ie tn ia  rb . w g o d z in a ch  u rz ę d o w y c h  
°d  8— 1.2 ran o . *

OGŁOSZENIE PRZETARGU
P u b lic z n y  p rz e ta rg  o fe rto w y  ro z p isu je  U rz ą d  B u d o w y  

G m ach ó w  P a ń s tw o w y c h  w  m . sit. W a r s z a w ie  n a  b u d o w ę  
G m achu  N a jw y ż sz e j Iz b y  K o n tro li p r z y  ul. Al. S z u c h a  w W a r ­
szaw ie .

Ś lepe  k o s z to r y s y  o ra z  w a ru n k i p rz e ta rg u  o trz y m a ć  m o ż ­
na w b iu rz e  U rz ęd u  B u d o w y  G m a ch ó w  P a ń s tw o w y c h  w m,
st. W a rs z a w ie  p r z y  u l. D ługiej N r. 50 - U -p. w  godz. 9  12
za o p ła tą  20 zł,

Tam że p rz e jr z e ć  m o ż n a : ry su n k i, p rz e p is y  ty m c z a so w e  
o o d d aw an iu  p a ń s tw o w y c h  d o s ta w  i ro b ó t w z a k re s ie  d z ia ła ­
nia M in is te rs tw a  R o b ó t P u b licz n y c h  o,raz p ro jek t u m o w y .

O fe r ty  w  z a p ie c z ę to w a n y c h  k o p e r ta c h  z nap isem  „ O fe rta  
na  b u d o w ę  G m a ch u  ’N a jw y ż sz e j -Izby K o n tro li ipnzy ul. Al. 
S z u c h a  w  W a rs z a w ie "  w ra z  z d o w o d em  z ło ż en ia  wadijum 
w w y so k o śc i 3 % s u m y  o fe rto w e j, sk ła d a ć  n a le ż y  d o  dnia 
28 k w ie tn ia  r. b . d o  godz . 12—ej w  p o łu d n ie  w b iu rz e  U rzęd u .

B e zp o ś red n io  p o tem  n a s tą p i o tw a rc ie  o fert.

Kierownik Urzędu Budowy Gmachów Państw ow ych

w m. st. W arszaw ie
(— ) T . S z a n io r.

Przetarg
Elektrownia Miejska w Gniewkowie

ipowiat Inowrocław, zamierza sprzedać

i prądnice
prądu stałego S. S. W. mod. G. M. 232 
nr. 1925663 N. 440—500 wolt, 50 amp., 
1000 obrotów, średnica' tarczy pasowej 
500 m/m., szerokość 250 m/m.

Pisemne oferty należy składać do Ma­
gistratu -w Gniewkowie do dnia .30 kwiet­
nia rb.

Gniewkowo, dnia 14 kwietnia 1930 r.

MAGISTRAT:  
(—) PYKA, burmistrz.

8754

591



PRZETARG.
Dyrekcja O kręgow a Kolei Państw ow ych w 'W arszawie 

ogłasza na dzień 8 maja 1930 r. przetarg  na dostawę:
400 ark. papieru szkleni nabili, ffr. ziarna 0, 1, 2 i 3; 150 

petidzli traw . w sików, średn. 60 mim.; 2000 mtr, b. węży 
parcian. średn. 25, 38 i 51 mm. wedl. war. teohin.; 2000 świ­
drów do metali z cylindr. obs. od 1—9,5 mm. i 200 z obs. 
stożkową od 10—59 mm. w stopu iow amu co pól mm.; 27 
tarcz szlif. różu. wyra. do szlif, narzędzi; 45 mioitetek ryż. 
wielik. N. 1; .25 mtr. pity taśm. szer. 25 mm.; 20 pilników dla 
zegarmistrzów iproif. płas., pótoikr., okrągły i kw adrat; 4 'klucze 
framcus. 8 i 10 “ i 2 sztorc. 5 i 15 mm.; 2 młotki płaskie 
i 3 wklęsłe wygladniki wagi 2 kg., 3 imadła równoległe szer. 
szczęk 80 mm. i 1 ręczne zegarmistrz., 1 kompl. sercówek 
tokarsk. od 15 do 50 mm.; 10 noży momtersk.; 1 korba sto- 
larsk. do świdrów. 3 strugi, gładysz, wygładnik i zagłębiacz, 
7 świdrów centr., 15, 25. 30, 35, 40, 45, 50 mm.; 1 w arsztat 
stoi. dl. 190 om., 36 okularów ochron, ze szkłem przez,rocz.; 
360 kompl. przekładek izolac. do złącz. szyn. tyip. „S“ z fibry 
ameryk. i 50 tychże typ 8-b — 6-cio otw or.; 250 sztuk icho- 
mout typ. Ul, rys. 183 i .300 szt. przecięć prostych rys, 132 
do poiprzeez. koryt, z naśrub. i śrub; 1 w iertarka przenośna 
mała z napęd, elektr. ina prąd stały  i zmień. I-o faz. 320 volt; 
3 w iertarki ręczne pieirs.; 1000 szkieł ipłas. do lu/bryk. średn. 
35 mnn. grub. 7—8 m m .; 5 luster o wyra. 422X620 mm. i 5 
o wyrrt. 380X 7,30 mm.; 6 sztuk kranów  mos. przelot, do wody 
muf. z gwint. wedł. katalogu Lange,nsi,epeha tabl. 65, fig. 5, 
średn. 'A \ 3 szt. tychże lecz kołnierz, tabl, 65 fig, 150, śred­
nica 2‘, części skład, do bagnetsztang wedł. ikat. iB-ci Lubert. 
25 szt. N. 413, 50 szt. — 414, 50 — 415, 50— 416, 50— 417, 
50 — 419, 25 — 420, 50 — 421, 125 — 423 1 50 — 424; 15 śru- 
bumków do rur gaz. czarn. średn. 1 i 4“.

Oferując powyższe ilości firma zechce w skazać, czy 
w razie dalszych potrzeb Dyrekcji zechce utrzym ać ceny do 
końca roku bież. Oferty składać należy do dnia 8 m aja rb. 
do godz. 15-ej do skrzynki znajdującej się w W-de Zasobów, 
Al. Jerozolimska 1/3. Tam rów nież są do obejrzenia w zory, 
w ykazy i rysunki w godz. 10— 12. O tw arcie ofert nastąpi 
w sali posiedzeń dnia następnego o godz. 9-,ej. Szczegóły 
dotyczące skład&mia ofert ogłoszone zostały iw „Monitorze 
Pols,kim“ Nr. 19 z dnia 24 stycznia 1930 r,

DOSTAWA MASZYN DO ROBÓT BETONIAR- 
SKICH.

W ojskowy Zakład Zaopatrzenia Inżynierii w W ar­
szawie przy ul. Stalowej 62, zamierza oddać w drodze prze­
targu nieograniczonego dostaw ę na:

1 komplet maszyn do robót betoniarek ich 
składający się z rozdrabiarki, sortówki i .przemywaczki, przy- 
czem rozdrabiarka i sortówlka powinny stanowić jednolity 
komplet maszyn, poruszanych jednym silnikiem benzynowym. 
Komplet ten (w raz z silnikiem) powinien znajdować się na 
jednem, Względnie dwóch podwoziach ruchomych z tem, żc 
całe urządzenie może być przesuwane po polu omem.

Szczegóły techniczne, dotyczące poszczególnych maszyn 
oraz warunki obowiązujące dostawców przy składaniu 
ofert na przetarg, można otrzym ać w W ydziale Zakupów 
W ojskowego Zakładu, Zaopatrzenia Inżynierii w-»m. ul. S ta­
lowa 6 2 , — codziennie w dnie powszednie w godzinach od 
II do 13. ---------

POWTÓRNY PRZETARG PUBLICZNY
na wykonanie iprac stolarskich (szafy digestoryjne) w gm a­
chu Ghennji U. P. w Poznaniu, iprzy ul. Grunwaldzkiej, w 
nawiązaniu i z powołaniem się na ogłoszenie z dnia 23 m ar­
ca 1930 r. w „Gazecie Zachodniej" ogłasza się przetarg  
ponownie ma tych sam ych warunkach i zasadach poprzed­
niego ogłoszenia ina 23. IV, 1930 z złożem,iem ofert do g. 10,45,

Wszelkich informacyj oraz obejrzenia wzoru i rysunków 
można zasięgnąć w biurach Państwowej Inspekcji Budowlanej 
Poznań—Miasto, Wały Kościuszki 3, sutereny.
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WEZWANIE DO SKŁADANIA OFERT.
Pilja W ojskowego Zakładu Zaopatrzenia Imtendenckiego 

i Taboiro'wiego w  Krakowie sprzeda w drodze nieograniczone­
go przetargu publicznego 36 nienadających się do użytku m a­
szyn do pisania różnych systemów, znajdujących się iw Skład­
nicy M ateriału Imtendenckiego w Krakowie.

Oferty na całość hub poiszczególne maszyny, należy wno­
sić w zalakowanych kopertach, oznaczonych znakiem oferenta 
i napisem „Oferta ma m aszyny do pisania" do Filji W ojsko­
wego Zakładu Zaopatrzenia Int. i Tub. w Krakowie, ul. Bo- 
sacka ,Nr. 13, najpóźniej do dnia 7 maja ‘1930 r. godzina 10, w 
którym to term inie nastąpi komisyjne otwarcie ofeirt.

W ysokość wadjum ustala się na 5 proc. wartości zaofero­
wanej isutny zalkupua i dowód wpłacenia wadjum należy za­
łączyć do oferty.

Ftlja W. Z. Z. Int. i Tab. w Krakowie zastrzega sobie p ra ­
wo swobodnej oceny 'wyboru złożonych ofert, jakoteż ewemt. 
przeprowadzenia przetargu ustnego.

'Bliższych imifoirmacyj co do systemów m aszyn ,i innych 
■warunków sprzedaży, udzielają Fil jo W , Z. Z, Int. i Tab. 
Ref. Zakupów.

'Fflja W. Z. Z. lut, i Tab. w Krakowie.
L. 3400/iZalkup.

Kraków, dnia 11 kwietnia 19.30 r.

PRZETARG
Dyrekcja Kolei Państw ow ych w Gdańsku zw raca uwagę 

h a  ogłoszony w „Monitorze Polskim " Nr. 71 z dnia 26. ill. 
r. b. p rzetarg  publiczny wyznaczony ma dzień 26-go kwietnia 
r. b. na sprzedaż około 150 ton starych materiałów (blacha 
pobielana, drut, makulatura, szkło, suche ogniwa, płótno, 
skóra, guma i f. d.).
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W ydział Pow iatow y w Wąbrzeźnie 
(Pomorze) ogłasza

PRZETARG OFERTOWY

na dostawę

400 sziuh

wzgl. sosnowych normalno - torowych, 
zdrowych, zimowego cięcia 1928/29 r., 
4-stronimie wzgl. 2-strominie obrobionych 
250 cm. długości, 14 cm. wysokości i 24 
cm. szerokości i wyżej mierzone w  środku.

Oferty pisemne na dostawę podkła­
dów uprasza się złożyć do dnia 1 maja 
1930 r. w W ydziale Powiatowym  w W ą­
brzeźnie.

W  ofertach należy wymienić cenę za ^  
sztukę loco Zakłady Impregnacyjne w [•] 
Solcu koło Bydgoszczy.

Wąbrzeźno, dnia 8 kwietnia 1930 r.
Przewodniczący Wydziału Powiatowego: 

(—) DR. E. PRĄDZYŃSKI
Starosta Pow iatow y.
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SPRZEDAŻ STARYCH MATERJAŁÓW.
D yre kc ja  Kolei P aństw ow ych w (Jdanskli ogłasza prze­

targ in eg ra ni ezony na sprzedaż starych -m ateriałów w p rzy ­
bliżonych iO-ościach:

a) blachy pobielanej — 7 ton,
b) drutu żelaznego i stalowego .— 15 ton,
c) zużytych  suchych ogniw — 501 Mi sztuk,
d) różnych odpadków (bawełnianych, cera tow ych , gu ­

m ow ych bez p łótna i z płótnem, ju tow ych , p łócien­
nych, skórzanych, sukiennych, p ilśn iow ych i szm er­
g low ych ) — 31 ton,

e) łom u szkła — 30 toin,
f) starego papieru — 50 ton.
Ceny należy podać stałe w z ło tych  za jednostkę obo­

w iązkow o loco G łów ny Magazyn Zasobów w Bydgoszczy.
Cena stała obow iązuje firm ę  na usta lony okres w ykona­

nia um owy.
Term in składania o fe rt up ływ a  z dniem 29 kw ie tn ia  1930 

roku o igodz, 11. O tw arc ie  o fe rt odbędzie się o godz. U 14 
w pokoju Nr. 431. W raz z o fe rta  należy p rzed łożyć k w it na 
wpłacone wadjum  w wysokości 5 proc. wartości oferowanej 
ceny kupna wpłacone j /do Kasy G łównej jednej z D yre kcy j 
Kolei P aństw ow ych. N iezłożenie przed dniem prze ta rgu wa­
dium spowoduje odrzucenie o fe rty , chociażby zgłoszone ceny 
b y ły  konkurencyjne.

Oferta w inna obow iązyw ać firm ę coinaj-mniej 6 -tygodni 
od da ty prze targu.

W  raz ie  cofnięcia o fe rty  w czasie lub po o tw a rc iu  o fert 
również w wypadku odm owy w ykonania udzielonej um owy

złożone wadjum  lub kaucja przepada na dobro  Skarbu 
Państwa.

Ofertę i załączn ik i należy w zapieczętowanej jednej k o ­
percie firm ow e j z napisem: „O fe rta  na sprzedaż przez
DO KP. Gdańsk sta rych  m ateria łów  (podać nazwę m ateria łu) 
!|a przetarg w dniu 29 kw ie tn ia  1930 r.“  włożyć do drugiej 
koperty  n iep rze jrzyste j i obowiązkowo bez znaczka firm o ­
wego, zapieczętować i po łożyć napis: „D o  D yre kc ji Kolei 
Państwowych w Gdańsku. O ferta ma przetarg rozpisany 

Przez W yd z ia ł Zasobów na dzień 29 kw ie tn ia  1930 r .“  Oferta 
winna być wysłana listem  poleconym , lub złożona d-o sk rzyn ­
ki o fe rtow e j, znajdującej się w przed-siopk-u gmachu D yre kc ji 
w Gdańsku.

B liższych szczegółów udziela, oraz kwestionariusze, spe­
cyfikac je  i Warunki dostaw y w yda je  i w ysy ła  W yd z ia ł Za­
sobów DO KP. Gdańsk bezpośrednio lub pocztą ipo przesłaniu 
do W ydzia łu  Zasobów znaczka stem plowego w wys.okości 
3 z ło tych .

  BUDOWA RZEŹNI.
Urząd .gim-iny I łuszcz, pow iatu Radży,mińskiego, ogłasza 

Pizetairg pub liczny na udzielenie koncesyjnego p raw a  budo- 
'V.v rzeźni gminnej i je i eksploatacji w  Tłuszczu (30 km. od 
W arszaw y). *

Należność za w ykonanie bu dow y rzeźni .stanowić będzie 
dzierżawa p raw a  poboru opłat rzeźnych (dochód roczny oko- 
0 9*°°°  z ł) w  «4#'U określonego prze ta rgow o (im m inus) czasu 

dzierżawy.

Z p ro jek tam i budowy, ślepemi koszto rysam i i  w arunkam i 
Reh-nicz.ncmi zapoznać się można w biurze Urzędu Gminnego

Tłuszczu, w godzinach b iu row ych , lub o trzym ać je pocztą 
1)0 - zł koszto-rys i 7 z ł p ro jekt.

O fe rty  w  zapieczętowanych kopertach z napisem : „O fe rta  
na budowę rzeźni gm inne j" składać należy w Urzędzie G m iny 

uszcz do dnia 27 kw ie tn ia  r. b. w łącznie, w raz z -wpłace- 
111 eni 10 ■sumy dochodu rocznego z rzeźni (go tów ką lub 
Panstwowemi papierami wartościowem O  ty tu łem  kaucji wa- 
ujalnej.

O tw arcie  ofert nastąpi w -dniu 28 kw ie tn ia  r. b. o godzinie
tej w południe,'ikonrlsyj,nie.
Zastrzega się swobodny wybóir o fe rty ,

W o w o ś ć  f  M o W O Ś Ć  y

Pompa ssaco-iłoczeca
Patent litł. D o m in ik a  Nr. 24781, wzór użytkowy 3499 

Działająca dowolnie, poruszana dowolnie tj. ręcznie, kie­
ratem, motorem lub wiatrakiem. Łożyska kulowe powo­
dują lekkie poruszanie pompy z większych głębokości siłą 
jednego człowieka. — Potrójne obskórzenie cylindra, wen­
tyle z bronzu pozwalają do uzyskania wydajności do 
5000 litrów  wody na godzinę. 8577

Gwarancja 5-clo letnia. Szczegółowych informacyj udziela firma : 
PRZEDSIĘBIORSTWO WIERCENIA STUDZIEN I WYTWÓRNIA POMP

1FR. D O  P i l  M IK
LWÓW, ul. 29  Listopada I. 37 . Telefon 18-55 i 64-44 
===== LIST POCHW ALNY NA P. W. K. w POZNANIU.  -------

PRZETARG.
W ileński Urząd W ojew ódzk i (O kręgowa D yrekcja  Robót 

P ub licznych) ogłasza piśm ienny p rze ta rg  o fe rto w y  na roboty 
przebudow y gmachu p rz y  ul. Teatra lne j Nr. 5 w W iln ie  na 
użytek A rch iw um  Państw ow ego o kubaturz-e około 14 lys . n r.

P rzeta rg  odbędzie .się w dniu 25 kw ie tn ia  19311 r. o godz. 
12-ej w O kręgowej D y re k c ji Robót Pub licznych  w W.ilnie 
p rz y  ul. M agdaleny 2, pokój 91.

Piśmienne o fe rty  -winny być Złożone w tym że dniu do 
godziny 9-ej i pół -w -kancelarii O ddzia łu  Budow lanego D y­
rekcji, .pokój Nr. 92 łącznie z pokw itow an iem  Kasy Skarbo­
wej ,na wpłacone wadjum  prze ta rgow e w wysokości 5% za­
oferowanej sumy.

Za w o jew odę iw/z. D y re k to r inżyn ie r 
A. P rzygodzki.

III~III=IH=NI=III=IM=III=|||=|||=|||3 
= (!) 
i  °9 łos*enie i
|  Statek węglowy |

| „PRUSINA“ |
J J j  należący do flotyli lodołamaczy ma być ~

=  sprzedany w drodze licytacji. =
llj Statek -obejrzeć można w Urzędzie Ml 
=  Budowy Maszyn w Gdańsku—Krakau w EE 
III w godzinach służbowych; rownjez wa- III 
— ruuki sprzedaży wyłożone są do p-rzegłą- EE 
III du w biurze tego Urzędu.

Oferty zaopatrzone w odpowiedni napis ~
— należy kierować -do Urzędu Budowy Ma- M|
— szyn w Gdansku-Krakau (poczta Wess- “ ■
— liuken) w  czasie -do 30 kwietnia 1930 r. M(
E  RADA PORTU I DRÓG WODNYCH fij 
Ml w Gdańsku. —
—  8735 HI
lll=IIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIMEIMEMIEMIE
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Magistrat m. Lubawy (Pom orze) sp rzeda  
okazyjnie chłodnie, syst. Linde. Chłodnia 
ta  znajduje się w  Toruniu  w  R ejonow em  
Kierow nictw ie luteudontury , gdzie m ożna 
ją  każdego  czasu  oglądać. O fe rty  w raz  
z podaniem  ceny  kupna  należy sk ie ro w ać  
do M agis tra tu  w  Lubawie najpóźniej do 
dnia 15 maja 1930 r.
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PRZETARG.
W ileński U rząd W ojew ódzki (O kręgow a D yrekcja  R obót 

Publicznych) og łasza  p iśm ienny p rz e ta rg  ofertow y. na roboty  
instalacy jne i w ykończeniow e w gm achu dla. 14 rodzin u rzęd­
niczych 'w M ołodecznie.

P rz e ta rg  odbędzie się w dniu 24 kw ietn ia  1930 r. o  godz, 
12-ej w  'Okręgowej D yrekcji R obót (Publicznych w  W ilnie 
p rzy  ul. M agdaleny 2, pokój 91.

Piśm ienne o ferty  w inny być złożone w tym że dniu do 
godziny 9-ej i pół w kancelarii Oddziału B udow lanego D y ­
rekcji, pokój Nr. 92 łącznie, z  pokw itow aniem  K asy S karbo­
wej na  w płacone w adium  p rze ta rgow e w w ysokości 5 % za­
oferow anej sauny- /

Za w ojew odę w /z. D yrek to r inżynier 
A. Przygodzki.

PRZETARG.
P ań stw o w y  U rząd B udow nictw a Naziem nego Notwemia- 

sto  ogłasza nim'iejs'zem p rz e ta rg  na  w ykonanie  następu jących  
prac, p rz y  budow ie szk o ły  rolniczej w  M alinow ie, * pów iat 
działdow ski;

1. prace b lacharsk ie ,
2. p race  dekarskie,
3. w ykonanie cen tra lnego  ogrzew ania,
4. p ra c e  k an a fe  ac  yjm o -  w o dociągow e.
Ś lepe k o sz to ry sy  w ydaje  w spom niany U rząd, za  Opłatą 

ad) 1 i 2 — 2,00 izł (dw a zło te), ad 3 i 4 — 5,00 zł (pięć zło­
tych) w godzinach służbow ych, gdzie  rów nież w yłożone są 
rysunki do przeglądu o ra z  udziela  się w szelk ich  inform acyj.

D o o fe r ty  na leży  d o łączy ć  pokw itow anie K asy S k arb o ­
wej z e  złożenia w adium , w ynoszącego  5% sum y ofertow ej.

Z astrzega  się w y b ó r o feren ta , bez  w zględu na  ofertę.
N ow em iaśfo, dn ia  4 kw ietnia 1930 r.

Państw ow y Urząd Budownictwa Naziemnego.
(—) N. W itta .

Nr. dz, IX 2-1 29529 1930

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państw ow ych w 
Krakowie ogłosiła

n a  dostaw ę w okresie  rocznym  około  13.000 kg. 
plomb ołow ianych. T erm in  sk ładan ia  o fe r t do 
dn ia  5 m a ja  1930 r. godz. 12-ta w  południe. B liż­
sze szczegóły  ogłoszone są  w „M onitorze P o l­
skim " Nr. 83 z dnia 9. IV. 1930. 8736

P r z e t a r ć 8744

M inisterstw o K om unikacji zaw iadam ia o przetargu 
ofertowym , k tó ry  odbędzie się  dnia 2 m aja 1930 r. 
o godz. 11-tej na sp rzedaż  sta re j miedzi.

Szczegółow e ogłoszenia zam ieszczone są  w „M oni­
torze Polskim " N r. 84 z dnia 10. iiV. 1930 ir.

OGŁOSZENIE.
M agistrat, m. P u łtu sk a  ogłasza p rz e ta rg  o fertow y  na do­

staw ę:
1. silnika syst. D iesla m ocy  300 KM. około 300 obro tów  

pionow ego, bezpośrednio  sprzężonego  z  prądnicą.
W arunk i do staw y : k re d y t m ożliw ie najdogodniejszy , do­

staw a i cena  loco e lek trow nia P u łtu sk  w raz  z m ontażem , u ru ­
ch o m ien iem  i w yregulow aniem .

2. P rąd n icy  tró jfazow ej (ma ip rąd  zmienny-) do pow yższego  
silnika, w raz  :z niezbędnemu do uruchom ienia p rąd n icy  in s ta ­
lacjam i z ustaw ieniem , uruchom ieniem  i w yregulow aniem .

T erm in d o staw y  ad 1. i 2. w 3 m iesiące po zała tw ien iu  
p rzetargu  (z gw arancją).

O ferty  na leży  sk ładać  do  dn ia  1 m aja 19.30 r.
Pu łtu sk , dnia 3 kw ietn ia  1930 r.

B urm istrz  m . P u łtu sk a  (—) St. Zabokrzycki.

SPRZEDAŻ STAREGO ŻELAZA.
W, dniu 5 m a ja  1930 roku o godzinie 10 rano , w koszarce  

drogow ej ma drodze państw ow ej N r. 3 R ad.zym in-W yszków , 
p rzy  m oście w  W yszkow ie, odbędzie się sp rzedaż  z publicz­
nej licytacji pozosta łego  po  zn iszczonym  m oście starego  że­
laza w ilości około 70771 kg. i szm elcu około 97263 kg. od 
sum y w yw oław czej 9419 złotych i 20 g r  (dziew ięć ty s ięcy  
cz te ry s ta  dziew iętnaście zł i ,20 gr).

O soby p rzy s tęp u ją ce  do p rze ta rgu  w inny w dniu licytacji 
złożyć do rąk p rzew odniczącego  w adjum  w w ysokości 10% 
sum y szacunkow ej.

B liższe szczegóły  i w arunk i do p rze jrzen ia  w  b iu rze  Za­
rządu D rogow ego w R adzym inie w godzinach urzędow ych .

KONKURS.
M agistra t nr. P io trkow a T ryb., ({>0.000 m ieszkańców ),- o t­

w iera konku rs  ofert na uruchom ienie i prow adzenie  m iejskiej 
kom unikacji autobusow ej,

Komuiniiliacja p ro w ad zo n a  będzie na  w łasny  rachunek  
i koszt p rzedsiębiorcy .

W arunki konkursu  i eksploatacji p rzed sięb io rstw a  prze­
glądać m ożna w M agistracie  (S łow ackiego 13) w godzinach 
urzędow ych.

.Zgłoszenia p rzy jm uje W ydzia ł S karb o w y  M agistratu  do 
30 kw ietnia r . b.
P io trków , 40 kw ie tn ia  r. b. Magistrat m. Piotrkowa.

Lokomobila Wolfa
o sile 45—65 KM!, z roku  1910 w  dob rym  słan ie  w r u ­
chu będąca do sp rzedania ,z pow odu pow iększen ia  siły . 
B liższa w iadom ość: ALBA" Sp. z ogr. odp., LWÓW, 
ul. Fredry 9. 8753

II
Z powodu likwidacji tanio na sprzedaż:
1. P arow a m aszyna 60 K. M.
2. Sam ochód c iężarow y 3—4 ton.
4. Butle sta low e do tlenu.
4. Centryfuga miedziana do suszenia bielizny.

W ytwórnia Konstrukcji Żelaznych  
PRZEMYSŁAW WINIARSKI, TORUŃ. 8766
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Sprzedaż, dzierżawy, personel, zastępstwa.
©OOOOOOO0O0O OOOOOOOOOOOO

O K A Z J A !
Mamy do oddania natychmiast ze składu naszego w Pozna- 
niu uźywane, lecz gruntownie wyremontowane (zgwarancją):

Lokomobile
1. Marshall, nr. 28830, r. 1897, ca 10 K. M. nom.
•2. Cegielski, nr. 566, r. 1905, ca 10 K. M. nom.
3. Flóther, nr. 1080, r. 1898, ca 10 K. M. nom.
4. Ransomes, nr. 18146, r. 1906, ca 12 K. M nom.
5. Lanz, Mannheim, nr. 4804, r. 1895, ca 14 K. M. nom.
6. Marshall, nr. 28825, r. 1897, ca 7 K. M. nom.
7. Cleyton u. Schiittleworth, nr. 26763, r. 1891, ca 5 K. M. '
8. Hofher Schrantz — Cleyton Schiittleworth, nr. 55744,

r. 1917, ca 6 K. M.
9. Epple & Buxbaum, nr. 748, r. 1895, ca 8 K. M. nom.

10. Ransomes, nr. 11726, r. 1898, ca 10 K. M. nom,
11. Giittler, nr. 351, r. 1901, ca 10—12 K. M. nom.

lokomobile 
niewyremontowane (bez gwarancji)

12. R. Wolf, nr. 989, r. 1882, ca 8 K. M. nom.
13. Badenia, nr. 1521, r. 1899, ca 12 K. M. nom.
14. Turner, nr. 1016, r. 1886, ca 5 K. M. nom.
15. Cleyton Schiittlewoth, nr. 20982, ca 8 K. M. nom.
16. Forster, nr. 1194, r. 1884, ca 8 K. M. nom.
17. Garret, nr. 664, r. 1874, ca 8 K. M.
18. Robey, nr. 7854, r. 1883, 8 K. M. nom.
lokomobile przemysłowe

wyremontowane z gwarancją
19. stacjonowana, Forster u. Co., nr. 530, r, 1900, na 9 atm., 

ca 100 konna
20. stacjonowana, M. Kir, Budapeszt, nr. 1961, r. 1896, 

na 12 atm., ca 100 konna
21. stacjonowana, H. Lanz, nr. 34248, o sile ca 48/60/70 

koni, r. 1915
22. stacjonowana, Garret Smith, nr. 4220, r. 1898, o sile 

ca 20—30 K. M.
23. przewoźna lub stacjonowana, H. Lanz, nr. 4804, r. 1895, 

ca 2 0 -3 0  K. M.

25.
26.
27.
28.
29.
30.

33.

34.
35.

36.
37.
38.
39.
40.
41.
42.
43.
44.
45.

46.
47.
48.
49.

p w m p j  I I I B b l l . ,  p i O O J  U U

Nittche i S-ka

m i o c a r n i e  p a r o w e  I  m w i o r .
gruntownie wyremontowane, z gwarancją do natychm. użytku
24. Lanz, nr. 4770, 60 X  24”

Ruston Proctor, nr. 18540, 66 X  24”
Bomford, nr. 11576, 60 X  24”
Lanz, nr. 28972, 60 X  22”, marki Doppelemmerich 
Lanz, nr. 10916, 67 X  24”
Lanz, nr. 3813, 60 X  24”
Paxmann, nr. 2450, 66 X  24”

31. Hother Schrantz, Cleyton Schiittleworth, nr. 72300, 39x21”
32. motorowa, 62 X  18” 

motorowa sztyftowa, Bruns, z podwójnein czyszczeniem,
56 cm/22”

N i e w y r e m o n t o w a n e  
Marshall, nr. 8865, 24 X  60” 
motorewa W. Schultze, nr. 1868, 18 X  60” 

T r o M o r y  i  m o l o r y  
1 traktor ,,Deering“, 15/30 K. M.
1 „ „Grossbulldog" Lanza, na ropę, 22/28 K. M.
1 ,, ,,Felddank“ Lanza, na ropę, 38 K. M.
1 „ ropny Lanza Bulldog, 12 K. M. samopojazdowy
1 „ Hansa Lloyd, ca 40 K. M.
1 motor przewoźny, Wltte, 8 K. M.
1 „ przewoźny, Paul Landsberg, ca 6 - 8  K. M.
1 „ leżący, gazowy, ca 20 K. M.
1 motor stacjonowany, fabr. Bauchet, ca 1V2 K. M.
1 łódź motorowa na ca 10 osób

n a s z u n y  p a r o w e  
leżąca, Hermann Laas ca 45 K. M. 
leżąca, Schoenemann, ca 30 K. M. 8745
stojąca, ca 3—5 K. M. 
leżąca, Edward Albom, ca 10 K. M.

Oprócz tego mamy do oddania korzystnie z naszych składów 
różne ko tły , pompy mech., prasy do to rfu , maszyny narzędz. ltd .

Fabryka Maszyn
Poznań, ul. K o le jow a 1^-3
Telefony: 6043,6044, 6906 i 1478

®°®®OOOO0©©O©©OOOOO«i)OOOOO0<i)OOOOOOO©OOOO©

Z powodu zwinięcia przedsiębiorstwa 8752

T R A N S F O R M A T O R
do s p a w a n i a  t u k ie m  p ło m ien n y m
100—500 V. do300amp., przewoźny, bardzo tanio 
do sprzedania .

O. KRUGER, Kotzschenbróda i Sa.

D y n a m o  8680
50 kW , 550 V-olit, ;prąd stały, 790 obr. na mim., AEG,, 
EG 500 koimipl. guldenów 1300.—

50 PS, 500 Volt, prąd stały, 820 obr. 11a min, AEG. 
EG 400 ikoiiripl. guldenów 1000,—

i tone maszyny tanio do sprzedania. 
STOCKMANN & BLOY, GDANSK (Danzig), Schaferei 16 

Tel. 22.664.
©OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

D w a  ć a t r y
Blumwego 700 mm. — Kirsznera 500 mm.

8715

Doliny ruch, górne przyjście. Używaną cegłę Kulmitza 
sprzedam.

M. BROŃSKI. POZNAŃ, ul. Nowa 6. 
90OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0

Okazyjnie do sprzedania.
Kosy Kuhhnairna „Serce" 90

za sztukę 8,75
_100_cm_ 
9,75 zł

Sierpy do tra w y  z trzonkiem „Kuhilmaona" za sztukę
1,10 zł

Młotki do klapania kos „Ktrhlmainna" 500 600 gram.
sztuka 1,50 1,75 zł

Babki do klepania kos „Kuhlm am a" 500 g ramów
sztuka 1,50 zł.

8741 poleca dopóki zajpas starczy

A. Kryzan, Zbąszyń

5 nowych nadliczbowych szybkobieżnych 
w iertarek  słupkowych

własnej produkcji z 'zapędem pasowym, wrzeciona 
10 4 .szybkościach, wiercące o tw o ry  do 26 mm. średnicy, 
precyzyjn ie wykonanych, wrzeciona na łożyskach ku l­
kowych, o wadze sztk. ca. 408 kg. oddamy korzystnie.

Unja Zjedn. Fabr. Maszyn Sp. Akc. dawn. Ventzki i Peters 
Grudziądz, Pomorze. 8713b

Parowóz zupełnie nowy
3 2/2Xi200/250 RM, tna (tor 900 mim  okazyjnie do sprzeda- 
3 nia. Fabrykat pierwszej mańki1. Rok budowy 1929/30. 
I JULJUSZ WEISS, Koleje Polne, Leśne i Fabryczne 
; we LW OW IE.
« Adres telegr. „Railweiss" — Lw ów. 8743

Kotły parowe
Cornwall — dwupłomienny 110 m2 12 atm.

96 . 8 .
220 . 9 „
75 . 10 ,

. ■ 53 , 8 w
1 maszyna parowa 75 K. M. i zbiorniki od 4 m3 tanio 
do sprzedania, Oferty do „PAR" Katowice, Dyrekcyjna 10 
pod „Kotły". 8663
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P r a s a
miimośrodowa, przenośna, trybow a, nacisk 160—180.000 
kg., waga ca. 9 ton, natyctomiast korzystn ie do oddania.

8685 Tartak Parowy, Pyzdry.
3OOOOOOOOOOOOOOO0OOOG

Kocioł parowy i maszyna
płomienno rurowy, 7 atmosfer, 10 kw . m tr. .ipo.wie.rzclMii 
ogrzewania, zupełnie w dobryim stanie i  gotow y do 
użytku. Maszyna jednocylindrowa 12 komina, natych­
miast tanio na sprzedaż 8720

POLSKI MŁYN PAROWY W  ŚMIGLU. :

nOOOO0OOOOGGOOO0OGOGOOOGOGOGOOGOOGOGOOGO

Mam do sprzedania bardzo .korzystnie

ca/2000 rur
w długości 185 cm,; grubości zewnętrznej 38 m/m.; 
ścianki ru ry  2 m/m.

Zgłoszenia do adm. „Rynku Metalowego i Maszy­
nowego" ipod nr. 8730.

OC0O0OO00OOOO0OOOOOO0O0OOOOOOOOOOOOOOOOÓ

3 koiły 8750

dług. 11 mitr., -©■ .2 mitr., nadała sic do przeróbki na ba­
seny pojeniu. 33,000 litró w  iub na blachy grub, w płasz­
czu 15 m/m X  2 mitr. X  1,25 mitr. w płomienie ach -©"850 
m/m. grulb. blachy_ 12—13 m/m. sprzeda 
O. LEŃC, POZNAŃ, Piotra Wawrzyniaka 22. Tel. 75-77.

Były długoletni szef sprzedaży
koncernu góirniczo-hutnieżego: surówka żelazna, żelazo 
walcowane, odlewy: kanalizacyjne, wodociągowe, ku­
chenne, sanitarne, garnki surowe emaliowane, odlewy 
centralnego ogrzewania i. p. przyjmie posadę kierow­
nicza, zorganizuje sprzedaż kra jową i eksport, 'posiada 
wyrobione stosunki. Przyjm ie wyłączną sprzedaż. P ro­
pozycje pod „H utod lew " nr. 8714 do administracji „R yn­
ku Metalowego .i Maiszynowegó".

Żelaźniak
lat 24, poszukuje posady eksipedjenta, magazyniera liub podró­
żującego. Dzielny fachowiec. Dobre świadectwa i1 referencje.
Zgłoszenia do adminisbr. „Rynku Met, i  Masz." pod nr, 8712.

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

Ekspedjent magazynier
z branży żelaza, młodszy, biegły w polskim i niemieckim, 
z dobremi świadectwami, poszukuje od 1. IV. tu r. po­
sady jako ekspedjent lub magazynier. Łaskawe zgło­
szenia proszę skierować do administracji „Rynku Meta­

lowego i Maszynowego* pod 8514

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0OOd>OOOOOOOOOOO0O

II KUPNA |I n

W e r k m i s i r z
doibirze obeznany z budową nowych maszyn rolniczych, reperację 
toikomobii, młocarn i t. p.„ zna .sję również na 'Odlewnictwie żeliwa 
i .spiżu, poszukuje posady od zaraz lub później. — Zgłoszenia do adm. 
„R ynku Met', i Masz." pod S694.

m ł y n  k u l o w a
duży do mielenia gruzu ceglanego kupie zaraz. O fe rty  >z ce­
ną, wym iaram i i szczegółowym opisem proszę nadesłać:
8734 INŻ. JÓZEF CHRZANOWSKI. TORUŃ, Fredry 8.

lll=lll=UI=UIEIIi=lll=lll=lll=lll=lll=
KUPI MY ROZRUSZ NI K

do motoru 2 P. S., 220 Volt, z opornikiem 
umożliwiająceni redukowanie obrotów do 

Jag 50%, pod gwarancją sprawnego funkcjo- 
SgjT nowania.

Zgłoszenia do administracji „Rynku 
Metalowego i Maszynowego pod nr. 750.

=lll= lll= ll!= lll= lll= lll= lll= lll= lll= lll
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i i  i  * 1 1  8746 QNożyce gilotynowe
do blachy 6—8 mm. 1 Prase jedmoramieiiną silną kupi­
my. 'Oferty iz ceną.

WARSZAWA, Nowy-Świat 41/4. 
0000000000000000000000000000000000000000

i Stare płyty akumulatorowe, szlam,
i wszelkie stare metale

!  kupuje

j T. Bielawski, Poznań,
Bukowska 33. — Telefon 6418. 8062 {

| Kupię używane walce I
!  (G u mmii wal z w e rk ) dla przemysłu^ gumowego. Zgłoszę- 5
S ma rood nr. 8658 do adtrumistraojd „Rynku Metalowego i  ■ ■
J i Maszynowego .

KASĘ „NATIONAL I f

używaną dla islklepn kuipię.1 
ul. Bocianowo 29/30.

Ofertv P1LL, BYDGOSZCZ,
145(1

0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

Kupimy
używany samochód
ciężarowy 4 tonowy do 114 tonowy lub wóz dostawo wy 
1 tonowy. WIELKOPOLSKA FABRYKA SERÓW. PLE­
SZEW Wielkopolska. ( 2682 _
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-R- M et". WARUNKI DLA 1NSERENTÓW I ABONENTÓW.
CENY OGŁOSZEŃ: Vi'str. 15(1 zł, X  str. 80 zł, X  str. 45 zł, V« str. 25 zł, 'he str. 15 zł. Na I. str. okładki 10(1%, ua II. 
i IV. str. 50%. na III. str. 30% dopłaty. Artykuły opisowe z dopłatą 100 %. Klisze autotypje z wyraźnych fotografii 
dostarcza sie po 14 groszy za cm’. W Gdańsku obowiązują powyższe ceny w guldenach. Ogłoszenia z zagranicy 
z dopłata 50%. W wydaniach specjalnych obowiązuje taryfa inna. Miejscem wykonania zleceń i zapłaty jest Poznań: 
w kwestiach spornych miarodajny jest Sad Grodzki (Okręgowy) w Poznaniu. Na wypadek skargi sadowej, nadzoru są­

dowego lub konkursu przyznane rabaty upadaia. Konto czekowe P. K. O. w Poznaniu Nr. 202-796.
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